
N A L E Ż N O ŚĆ  PO C ZT O W A  O PŁACO NA rtfC Z A L T E M

Rok XII. Nr. 54 (3299) Wilno, Niedziela 24 lutego 1935 r. Dziś 12 stron Cena 15 groszy

KURIER WILEŃSKI
NIEZALEŻNY DZIENNIK DEMOKRATYCZNY

Skrom ność  ponad miarę. — Wywiad z pos łem  estońskim. — Zew ło ­
wów. — To więcej niż miłość. — P og o to w ie  przec iw pow odziow e — 

.  KOLUMNA LITERACKA. -  TABELA WYGRAWCH — ILUSTRACJE

Cele podróży ministrów brytyj skich
do Berlina, Warszawy i Moskwy

Sondowanie i uzgadnianie opinii co do paktów bezpieczeństwa
L O N D Y N  (PA T ) —  \Y  k o łach  i»ol*ty 

cz iiycIi L on d yn u  k rążą  p o g ło sk i. żr m i­
n is tro w i S im o n o w i w p od róży  d o  Ber li 
im . W arszaw y i MoskYvy to w a r zy sz y ć  lir 
d zir  lord ta jn ej p iec zę c i L den .

\Y  ez a s ie  podróży  o m a w ia n e  będą  
l>to\\ n ie  d w ie  sp ra w y . A w ięe  ró ż n iee  i- 
s lin e ją c e  m iedzy B erlin em . M oskw ą i 
W arszaw ą  w spraw ie sy stem u  b iz p ie -  
ezeóstYY a na Yi se b o d z ie  Europy oraz  sp o ­
sób  z n a le z ie n ia  w sp ó ln e j p ła szczyzn y  d la  
p ak tu , któryby odpoYY indu) in teresom  
w s;zystkieb trzeeli “ łó w m  cli zn in tereso-  
yy any eh k on trab en  .oyy'.

Drugim  tem a tem  rozm ow  m a być  
stYvierdzenie, ja k ie  są  m a k sy m a ln e  żą  
d a n ia  n ie m ie e k ie , o  ile  eh od zi o  siły  
zb rojn e i yy- ja k im  sto p n iu  stan  liczb o w y  
arm ji n ie m ie c k ie j  m oże b yć p i-zystoso  
w a iiy  d o  k o m p ro m isu , u m o ż liw ia ją ce g o  
N iem com  p iz y s tą p ie n ie  d o  koiiYYeneji 
p o w sz e c h n e j. o g ra n ic za ją ce j  zb rojen ia . 
C o do teg o  p u n k tu  za e lio d z i k o n ieczn o ść  
szczegółoYY-ego w y ja śn ie n ia  stanoYY i*ka  
E rancji w ob ee zw ię k sz e n ia  ew en tiia t  
iiywh ząu a .i N iem ili-  w porÓYYiianiu z ey 
fram i p o ru sza n em i w  czasie  z e sz ło r o c z ­
n ej kwietnioYY-ej p od róży  E d en u  yv Ber 
tin ie.

ItozmoYYy na ten lem at odbyw ają się 
obecnie pom iędzy Londynem  i Pary- 
żem . Co się  tyczy pierYYSzego punktu, 
Vo yy kotach politycznych  utrzYmują, że  
rząd brytyjski pragnąłby doproYYsuizić 
do kom prom isu pom iędzy Berlinem , Mo­
skw ą i W arszaw ą. Podslt. tak iego kom ­
prom isu m iałyby być pakty n ieagresji, 
jakie zaw arła P olska zarów no z N iem ca­
mi jak i ze Zw iązkiem  SoYYieckiin, ozu  
pełnione dodntkow«-mi dwustroiint-ini 
paktam i nieagresji pom iędzy panstYYami 
Europy W schodniej, któri takich  pak 
tów m iedzy sobą jeszcze nie zaYYarły.

Skolel yy szystk ie  pakty m iałyby b y ć  

m iędzy sobą ptm iązanc i nie jako ukoro- 
iiOYvanc pow szechnym  w schodnio-euro­
pejskim  paktem  konsultacyjny 111. Konsul 
taeja taka, której zastosow anie m a być 
przewirlziane yy' razir zagrożenia k tóre­
gokolw iek  z panstYv E in op y  wschodniej, 
jeżeli n ie  doproYvadzi do skutku, p ocią ­
gać ma za soba odYvołanie się do paktu  
Ligi N arodów  i sm ikcyj w nim  p r z c Y Y i -  

dzianyeh .
W7 kołaeli rządow ych brytyjskieli nie 

i iY v a ż a ją  tej form y kom prom isu za 
rzecz skończoną lto ła  mini.strÓYV brytyj­
skich  polegać będzie przeilcYY szystkicm

na so n d o w a n iu  op in  ji, przycz.om  m in i­
stro w ie  liry ty jsey  o czek u ją , że w  cza sie  
sw o je j  yy izy ty  yy \Var.szaYvio, B e r lin ie  i 
M oskw ie sp o tk a ją  s ię  z p ew n e m i su ge  
s łja m i n a  ten  tem at.

Wyjazd Simona 
ma nastąpi 6 marca

L O N D Y N  ( P A I ) —  W lo n d y ń sk ich  
kotach  p o lity cz n y c h  k rąży p o g ło sk a , że 
w yjazd  m in istra  .Sim ona z L o n d y n u  do  
B erlin a , W arszaw y i Wohkw~> n astąp i 
praYi d op od n b n ic  (H M , p ow rór zaś do  
L on d yn u  17 .III.

TELEF O D  W ŁASN . K O R E S P. Z  W A R S Z A W Y

We środę expose p. Prerojera w Senacie
W e  ś r o d ę  w / w i ą z k o  z r o z p o c z ę c i e m  w a c h  g o s p o d a r c z y c h  p i p m n j e r  pro)  

o b r a d  b u d ż e t o w y c h  S e n a h i  p r t i w d o p o d o  KozloY\ski .  
b n i e  w y g ło s i  e \ p o s e  w S e n a c i e  w sp ra

Obligacjami Pożyczki Narodowej
Spdłdzielnle mieszkaniowe mogą spłacać 

zaległości w B. C K.
B an k  Ciosp, k r a jo w e g o  n a  p u eze i z a ­

le g ło śc i z  ty tu łu  k ie ily tó w  biuloYvlanyeli 
p rzyjm ow  ae b ęd z ie  od  sp ó łd z ie ln i m iesz ­
k a n io w y c h  i budoYY-lanych o ra z  od cz łon  
k ow  ty ch  sp ó łd z ie ln i o b lig a cje  (i"/o P o ży ­
czk i NarodoYY ej yy d zia le  p o ży cz ek  b u d o­
w la n y ch  1 d łu g o term in o w y  eh b ez ogra  
n iez en ia  Yvysokości kw oty na za p ła tę  za  
le g ły c h  p o  dn. 31 gru d n ia  1933 o d setek  

|  od  p o ży cz ek  biidoYYianyeh z  fu n d u szu  bu

doYYlanego i to zarÓYYiio k ró tk o ter m in o ­
wy eh jak  i gotÓYY kOYvyeh an io rty zn ey j-  
n y eb , na sp ła tę  p o ży cz ek  iid z ie lo n y e li 
na za p ła tę  za leg ły c h  p o  d zień  d l gru d n ia  
1933 o d setek  od  p o ży cz ek  bndow lanycli 
i na sp ła tę  za le g ło śc i z ty tułu  p o ży cz ek  
dhigoterniinoYYYcli Banku d o d l gru d n ia  
1933 r. t. j. yy łą c zn ie  z ratą p ła tn a  dl 
grutknia Młdd r.

Mm. Szumlakowski 
posłem RzpkiteJ 

w Madrycie
P o s łe m  H. J’. vl M a d r y c ie  m i a n o w o n y  

z.oshit do iy e ł i c z . i so w y  pose ł w L izb on ie , ,  
p. M. i r j an  S z u m l n k o w s k i .  Kolonj . t  poi  
ska  w L i /hou i i -  n r z ą d / i l a  na  cześć  p o d a  
S z n m l a k o w  , k ie go  wielk i  b a n k i e t  p o ż e ­
g n a l n y .  P r z e d s t a w i c i e l e  k o io n j i  pobskiej  
ze gna l i  pos ła ,  d z i ę k u j ą c  m u  za o p i e k ę  i 
p o ż y t e c z n ą  d z i a ł a l n o ś ć  w P o r t u g a l j i .

P o s ł e m  R.  P w L iz b on ie  z o s ta j e  m ia  
n o w a n y  d o t y c h e z a s o w  \ r a d c a  a m b a s a d y  
R P. przy k w i r y n a h  p. T a d e u s z  R o m e r .

P.W. Gustaims wiódł 
z Warszawy do Kowna

P i s m a  k o w i e ń s k i e  d o n o s z ą ,  że h, re 
d a k l o r  ,,L i e tuv ds  Aida*- p. W.  ( i i i s t a ini s  
k t ó r y  p r z e d  k i l k u  t y g o d n i a m i  p r y ybył  
d o  W a r s z a w y  w c h a r a k t e r z e  s l a ł e g o  ko  

( r e s p o n d e n t a  p ó ł u r z ę d o w k i  l ih  wsk ie j ,  
w róc i ł  do  Ko w. j a .  P o b y ł  p. G u s ta in i s a  ay 
P o ls ce  t r w a ł  k r óce j ,  niż to p ie rwol i r ie -  
by to z a m i e r z o n e .

W p o w r o t n e j  d rod / . e  do  Urfwy red .  
G n s la in i s  z a t r z y m y w a ł  .się w  W i ln ie ,  
g d z i e  s t u d e n c i  I i lw in i  p o d e j m o w a l i  go 
h e r b a t ą .  ■ egoż. d n i a  m l .  GuM oin i s  ml  
Wiedzi ł  n a s z ą  r e d a k c j ę

Zmniejszenie kary 
zamachowcom kowieńskim

klU)l ,F \Y  llCt., | l 'A  f).  —  „l.ictuy.os Aidns" 
dunesi .  żYi z okazji  17 ej roczn icy  n icpudlcg łnś  
f i  b i tw y  p re zy d e n t  S m - lo n a  zm nie jszy ł  k a rę  
n u s tęp u iąey m  u czes tn ikom  zainaehii  k ow ieńsk ie  
g«  w dn iu  7 eze rw ea  ub. ro k u :  "en .  K ubilusow l 
dn 12 t-.it w iezienia  zenriast  dożyw otn iego  i 4  
uf ieeron i  \ u v a k n s o u  i. Bae zk-żsuw i, Drnszk isow i 
i f ie rdzw iasow i do 8, li i 5 lat  w ięzienia.

Litewski budżet wojskowy
ItKltLICN. (1’AT). Z Kowna d onoszą ,  że b u d  

ż.et l itewski  ni r a k  l!l.!5 w wysokośc i  2511.000 000 
litów p rz ew id u je  podw yższen ie  kw oty  p i 'zezna 
ezonej  im o bronę  k ra ju .  W y d a tk i  zw yeza jne  n a  
len  eel podw yższone  z o s tan ą  z  40 d o  44 inilj, 
l itów/ a w ydatk i  n a d zw y cza jn e  z 10 do 25 mil/.

Stary Rzym ginie
Rozmowy angielsko-niemieckie 

już się zaczęły
B E R L I N ’ (P 1T) —  Dziś w p o ł u d n i e  

n i e m i e c k i e  b i u r o  i n f o r m a c y j n e  og łos i ło  
n a s t ę p u j ą c y  ( k o n n i n i k a t :

W obee s t a n o Y v i s k a  zajętego przez  
N iem cy yy- dniu 13 - H w spi*aYvie kom u-

angiclskan ik a tu  lo n d y ń sk ie g o  stron a  
naYviązała YYezoraj pierYvszy k on tak t yv 
B erlin ie, p rzjezem  am b asad or a n g ie lsk i  
sir  Eryk P h ipps ollYYicdził m in istra  
spraw’ za g r a n iez n y e li R zeszy  N eu ra th a , 
e e lem  o d b y c ia  z u im  i*ozmoYY’v.

Gotowość Niemiec do rozmów 
o szerokim zakresie

Na wielkiej, nuwej iiliey "  Rzymie Yiu rlell imJjerio. /.ueliową) siz; jeszcze szeitj; odrapąnycli. 
slarych domów, klóre władze rzymskie postanowiły zburzyć, aby na tom miejscu wznieść no­
woczesne. imponujące gmachy. Na zdjęciu — Mussoilrni z kilofem w ręku otwiera pracę bu­

rzenia starych domów.

B f R L I N  ( P A I )  —  D i ip lom aln c l i  - 
Po l i t i s c l i e  K o r r e s p o n d e n z  o d p o w i a d a  
dz i ś  n a  k o m e n t a r z e  p ras y ’ zagr .  n a  t e m a t  
w iz y t y  a m b a s a d o r a  b r y ty  j s k i e g o  u  m i n i ­
s t r a  Y-on N c u r a i h a .  K o r e s p o n d e n c j a  z a ­
s t r z e g a  się p r z e c i w k o  t a k i e j  i n t e r p r e t a c j i  
j a k o b y  N i e m c y  c h c i a ł y  d y s k u t o w a ć  yy y 
ł ą c z n ie  ma t e m a t  u k ł a d u  lo tn i cz ego .  Są  
o n e  g o t o w e  do  d y s k u s j i  również ,  n a d  p r o ­
j e k t e m  p a k t u  Y\Ts c h o d n i e g o  i n a d d u n a j -  
.śkiego o r a z  n a d  kw-est ją z b r o je ń .  T e n ż e  
o r g a n  u r z ę d o w y ’ n icmdeck  iego m u i i s t e r -  
s l w a  s p r a w  zagr .  kończy’ s w e  w y w o d y  
n n s t ę p u j ą c e m  z n a m i e n n e m  z d a n i e m :  .le­
żeli r o k o w a n i a  te z m i e r z a ć  b ę d ą  do  o s i ą  
g n ię c ia  w y n i k ó w  k t ó r e  d a d z ą  się o gó ln i e  
p r z y j ą ć ,  w ó w c z a s  straci też uti ostrości

t a k  c z ę s t o  n ie s t o s o Y v n ie  Y vy s iiY Y a iia  n a  
p la n  p ier w szy  k Y \e s t j a  s t a u o Y s i s k a  N ie­
m ie c  w o b e c  L ig i NarodÓYv.
N IEM CY IN T E R E S U JĄ  S IE  PO G L Ą ­

DEM  P O L S K I N A  D EK L A R A C JĘ  
L O N D Y Ń SK Ą

1{1,1!!..1.\, (1‘A I ) .  —  t)nii!wiając  ubecny stan  
e cknw ań  dyplun ia tyeznyęl i  w sprawne propozy 
ey j  a n g ie lsk u  —  łran ęu sk ie l i  u rzęd o w y  dz ienn ik  
..V«elki.seher Beobaeli ter'* pisze:

1’oglądy 4-eh wielk ich  n ioears lw  są  już  zna  
ne. W  zw iązku  z telli byłoby  rów nież  in te resu  
ią re  puzuae  s ta n o w isk u  rz ąd u  polskiego. Nie 
i ząd Rzeszy leez inne  rządy  m a ją  ter:\z głos- 
Nieniey  udzie l i ły  odpow iedzi ,  k tó ra  p o zw ala  ja  

no poznać  ieli go towość  do rokowju i  n a  każdy  
lem at.  J e s t  d la  Nieiniee rów nież  z rozum i:  ie, że 
Aiiglja i F r a n c ja  z an im  o d p o w ied zą  n a  „ tan o w i 
sko Nieiniee, p o n o w n ie  n a rad z ą  s ię  między so b ą



2 I* 1 R JER  ’ z d n ia  24-£$o lu teg o  )ł>3ó r.

Skromność Wizyta austriackich mężów stanu w Paryżu
D O n a d  m i a r ę  Austrja miisi pozostać państwem niezalfżnem
A c 0$»iadczenia Schuschnigga i Berger-Waldeneaaa

M c  hc z  ' d / i w i m i a  I r / c h n  s l w i r r d / u  
>.e p u h l i k a c j e ,  zmwicn i j i i r e  p r o g r a m o w e ,  
o g ó l n e  u w a g i  o sy t u a c j i  g o sp o d , in a / e j  
Z ie m  W s c h o d n i c h .  o r a z  o po l i t yce ,  k t ó r a  
ptrw i n n a  b y ć  tu  s t o s o w a n a  w t e j  d z i e d z i ­
n ie ,  d o c h o d / ą  do  -na.-> / . ze wną t r z .  p rze  w a ­
żn ie  z W a r s z a w y .  U t y s k i w a ć  i w y r z e k a ć  
p o t r a f i m y  tu c o d z i e n n i e  — - i p r z e w a ż n a  
j e s t  w tein d u ż o  rac j i .  Ale,  p o z a  z a m k n i e -  
te-mi ko n te re -nc jan i i ,  n ie  z n a m y  p r W d a -  
■ritt, a b y  -m i e j  s c  o w i p r z e d s t a w i c i e l e  i 
z n a w c y  życia g o s p o d a r c z e g o  i j e go  p o ­
t r z e b  (nSe ipo sz cz eg o l ny c h  b r a n ż ,  lecz. 
ca łośc i )  -wys tapi t i  pu b l i c zn ie .  w p r a s i e  z 
r e a l n y m  p r o g r a m e m  w te j  _sprayvie

' f u  i o w d z i e  s t a w i a n e  „sa j a k ie ś  i r ag -  
■ine a t a r y c z n c  p o s t u l a t y ,  wy i^ j wj j idw ne  
k r y t y k i  i u w a g i .  C a ł o ś c i  z a g a d n i e n i a  
g o s p o d a r c z e g o  Z ie m  W s c h o d n i c h  nikt  
n i e  p o f a t y g o w a ł  się u n as  s f o r m u ł o w a ć  
i b r o n i ć  g o  w  p r a s i e  c o d z i e n n e j  lu b  f a ­
c h o w e j .  \  m i m o  wszy s t ko .  zdaje- sie;. że 
z  o  r  g*a n  i z jo w a n i e oip i n j i na 
p o d s t a w i e  t a k i e j  a k c j i ,  u j m u j ą c e j  p r o  
g r a m  go„p( t u c z y  Z,iem W s c h o d n i c h  
m o ż ‘ m ie ć  'w iększy  w a lo r  p r a k t y c z n y ,  
n iż  o b s z e r n e  m e n t o r j a t y ,  w ę d r u j ą c e  "w 
U k ry c iu  o d  b i u r k a  w i l e nś k i eg o  eło war -  
s z u w a k ie g o ,  a b y  s p o c z ą ć  p o d  ■suknem t e ­
g o  o -da tn iego .

K o ł a t a l i ś m y  d o  m i e j s c o w y c h  o r g a n ó w  
„ T o w a r z y s t w a  R o z w o j u  ' c m  Wcyliffll- 
nich* . p r a g n a c  d o w i e d z i e ć  się o j e g o  z a ­
m i e r z e n i a c h  i p o g l ą d a c h  N a p r ó ż n o .  O- 
k a z a ł o  się że t e j  s p r a \ .  ie n ie  zo-dał  jesz. 
c z c  „ n a d a n y  b i e g ' '  m ó w i ą c  j ę z y k i e m  
b i u r o k r a t y c z n y m .

Ape l u j e m y  -więc d o  1 u <1 z i, l udz i  
k t ó r y c h  u n a s  j e d n a k  nie  b r a k ,  do  tych  
k t ó r z y  nie Ję tko  z n a j ą  się na  r ze cz y  al e 
i b a r d z o  ż y w o  b i o r ą  te s p r a w y '  (Io s e r - '  
t a.  Czyż t r z e b a  i ch p r z e k o n y w a ć  o tern 
że z n a s z e j  s t r o n y  konie-czneni  jes t :
1) s f o r m u ł o w a ć  n a j o g ó l m e j s z y  p r o g r a m  
p o l i t y k ;  g o s p o d a r c z e j  w n a s z y m  k r a j u
2) iproyyaełzic e n e r g i c z n ą  a kc j ę  — p o ­
w i e d z m y  śc i ś i e j  w a l k ę  —  o j e go  rosili 
z o w a n i e .  W s z y s t k o  tr> t r ze ba  robie: j a w ­
n ie ,  g ł o ś n o  i s y s t c m a l y c z n i o .  Ż y j e m y  
w czas ac t i ,  (kiedy p r  o p a  g a n d a jest  
n i e z b ę d n y m  w a r u n k  iem i p o t ę ż n ę m  s rod  
k i e i n  p o w o d z e n i a  k a ż d e j  sz e r sz e j  ak c j i  
s p o ł e c z n e j .

P. B o le s ła w  11 ScieJzlicCi. k ló r e g o  j ira 
c a  ( „ P o l i t y k a  y o s p o d a r c z a  w o b e c  Z ie w  
W s c h o d n ic h 11— „ D r o g a '  Ar.  I z l t tŚb r.) 

n a s u n ę ł a  te u w a g i ,  p i sz e  b. s łu szn ie  na  
w s tę p ie :

„ N asza  po lityku  g o sp o d a rcza  p o su w a  sie1 po 
j iu j t  zaspokojt-n i  i p rzcd i  wszystk iem  p o t rzeb  
tycli te ren ó w ,  k tó re  n a jg łośn ie j  się o  nie du p o  
•ninają .  A że podz ia ł  d o k o n y w a  się z j ed n y ch  i 
t y ch  se tn y ch  z a s o b o u ,  z y sk u ją  na  niiit m ocnie j  

i... g łodniejsi,  a  t racą  słabsi,  ci słabsi,  k tm  ych 
p o t rze b y  są  większe -

My j e s t e ś m y  n a t o m i a s t  m e t y l k o  n a j  
s ł ab s i  a l e  i n a j e  i-ol i  s i. N a r z e k a m y  
yy d o m u ,  w  k a w i a r n i  :i w o b e c  c z y n n i ­
k ó w  c e n t r a l n y c h ,  od k t ó r y c h  b a r d z o  d u ­
żo  za leż} ,  j e s t e ś m y  po tu l n i  i r o b i m y  rui 
:nę, że n i cz eg o  n a m  nie  b r a k u j e ,  a  w y s t a r  

. c z a  z u p e łn ie  to że yy r z ą d z ie  m a m y  pe r  
, m a n e n t n i e  n ie  m n i e j  n iż  t r ze ch  iii i ii i s t - 
ąńyy —  W i l n i a n .  Nie  w ą t p l i ” ie. jest  to 

, t a k t  b a r d z o  zasz czy t ny  dla n a s z e g o  m a 
s t a ,  a l e  m c  z w a l n i a  o n  w  n a j m n i e j s z e j  
n a w e t  m i e r z e  n a s z y c h  n o t a b l ó w  o d  e n e r ­
g i c z n y c h  z a b i e g ó w  o r ea l i z a c j ę  koniec/ ,  
nyc l i  p o s t u l a t ó w  g o s p o d a r c z y c h  k r a i u .  
Drzec iwnie .  p o w i n i e n  on  w h . ś n ie  z a c h ę ­
c a ć  w t y m  k i e r u n k u

Oczywiśc ie ,  I r / e b a  j i rzedewsz}  s łk i cm 
wiedz ieć c z e g o  s i o  e li c  e i n i e  two 
i Z/Ć p r o g r a m ó w  p o s z c z e g ó ln y c h  b ranż -  
c z y  gałęz i  g o s p o d a r c z y c h .  T ak i e  wąsk ie ,  
e g o i s t y c z n e  p r o g r a m i k i  są n ic  n ie  w a r t e  
i n i e m a  w tern n ic  dz i w n e g o ,  j e ż tT  n ik t  
i c h  w  W a r s z a w i e  s ł u c h a ć  n ie  chce .  P o t ­
r z e b n y  jest o 1 n y, k  o n s t r  u k
ł y yv n  y p  r  o g r  a  m g o s p o d  a r  c z y 
i l l a c a ł e g o  kom plc Ks i i  Z ie m W s c h o d n i c h  
a  p r z y n a j m n i e j  ' p ó ł n o c n o - w s c h o d n i c h .  
.Kio m a  go s t w o r zy ć ,  jeżel i  n i e  W i l n o ,  j e ­
d y n y  o ś r o d e k  k t ó r y  j io s i ada  odpoyvi< d- 
n ie  po  t e m u  Siły in t e l e k tu a l n e ,  p o l i t y c z ­
n e  i f a c h o w e ?  Uliytia n ie  B a r a n o w i c z c  
;mi  Stori im.

.-•Ntiestety n a w e t  e l e m e n t ó w  ta k i e g o  
p r o g r a m u ,  u j a w n i o n y c h  i p o d d a n y c h  
d y s k  u s ji . p ub l i cz ne j  yy W i l n i e  —  \vę m i e ­
n ić  n i e  m o ż e m y  Je że l i  t k w i ą  yy z a m -

PAKYŻ ( P v T )  —  Dziś  p o p o ł u d n i u  
k a n c l e r z  Selui-.schnigg j m in i  d e r  Berge i  
W a l d c n e g g  złożyl i  p r z e d s t a w i c i e l o m  p r a ­
ny f r a n c u  k i e j  i m i ę d z y n a r o d o w e j  d ł u ż ­
sze d e k l a i  ae je .

Kaaielerz p r z e d s t a w i ł  t r u d n o ś c i ,  \y 
j a k i c h  z n a la z ła  się A e s f i j a  po  w ie l k ie j  
w o jn ie .  D ro g i  a u s l r j a r l . i e j  jio-lilyki y\ e 
w n ę t r z n e j  i z a g r a n i c z n e j  w y t k n ę l i  d w a ;  
m ę ż o w i e  s t a nu .  Se ipe t  i t r a g i c z n i e  z m a r ­
ły  Do l l fuss .  J e s t  to  p o l i t \  I<a so lid a rn o ść  
eu ro p ejsk ie j  i d ą żen ie  d o  zapew  n ie r ia  
w ew n ętrz n e j i zew n ę tr zn ej n ie p o d le g ło ś ­
ci A u strji. L ic z ą c  się z. w  \ n i a g a n i a n i i  e- 
w o lu c j i  na  rod  o  w ej. i / ą d  a u s t r j a e k i  p rze  
p r o w a t l z a  -wielkij r e f o r m ę  k .ms ly  it teji  i 
a d m i n i s t r a c j i  k r a j u ,  K o n s t y t u c j a  t a  p r z e ­
ksz ta ł c i  A u s l i j ę  w  p a ń stw o  k o r p o r a c jj  
n e. co- z a d a j e  k ł a m  z a r z u t o m  o r z e k o ­
m y c h  z. rpędae li  d y k t a t o r s k i c h  r z ą d u  f e ­
d e r a l n e g o .  I n s p i r a t o r z y  niedayy ny cli za 
m a c h ó w  s t a n u  {fali d o w ó d  z u p e ł n e j  nit 
z n a j o m o ś c i  m o r a l n y c h  i mul i  r j a l n y e h

sil. l akierni  r o z p o r z ą d z a  r z ą d  a u s t r j a e k i .
Mi n i s t e r  s p r a w  zagr .  B e r g e r - W a l d e -  

ne gg  o d d a ł  ho łd  mi n .  H a r t l n m  i w y r a z i ł  
zad ow olen ie ' z p rzy ja z n e g o  u sto su n k o w a  
iiia  s ię  m in . L aya la  do A ustrji.

D ale j  o ś w ia d c z y  I. że u k ł a d y  r z y m s l  ie 
z 7-1 dowodzi ) ,  że Au s i r  j a  •nufże l i czyć na 
p o p a r c i e  F r a n c j i  i W ł o c h  dl;i tezy  j e j  
i n t e g r a l n e j  n i e za leż no śc i ,  f n i i d a m e n t i i ł -  
ną  zasad;)  p o l i t y k i  a u s t r j a c k i e j  jes t  to.  
że A ustrja  jest i p o w in n a  p o zo sta ć  na 
za w sze  p a ń stw em  eałkoyyieie  w o ln em  i 
liieza leżn e in  yy sto su n k u  do yy /zystk ieh .

S t o s u n k i  An.sli ji z 1 r a n c j ą  nacee t io  
wa-ne były jdk-najwtę.kjzi i  s e rdecznośc i : ;  
i w z a j e m n a  szczejrą isy m.pat j a .  A u s t r j a  
d o l o / y  .Yszelkreh s t a r a ń ,  a n \  u k ł a d y  
izyni si . i (  i l o n d y ń s k i e  w k r ó t c e  zasła ły 
s p r e c y z o w a n e  i d o s t a r c z y ł y  Fu  rop ie  
ś r o d k o w e j  r a m .  w  k t ó r y c h  m o g ł a b y  żyć 
yy p o k o j u  i pra-cowae  n a d  sw ą  ro zbudoyyą  
g o s p o d a r e z ą .

Zbliżenie austrjacko-francuskie
Komunikat oficjalny

3'ABYŻ (PAT)  —  l iava. s d o n o s i :  P o  
z a k o ń c z e n i u  n a r a d  m i n i s t r ó w  f r a n c u  s- 
kic ł i  i a u s t r j a e k i c h  o g ł o s z o n o  n a s l ę p u j ą -  

} k o m u n i k a t  urzędoyy-y .
M inis t row ie  f ran cu scy  i a .ustrjaccy i tnkona i i  

wspó ln ie  p rzeg ląd u  s y tu a c j i  o g ó ln e j ,  z a t rzy m u  
ją c  si.ę .specjalnie n a  w a ru n k a c h ,  k tó re  p azw a  
la łyby  na  ro zw ó j  z a u f a n ia  i utrwale-nii.  p o k o ju  
w K i.rop ie  Ś rodkow ej .  U s ta lo n o  zgodnie ,  że  po  
ro z u m ien ie  b ry ty js k o  f ran c u sk ie  ina  na  wzglę­
dzie ,  że p a k t  ś ro d k o w o  —e u ro n e isk i ,  k tó rego  za  
sady  zostały sp reeyzow i ne w roznioyyath  fi-an 
eusko-wlosk ic li  w Kzymie, s ta n o w i  c zy n n ik  po  
•zytywny, s t a n o w ią c  w ra z  z in n y m i  p u k lam i  reg

jo n a ln y m i  n iepodz ie lną  eaji se  ręk o jm i  p o k o ju ,  
c zynnik ,  m ogący  u ła tw ić  rozs t rzygn ięc ie  «praw  
z n a jd u ją c y c h  się w zaw ieszen iu .  N ieza leżn ie  od 
k o rzy s tn eg o  w pływ u ,  j a k i  t a k ie  ro zs t rzy g n ie  
eie  m ia łoby  d l a  życia  gosp-Klarczcgo św ia ta ,  ®- 
bii s t ro n y  s tw ie rd z a ją  d o d a tn ie  w yn ik i  os lągn ię  
te  p rzez  k o n w e n c je  gospodarcze ,  z a w a r te  pnmię 
dzy A u s tr ją  a  inoen it  p a ń s tw a m i  a  w te j  licz 
bie F ra n c ją .

P r a g n ą c  zap ew nić  n o w y  p o s tęp  w s to su n  
kaeli p rz y ja źn i  p om iędzy  F r a n c ją  i A us tr ją ,  po  
s ta n o w io n o  zgodnie  p rzeds ięw ziąć  w n a jb l iż  
szy m  czas ie  ro k o w a n ia  d la  ro z w o ju  k o n ta k tu  I 
w y m ian y  w dziedzin ie  n a u k o w e j ,  a r ty s ty czn e j  
i l ite rack ie j .

Uroczystości chopinowskie w Dreźnie
DR FZN O, (PAT). —■ Uroczystości  ku  czci 

( .h o p in a  w Drezni-e zakoizczyly się w czora j  liro 
( zystą a k ad e m  ją w ram szu .

A kaden:ją  zaga ił  n a d b u rn i i s t rz  m ia s ta  Orcz 
na  Z oeiner ,  k tó ry  zakończył  i>rzcmówie:ii.e trzy 
k ro tn y m  o k rzy k iem  na cześć M arszałka  P ilsud  
skiego i I a n c la rza  Adolfa H it le ra .  Publiczność  
pow lorzy la  ten olorzyk, poezem o rk ie s t r j  odeg 
ra ty  I n m n y  p a ń s tw o w e  poiski  i niemiecki.

7. kolei .p rzem aw iał  i) iezvdent  m. WŚarszawy 
i przedstawicie]  rządu  Rzeszy Następnie- prze-1' 
m aw ia ł  a m b a sa d o r  I.ipski,  k tó rego  publiczność  
g o rąco  ok lask iw ała .  A m b a sa d o r  I-ipski podkro  
ś 1 ił w swem przemówa-oniu s ta re  t rad y c je  p o l­
sko —  sask ie  i zaznaczył,  iż dzis ie jsza  u roczy  
sto.se jest św ietną o k az ją  do  ponow n eg o  ożywię 
nia lyeli Iradycyj.

Nash pnie p. a m b a sa d o r  podz ięk o w a ł  zar.ządo 
wi m ias ta  ,za p iękne  i gośc inne  p rzy jęc ie  oraz  
złożył życzenie  p om yślnego  ro zw o ju  m iasta .

Dalszy ciąg a k ad e m ji  wypełniła  Część k o n cer  
Iowa, w k tó re j  wzięty u d z ia ł  o rk ie s t ra  f i lha r  
m on iczna ,  z n a k o m i ta  śp iew aczk a  o p e ry  d re z ­
deń sk ie j  p. F.lza Wtieber i p ian is tk a  p. Gizella 
l t in t  z Rerlina.

W p ro g ram ie  znalaz ły  się w yłączn ie  u tw o ­
ry szopenowskie .  P o n a d to  o rk ies tra  w ykona ła  
po m is trzo w sk u  u w e r tu rę  do opory  , , l l a lk a “ i

\ i i i y l \ c h  b i u r k a c h  —  los i ch j’est p rze -  
ią.dzony.  C h c ą c  zna iozć  t, r o g r : i m o w ę  u- 
j ęcie  z:tga-clniciiia g o s p o d a r c z e g o  Z ie m  
W s c h o d n i c h ,  t r ze b a  go sz uk a i  p o  czaso-  
pK in ac l t  w a r s z a w s k i c h .  P r z e d  p a r u  tnie  
shycumi p r z e d r u k o - w a l i s m y  a r t y k u ł  tp. 
S oko łows lk iego  z „ G o s p o d a r k i  \ a r o d o -  
w e j "  o g o s j r o d a r c z e m  ip i o ś l ed z eu iu  Z ie m  
W s c h o d n i c h .  O b e c n i e  u k a z a ł  s i e  w Nr.  1 

Drogi '* b .  eiełś . twy a r b  ku ł  p. Wśc leRl i -  
cy,  w y ż e j  z a c y t o w a n y ^ .  T a k i c h  pu h l i -  
k»cy i j e s t  w ię c e j .  W s z y s t k i e  n a c e c h o w a ­
ne  są w y b i t n i e  p r o g r a m o w e m  p o d e j ś c i e m  
do  s p r a w y .  W s z y s t k i e  s i l n i e  p o d k r e ś l a j ą  
u j e m n y  s t a n  n a s z e j  sy t u a c j i  g o s p o d a r ­
czej .  w s z y s t k i e  w s k a z u j ą ,  że j e s t  to zja-  
yvisko b a r d z o  s z k o d l i w e  z e  s I a n o yy i s 
K a o g  ó l n o jp a n s  t yv (, yy e g o  i f o r ­
m u ł u j ą  k o n k r e t n e  p r c j ^ k l y  z a r a d z e n i a  
z ł e m u  \ W i l n o  d o s t o j n i e  mi lczy .  Ani  
be,  an i  me .  Na f n r u m  p u b l i c z n c m  nic 
s tv c h a ć  op h t j i  k i e r  o yv n i c z. e g o 
( . ś r od ka  z a i n t e r e s o w a n e g o  t e re n u .  J a k -  
g d y b y  c h o d z i ł o  u  cos  b a r d z o  d i a n  d a l e ­
k ie g o  j o b o ję tn eg o . . .  T e s t i s .

u w e r tu rę  K aro la  Szymanow.skicgw, co pub l icz ­
ność p rzy ję ła  ok laskam i.

■Po koiH-arcie w solonacti  ralu.sz-a w ydany  z-.. 
sta ł  wiclk! raut  Wzięli  w nim  u d / i .u  wszyscy 
goście polscy z am ba^adurtm i I lpskim m in. 
.Starzyńskim, w iceprezydenci  W arsz a w y  i k r e  
Uowa, o raz  gospodarze  i szereg b io rących  udział 
w uroczystośc iach  u,  /.estnikow n iemieckich , 
rząd  saski,  pod.sekrct o z  s ta n u  Rzeszy (i-1 inni.

W Y JA Z D  GONGI PO LSK IC H  
1  D B F Z N A .

URrZN-D, |P  \T).  —• O godz. 17,00 w y jechali  
goście polscy drojtą  na iRerliii \ a  dw o rcu  żeg 
i dli p rezy d en ta  S ta rzy ń sk ieg o  i yvireprezyden- 
low Skoczylasa  i O lp ińsk iego  k .msul ttrzeziński,  
jtrzesistaw-ieir-le p ra sy  po lsk ie j  i n iem ieck ie j  o- 
raz liuznie zel>rairi na  p e ro n ie  m ieszkańcy  stoli 
< v Saksonji  R eprezen tanc i  m ias ta  z na r lbn rm i 
s trzem  iZocnmrem wyrazili  se rdeczne  uczucia 
yyobec o d jeż d ża jąc j  cli gości.

i rh FZ N O , (1‘AT). —  A m b asad o r  I.ipski opu  
-cit  dziś w god/anaeli  p rzed p o łu d n io w y ch  Drez. 
no, tnkyjąc się do  Rerlina.-

oo-o

Złoto sowieckie 
do AngiJI

LONDYN, (PAT). —- Agencja  Ri u tern  dow ia  
d u je  się  z. p ew nego  ź ró d ła  .sowb-ekiego, że  7.. S 
R. R. m a  o d tą d  z a m ia r  yyysyltie z ło to  do Kon 
u y n u  z am ias t  do  Stanów' Z jed n o czo n y ch ,  e o  m a  
być log icznym  sk u tk ie m  o ż y w a  n ia  s to su n k ó w  
g ospoda rczych  so w ie c k o  —  am n y -k a ń sk lch .

In n y m  m om entom  p rz em a w ia ją c y m  za p ra w  
dopod o b ień s tw e in  w ysy łk i  z ło ta  .sowieckiego d o  
Anglji  jes t  p ow ażny  wzrost  ‘w y d o b y c ia  z ło ta  na  
te ren ie  Z. S. R. R. o r a z  p ra w ie  c a łk o w itu  sp la ta  
długów so w ieck ich  w Niem czech

J a k  w iad o m o  -Sowiety o s ta tn io  poczyniły'  b a r  
dzo  p o w a żn e  z am ó w ien ia  w  Anglji Z am ó w ie ­
nia  Ic n ie  .są o p a r t e  na  k re d y ta ch ,  k ló re  s t ro n a  
sow iecka  u w a ża  za d rog ie .  W  zw iązk u  z tern 
n iew y k lu czo n e  jes t ,  że  zap la ta  z a  o b s tu lu n k i  w 
Anglji n a s tąp i  yy złocic.

Treść rozmów
PARYŻ, (PAT) —  D zienniki  p a r y s s i e  o b ­

szern ie  o p i su ją  pobyt  a u s t r ja c k ic h  m in istrem  yy 
Paryżu .  niewiele  je d n a k  m ożna  się doyyiedzieć 
o Ireśui rozmów . Jed y n ie  „ l- 'O eu v re“ p oda je  
yyięcej .szczegółów Yyedh tego d z ie n n ik a  p o ru  
szann  sp ra w ę  u d p im ie d z i ,  j a k ie  na leży  udzie lić  
N iem eem  na  ich pięć o f i c ja ln ie  p o s taw io n y ch  py 
tań  w k\v("-tji p ak tu  n ad d u n a jsk ieg o ,  a  w sz u ze 
gólnaści w „prawic m ożności  o dw ołan ia  się do 
i.i-gi Narodów w razie, gdyby jak ie  p a ń s tw o  
m h y h i l j  p rzy ję ty m  zobow iązan iom .

P o p o łu d n io w e  ro m owy byty pośuii  rei ie duk 
t ry n ie  o m ein lcszunhi  się  w w e w n ę trzn e  sp ra w y ,  
r o  k a żd e  p a ń s tw u  nłn z a g w a ra n to w ać  innem u 
w spó tsyg ii r ta r ju szow i.  T a  d o k t r y n a  jes t ,  jak  
w iadom o, p o d s ta w ą  u k ła d u  rzym skiego .  Niemcy 
int< r p re tu ją  ją ,  że  jes t  o n a  równoznaez.na z upo  
w ażn ien iem  d o  p rz ep ro w a d z e n ia  plenLseylu. a 
M t u len ia  widzi w nie j  sp rzec iw  wszystk ich  
.sygnatarjuszów p a k tu  w  s to su n k u  do pow rotu  
H a b sb u rg ó w  na  tron.

I tząd a u s t r ja e k i  nic  życzy sobie  ki.-uizuli un ie  
miiżliw ia jąee j  re s tau ra c ję  H ab sb u rg ó w ,  .gdyż 
sp raw  i h a b sb u rsk a  nie jest obecnie  a k tu a ln a  a 
przy jęcie lego rodza ju  zfdiow-iązau pozbaw ito 
by rząd  p o p  tria-i a e lem en tów  m o n a re h is ty e /n y e t i

O m a w ian o  również  p a k t  konsu l tacy jny  fran  
cuske-w losko  a u s t r ja ek i ,  k tó ryby  byt s to sow al i '  
w razie  pow s tan ia  jak iegoś  w yda rzen ia ,  m ogą 
cego zam ąc ić  spokój .  Chodzi yy tym w ypad k u
0 to. z -  W iochy  p ra g n ą  t rak tó w  (ć tę prawy po 
za Ulgą, podczas  gdy F r a n e ja  jest  odm iennego  
zd»nia .

W y ja śn io n o  wreszcie, że .„praw. g w a n in cy j  
w F u ro p le  Ś ro d k o w ej  n ie  może być poruszania 
p rzed  n a r a d z d i ie m  się z. Angiją,  gdyż je j o p in j ,  
iesl yv tym w y p ad k u  n ieodzow na.

Kronika Megrafczna
—  NAPAD BANDYCKI DZIKUSÓW . W

okolicy K lio rcm abad  dzicy n apad l i  na  t r iu s p r n t  
pienitaizy e /w edzkiego toyyarzystwa Kampsax. 
prow.i  1/ace.go budow ę kolei l-ranśjn‘r.sk;ej i zra 
l'Oyvali oknlo  2 milj.  l ja l j i .  in en ia d z e  te t>y]v 
| rz< .lazone na wypłaty  na  potud liowyin od 
e ink 11 k o le jow ym  Na ślad . rabusiów nie mitra  
F: lutal

KSIAŻi; W M .J I  W  HU ItA Pl.SZt II W,-
środę w -ezoie-m )»rz\bvl do R'ids|Ve.sztu pocia  
gie.in pośpie-sznviu z .Wir-dnia książę  v  51 
Następca t ro n u  angieUleiego spędzi w PiiuRipesy 
U - kitka elni

—  21 O S O R  l O N I j U O .  N a  r z e c e  .1 ratij z a l n  
n a ł s l a t  -k m  u i d ż u r s k i  „ \ s e l u i  '. 7. za t  igi l i c z ą  
c e j  21 n-sóli n i e  z d o t a n o  n i k o g o  u r n l o w a e .

—  W YKĘ W RZKK N\ I.OTWIK. J a k  dono 
szą ] istna po[udiidniowe, w okolii  y I. bawy wy 
stąp iła  Z l .r / i  gów rzek a  Barta ,  z a tap ia ją c  kitka 
wsi. Również podiiióst  się o 5 ni. powyżej  s tanu  
n o n n a ln c g o  aoziom  rzeki W enly .  g rożąc  wyte- 
wem.

—  BURZA NAD ATI,ANTYKIEM Na brzegu  
Al a n ty k u  szale je  od d łuższeg o  czasu  bu ra* ,  
f.iczim s ta tk i  z n a jd u jąc e  się na  polnym m rzu 
n ad sy ła ją  a la rm u ją c e  sygnały z p ro śb ą  o pomne. 
W y jazd s ta tk ó w  z p o r tó w  a s tu w js k i i  li zosl.il 
w s!r? \  many.

—  <*SUVW1D\A AFERZYSTKA MARTA IV 
NAl . k tó rą  osadzojio  yvcz.oi-.ij w więzieniu  dla 
koli i et p rzed  i resz tow an iem  usi łow ała  iiopetnie  
sam obó js tw o ,  i la n a u  s k a z a n a  zost da "  li))eu 
1(134 r. za o.szustyya i nadużyci,  z .iu iania  na 
t rzy  lata w ięzienia .  Po w y ro k u  zgłosiła apelae  
ję, -którą- odrzueoii  I lak, że osta tecynie  w yrok  
u p ra w o m o c n i ł  się.

M arta  I lan a u  została  zaa resz tow  uia w cl.wi 
li, gdy w s iada ła  do sam ochodu .  Stawiła ona 
o p ó r  ag en tem  policji  i w pew ne j  chwil.i wyjęta 
z ‘torebk i  rewolwer,  z a m ie rz a jąc  p o zb iw n -  się 
życiu,  z lecz agenci przeszkodzil i  temu. P oczą ł  
kowo um ieszezono  ją w więzieniu  w k ró tęe  jcH
1 it, jn-zewi-■yjono ją  do szp ita la .  g(ly> popad ła  
w ciężki rozs t ró j  ncrwoyyy. O brońca  jej d om aga  
się p r z -p r o w a d z e m a  l .u d a n ia  lekarsk iego  sw ej 
klientki.

Giełda warszawska
■WARSZAWA. (PAT, B er l in  212,50 — 213 ,M  

—  211,50. l .oudyn  2a,bS —• 25,KI —  2;>,f>;> Nowy 
J o r k  7),27 5,,.30 —  5.2-1. Kutwi 5.28 —  5.31

•P.2G. i*aryżAM.lM —  35.0.3 31.83. .Szwajcarju
171.19 — 171.92 —  171.0<>.

Rozgrywki tenisowe 
na Riwierze

BI AUUIEIJ,  (PAT). —  Vr r a z g r -  w-kach łeni  
suwycłi  n a  Riyierzt w p ó łf ina le  Nicniiee von 
Cramiii  (d ru g a  ra k ie ta  św ia ta )  pO KO na ł H ebdą 
6:1, 6:1, a  W łoch  P a lm ie r i  w y g ra ł  /. Aiigllkl-in 
A us tinem  6:4, 3.6, 6:3, wobec czego w  f ina le  
s p o tk a ją  s ię  Pa.imlerl  z fc ram m em .

Zawody narciarskie o mistrzostwo Polski
Szwedzi przodują

'*) 'Freść arlykidu omowiniy 1 dniach nuj- 
bliż,szycJt.

ZAKttPAN E, (PAT) —  YV sobotę  rozpoeze  
ty s ię  w Z ak o p a n em  Sfi m ię d z y n a ro d o w e  na reJa r  
sk ie  m is trzo s tw a  Polski.  1’ierw szego d u ła  roze 
g ra n o  b i rg  na. 18 km. o tw a r ty  i <lo k om binac ji .  
Z ap isa ło  s ię  d o  biegu 147 z,ay\odników. s t a r to  
wało  07 a  u k o ń czy ło  79. Z poyyodu w ia t ru  ba l  
uego w a ru n k i  ciężkie.

B ro n is ław  Czech nic miii.ł szczęścia , gdyż na 
jech a t  na  w y s ta jąc y  z pod śniegu p ień ,  u p a d ł  
i s trnuit  na  pew ien  czas  p rzy to m n o ść .  M im o wy 
p a d k u  u k ończy ł  bieg, a le  n iew iadom o,  czy hę 
dz le  m ógł s t a r to w a ć  w niedzielę.

P ie rw sz e  pięć  m ie jsc  za ję l i  Szwedzi:  1) Mat 
sa b o  w czas ie  1:15:15, 2) V ik leund  1 1 •>:.>:( !l)
Moritz  1:19:26, 4) E a rsen  1:19:37, 5) I-Inglund 
1:26:2.3, 6) M ichał  G órsk i  z. W is ły  zak o p iań sk ie j  
1:27:53, 7) K arp ie l  ze S łrze lca  z ak o p iań sk ieg o  
1:28:45, 8) S tan is ław  M a ru sa rz  z  SNPTT. 1:28:58 
W ładysław  C.zeeli był 17, Izy d o r  Ł uszczek  lii

Do biegu n a  18 k im. w koinOinaeji  p ro w ad z i  
Michał G órsk i  z  n o ta  240, S tan is ław  II j r u s a r z  
t e s t  d ru g i  z n o tą  234, 3) T c lsseye re  236,5. 4|
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i polityka zagrań. 
Estonji

(W y w ia d  z posłem estońskim  
w  IT arszawie)

R z e c z y p o s p o l i t a  e s t o ń s k a , , o b  hodzą: :  
w d n i u  d z i s i e j s z y m  s z es na s t ą  r o cz n ic ę  
"we j  n iepod leg ło śc i .  p r z e s z ła  w  c i ągu  
o s t a t n i e g o  r o k u  z u l t r a p a r t a m e n t a r n c - g o  
u s t r o j e  do  r e i  inni  a u t o r y t a a  w n e g o ,  w z j  
r o w a n e g o  p o n i e k ą d  n a  p a ń s t w a c h  to' ,u. 
nv ch .  C e c h ą  c h a r a k t e r y s t y c z n a  do tyc l i  
c z a s o w e g o  u s t r o j u  E s to n j i ,  p o w s t a ł e g o  
p od  w p ł y w e m  p i e r w s z e j  r e w o l u c j i  Nfóyj 
sk ie j  b y ł a  p r a w i e  n i e o g r a n i c z o n a  w ł a ­
d za  p a r l a m e n t u ,  ob ok  k t ó r e g o  w e g i t o  
w a ł  p o z b a w i o n y  a u t o r y t e t u  r ząd .  P o n a d  
p a r t y j n e g o  a r b i t r a ,  p r e z y d e n t a ,  w E s t o  
n j i  n ie  było .  C iąg le  z m i e n i a j ą c e  się r z ą ­
dy,  i n t r y g i  w  ’ u lu a ra c l i  s e j m o w y c h  w a l ­
ka  o w ła d z ę  n iez l i c zo ny  cli p a r t y  j i t e m u  
p-wlobne p o w s z e c h n e  o b j a w y  se jm ó w  ła- 
d .  tw a  w z b u d z a ł y  r o z g o r y c z e n i e  s p o ł e ­
c z e ń s t w a .  >i*PC też  d z i w n e g o  że w spo łe  
c z e n s t w i e  e s t o ń s k i m i  n u r l o w ; i ć  zaczę ł y  

i ety d ą ż ą c e  n o  z m i a n y  i s t n ie j ą c e g o  u-  
s l ro  ju. S te r  n o w e g o  r u c h u ,  k t ó r y  o g a r n ą ł  
k r a j  ea ł \  iijvli w s w e  rę c e  k o m b a t a n c i .

h o j e k t  n o w e j  k o n s t y t u c j i ,  l a n s o w a  
u.y p r ze z  w s p o m n i a n ą  o r g a n i z a c j ę ,  pod  
d a n o  p le b i s c y t o w i  w z w i ą z k u  z cz.em 
E s t o ń c z y c y  t r af i l i  z d e s z c z u  p od  r y nn ę .
0  He dawnie . ;  władza" enla s k u p i a ł y  się 
w p a r l a n i e n c i i  o b e c n i e  k o n e e n l r u j e  sie 
w t e k a c h  p r e z y d e n t a

W p r z e d e d n i u  w y b o ró w  pii rw s ze go  
p r e z y d e n t a  1 p a r l a m e n t u .  k t ó r e  n a s t ą p i ć  
■UJRny n a  w i o s n ę  b. r. w  E.s lonj i  r o ze gr a ł  
s ię j e d e n  z n a j c i e k a w s z y c h  f r a g m e n t ó w  
d z i e j ó w  te g o  m ł o d e g o  k r a j u .  W  o s ta tn ie j  
cli w-ii i w s z a m i j ą c e m  j i r z ed ew  ,zy-stkicni 
w o ln o ś ć  s p o ł e c z e ń s t w i e  e s lon . sk iem z wy 
ciężył  z d r o w y  r o z s ą d e k .  M is ty c z n e  f r a z ę  |  
sy k o m b a t a n t ó w  o n a r o d z e n i u  się d r i i - l  
g i e j  r e p u b l i k i  n i e  t r a f i ły  d o  p r z e k o n a  
nia lu d u .  D r s n ę ł y  je szcze w c z o r a j  /w a i  
Ic szereg i .  P r \ s ł  s z a ł  e n t u z j a z m u .

W y c h o w a n i  w w a ł c e  i z a h a r t o w a n i  
k o m b a t a n c i  n ie  mie l i  z a m i a r u  u s t ą p i ć
1 ik ł a t w o  z poła..  Nie wzię l i  j e d n a k  p o d  
u w a g ę  p r ze b i eg ło ś c i  n a j b a r d z i e j  w y t r a w  
nego  p o l i t y k a  ks ton . i i  K o n s t a n t e g o  Pi i t sa  
w s p ó  łf1 w o r c ę p a ń s t w o w o ś c i  e s to ńs k ie j ,  
k ló ry w  p r z e ł o m o w e j  cli wil i  z. r. stal  na  
czele r z ą d ó w .  Z a w a r ł  0 1 1  p r z y m i e r z e  z in 
n y m  b o h a t e r o m  e s t o ń s k i m  g e n e r a ł e m  
l - a i d o n e r e m ,  o tę n i e p r z e w i d z i a n ą  ,kn łę  
rozbi ły s i ę  d ą ż e n i a  k o m b a t a n t ó w

P r z e d  m i e s i ą c e m  r o z m a w i a ł e m  z no- 
w o m i a n o w  a n y m  j ios ł em e s t o ń s k i m  p. 
H a n s e m  M a r k u s e m  o  r o z w o j u  po la  ko  

' l o ń s k i c h  s t o s u n k ó w  1 J e g o  w W a r s z a ­
wie mis j i ,  o b e c n i e  p r a g n ą ł e m  za s i ę g n ą ć  
i n t o r n i a c y j  o  d a l s z y m  r o z w o j u  w e  w n ę t r z  
n y c h  w y p a d k ó w  w E s t o n | i

—- K o n s t y t u c j a  e s t o ń s k a ,  zacz ą ł  p  
min .  M a rk us  b y ł a  w  E s t o n  ji b a r d z i e j  de 
ino-k ra tyczna  od  u s t r o j ó w  o b o w i ą z u j ą -

Z w ią z e k  L e k a r z y  D e n t y s t ó w  Jfo 
w  P a ń s t w i e  D o l s k i e m  “

G & a p K O & O M f/ilt C 'Ł cJ L o U l  

P a s t ę  C O L G A T E
Dlatego przy  wyborze pasty  do zębów

zwróć uwagę na tę pieczęć

Pasta C o lg a te  p o z y s k a ła  so b ie  zautani-1 i a p rob atę Z w iązku  
L e k a rz y  D entystów  w  P aństw ie P o lskiem  ja k o  śro d e k do p ie lę g ­
n o w a n ia  zępów . Kto p ra g n ie  z a ch o w a ć zdrow e, czyste i b ły sz­
c z ą c e  zęł , tej p asty u ż y w a ć pow inien. C o lg a te  spełń: 7 po dw ójn e  
z a a a n ic . Ń ietylko L ow iei. -zyści dćSkładnie p o w ie rzch n ię  zęb w  
le cz  w n :k a  rów nież w  d e lik atn e szcze lin y  i szp ary m ięd zy zę - 
ba m i. A  przyie m  koszt la k  m a ły  a  skutek tak doniosły. P o cćz  
w ię c  n a ra ż a ć  zęby, k u p u ją c  n ie o d p o w ie d n ie  p re p a raty?

Używaj pasty Colgate dwu razy dziennie
Odwi dzaj dentystę dwa razy do roku

cycł i  w  i n n y c h  p a ń s t w a c h .  W s k u t e k  t> go. 
p r z e s i l e n ia  g a b i n e t o w e  s t a ł y  się r e g u l a r  
nen i i  Z ja wiskami ,  życ .a  po l i t y cz n eg o .  
Zbyt  o g r a n i c z o n y  w s w e j  w ł a d z y  r z ą d  
n ie  m ó g ł  poradz ie ,  an i  z s z e r z ą c y m  się 
k r y z y s o m  u s t r o j o w y m  an i  z p r z e s i l e n i e m  
g o s p o d a r e z e m .  D ro g ą  p o w s z e e h n e g o  p le  
b i sc y tu  p r z y j ę t o  o b o w i ą z u j ą c y  o b ec n i e  
u s t r ó j ,  k tó r y  z a p e w n i ł  p r e z y d e n t o w i  w iei 
k ą  w ład ze ,  ' s ies tety w s p ó ł p r a c a  r z ą d u  z, 
p a r l a m e n t e m  n ie  u d a w a ł a  się. G ab in e t  
m u s i a ł  w z ią ć  n a  s w i  b a r k i  c a ł y  c i ę ż a r  i 
w ielką  o d p o w i e d z i a l n o ś ć  r z ą dó w  Nie 
znaczy to b y n a j m n i e j ,  iż r z ą d  n a s z  d ą ż y  
do z e r w a n i a  więz i  z p rzed. s t awicio l-

IOCHNS I \NTY OATS 
l n zydi-nt I '•Inn ji.

s l w e m  n a r o d o w e m .  Przysz ły  p a r l a m e n t  
w in ie n  być, j e d n a k  z o r g a n i z o w m i  e na  cal  
k i e m  od mi i  jinyic-h p o n a d p a r t y  jny ch  pod  
staAvach

W y o b r a ż a m y  sob ie  tę m o w ą  o r g a n iz n -  
rjjjj j a k o  z j e d n o c z e n i e  o b y w a t e l i  o  w iel­
kich zaw odow ych  i in telektualnych  za ­
letach. Pow s z e c h m  w y b o r y  w y ł o n i ą  
cistło u s t a w o d a w c z e ,  k t ó r e  z a j m i e  się o- 
p r a c o w a n i e a n  n o w e g o ,  b a r d z i e j  n a s z y m  
w a r u n k o m  o d p o w i a d a j ą c e g o  u s t r o j u .

—  M ó w io n o ’, m i,  w łr t ia i le r f ,  że d o - 
i y c h e z a s o w y  rz a d  osiąg nął tt) sutej poh ty  
ce szereg d o n io s ły c h  s u k c e s ó w :  sta b ił iz n c  
ja  cen m asła, g łó w n e g o  p r o d u k t u  eston

skin  (/O, e k sp o rtu ,  d o datnie  p o s u n i j c i a  w 
p o i it y c c  z b o ż o w ej,  s k o n c e n t ro w a n ie  w sz y  
s tk ic h  d lu y ó w  r o ln ic z y c h  w  B a n k u  P o l ­
n y m , oraz o d d łu ż e n ie  w arsztató w  r o l ­
ny ch , w re s z c ie  szerey s z c z ę ś l iw y c h  p osu  
n ię ć  w  d z ie d z in ie  h a n d łn  z ag ran iczn eg o .

—  P r o b l e m y  < k o n o m i e z n e  w y s u n ę )  , 
się we w s z y s t k i c h  k r a j a c h  na  czo ło  za 
g a d n . e ń .  P r z e s z ło  70 p r o c  lu d n o ś c i  e s lo ń  
s k i e j  z a t r u d n i o n y c h  jest  w  ■rolnictwie 
Popraw a sytuacji eOhiictw-a i podniesie  
nie bytu  pracujących —  oto najw ażn iej­
sza troska n aszego  rządu —  o b j a ś n i a  Mi 
n i s t er .  N ic  też d z i w n e g o  iż ca la  d z i a ł a l ­
ność  o b e c n e g o  r z ą d u  s k o n c e n t r o w a ł a  Się1 
w ła ś n ie  n a  t y m  o d c i n k u .

—  D u ż o  p is a n o  ostatnio z a ro w w : w  
Ita lsk ie j  1 ik  i ~ a g ru n icz n c j  p rasie  o z b li-

. z e w u  trze ch  p aństw  b a łt y c k ic h  1 p o w sta ­
n iu  m ałeg o Ita lty eki 'go łt loku. Ś le d z il iś ­
m y  z n a jw ię k s z it  u w a y ą  < w o lu c ję  w y p a d  
k o w  b a łt y c k ic h .  P o w s ta n ie  b lo k u  trzech  
p aństw  b a łt y c k ic h  zost-do n ao g ól p o w i ­
tane p r z y c h y l n i < C zy m ń y lb y  P a n  M i n i ­
ster p o in f o r m o w a ć  nas  o  o b e c n i j  fazie  
z b liż e n ia  Ł.stonji  do Ł o t w y  i  Litwy*}

E in ją  p r z e \ y o d n i ą  e s t o ń s k i e j  puli  
tyki  z a g r a n i c z n e j  by ło  z a p e w n i e n i e  po  
ko ju  i -bezjpieezt ń s tw a .  P od  t y łu  k ą t e m  
na l eży  w ł a ś n i e  p a t r z e ć  n a  p o h i y e z n o  zbli 

yżonie t r z e c h  m a ł y c h  k r a j ó w  b a ł t y c k i c h .  
Blok t en  nie  j e s t  ,k i e r o w a n y  p r z e c i w  j a ­
k i e m u k o l w i e k  p a n s l w u .  N a o d w r o i .  u w a  
ż a m y  iż ścisła  w spółpraca naszych trzech  
rarodów  ułatw i nam  urcgulow anie na­
szych  stosunków  z innem i m ocarstw am i.

—  \h tc jn  b a łt y c k ie g o  b lo k u  jest 
także zuc ie śn icn ii  w ię z ó w  e k o n o m ic z -  
nyelt, O ilt m i  w ia d o m o  esto ń sko - liteut 
s k ie  s t o s u n k i  g o s p o d a rc z e  k sz ta łto w a ły  
się n iezb y t p o m y ś l n ie }

—  P o l i t y c z n e  zb l i że nn  n a s z y c h  
Irzecli  n a r o d o w ,  m a m  n a d z i e j ę  w p ł y n i e  
t a k że  d o d a t n i o  n a  c a ło k s z ta ł t  s t o s u nk ó w  
e k o n o m i c z n y c h  z L i t w a .  Na  ł a t  wic 1 1 1 0  
g l i b y ś m y  z n a l e ź ć  o d b i o r c ó w  11 1 s ze reg  
r a s z y c l i  a r t y k u ł ó w  p r z e m y s ł ó w  ych .

j i  j a k  s ię p rz e d s ta w ia  r o z w ó j  sto­
s u n k ó w  z P ó ls ły p  \ u z a j u t r z  po s w o im  
It rz y je ź d z ie  do W a r s z a w y , o ś w ia d c z y ł  mi  
P a m  P a n ie  M in is trz e ,  że b ędzie  P a n  w e d  
ln y  sil i m o ż n o ś c i  dcizył do o ż y w ie n ia  w y  
m iatty t o w a ro w e j  z Pnlsket. C z y  istn ie ją  
o b e c n ie  j u ż  k o n k r e t n ie js z e  w i d o k i 9

—  N ie s te ty  w sto su n k a ch  h a n d lo ­
w ych z P o lsk ą  n ie  w id zę  narss/ie ożyw ic 
nia. Nie n a l e ż y  lo j e d n a k  t ł u m a c z y ć  n ie-  
u s t ę p h w o ś c i a  j e dn e j  czy d r u g i - j  s t rony  
iecz l a k u  m  iż w  znaczne, j  częśc i  j e s i e n n y  
e k s p o r t e r a m i  tych s a m y c h  a r t y k u ł ó w .  
P o d c z a s  o s t a t n i c h  r o k o w a ń  h a n d l o w y c h  
ob ie  s t r o n y  s t a r a ł y  zna l i  ż.ć ś r o d k i ,  m o g ą  
ce d o p r o w a d z i ć  d o  l a k  p o ż ą d a n e g o  r o z ­
sze rz e n ia  n a s z e j  w s p ó ł p r a c y  -gospoda.--  
ęze j  M u sz ę  p r z y  tej  o k a z j i  za z n a c z y ć ,  że 
s p o t y k a m y  się ze st rony-  p o l s k i e j  z n a j ­
d a l e j  i d ą c e m  z r o z u m i e n i e m  n a s z y c h  
p r o b l e m ó w  go spo da r azy  cli.

U Psasie z<tgranii‘znei jiojawialy 
s i ę  głosy, wskaznjiice na rzekon>(( rozbie: 
uosć polityki Iż st on fi a Pr>lski w związku 
z kry ty cznem stanowiskiem miszego rz< j 
di/ do projektu t zw. paktu wschodniego. 
II /winnych kolach i>olitycznych twier- 
dz<i wiwet, że podróż ministra Becku do 
Iżstonji. która nastąpiło po bytności estoń 
skngo ministra sjiruw zagranicznych w 
}\'arszuwie, nie doprowadziła do zanw:- 
izoneyo wyniku.

Mogę P a n a  z a p e w n i ć  żr w stosun  
luich polsko-estońskich  nic zaszły  żadne  
zm iany na gorsze. D o t y c h c z a s o w y  s z cz e ­
ry s to? tu U k m i ę d z y  obu  r z ą d a m i  zo s t a ł  
jeszcze b a r d z i e j  pog łę b i on y  j ip dc za s  p o ­
b y t u  ]). m i n i s t r a  Hccka*w T a l l in i e .  Wów 
czas  w y j a ś n i o n e  i u z g o d n i o n o  w.-,zy s lkie  
i 11 it rcstiją-ce oba  p a ń s l w a  z a g a d n i e n i a  
P o d c z a s  m e g o  d o t y c h c z a s o w e g o '  m ie s ię cz  
ne go  p o by l i r  w P o l s ce  jirzi k o n a t e m  się 
osob i śc ie ,  żi n a s z e  p r z y j a z n e  s Iosui ikI  
są bez z a r z u t u  a n i c z e m  n i e z m ą c o n a  
./-/i iźń I r w a  n a d a l .

—  .1 p a k i  w s c h o d n i  P a n ie  M in is t r z e }
E s t o n j a  wi t a  z z a d o w o l e n i e m

wszy. sb ic j io czyna i i i a  zmie rza ja . će  d o  
z a b e z p i e c z e n i a  p o k o j u  P o z y t y w n i e  w o  
h e c ’ lego  o d n ie s i e  się* E s t o n j a  d o  p a k t u  
w s c h o d n i e g o ,  pod w arunkiem  iż udział 
w nim w ezm ą w szystk ie państwu,.^któ­
rym  pi ojckt ten zosta ł przedłużony.

Norbert Żaba.

T u b  muzyrzny .LUTNIA*
W yiK p? Janiny Kulczyckie]

OzIS o fodi, 8*ej wiecz.

0 0 H E K  z K A R T
Ceny  zniżone

Zew łowów
(Nowela)

Zi- ś m i e r c i ą  p a n a  W a c ł a w a ,  w y ga s ł y  
w Baniow ie  t r a d y c  je m y ś l i w s k i c .  P ó ź n ie j  
szy  w  Jas- ‘leitd m a j ą t k u ,  ,syn jego Jur-ek,  
dawny-  m ó j  ko le ga  i p r z y  jaciel ,  n i t  l ub i ł  
p a l o w a n i a ,  a  s p r z e d a w s z y  d u b e l t ó w k ę  
■— z e r w a ł  1em  samea n  o s t a t e c z n i e  z ł o ­
w i e c t w e m  .Tedvnem w s p o m n i e n i e m  n u  
śhw.skie j  p r z e s z ło ś c i  b y ł  wyżeł .  k r ó t k o ­
włosy  O r o m ,  k tó ry p ę d z i ł  t e ra z  s w ó j  bez. 
c z y n n y  ż y w o t  w p o b l i ż u  k u c h n i  i c z a s e m  
tylno,  p o d  A ypły wi-m dol i  ryc i  1 w s p o m  
uit ń r o b i ł  s t ó j k ę  d o  k w o k i  z k u r c z ę t a m i .

2  ( i r n m e m  łączyły m i ę  spe c  j a ln ie  s. r  
dc; , n e  s t o s u n k i  Bow lem J>y leni j e d y n y m  
o t i ecn ie  m y s l iw ' - in .  p o l u j ą c y m  p o d c z a s  
s w y c h  wizy t  u r l o p o w y c h  w B m i o w t  
M ą d r \  w y że ł  ce n i ł  m ię  b a r d z o  i o t a cz a !  
d u ż ą  . s e rdecznośc ią  I l e k r o ć  t y l k o  u s i a  
d l e m  n a  ł a w i e  w  o g r o dz ie .  G r o m  zbl iżu!  
się c i c h u t k o  by s w ą  o s o b ą  n i “ r o z p r a ­
sz ać  m o i c h  d u m a ń  i u k ł a d a ł  się n a  zie 
uii  ł u b  w i d z ą c ,  tac g o  ju ż  zu uw a iy hm n-  
w s u w a ł  ma na  koł-ana s w ó j  d u ż \  łcsb o

m ą d r y c l i  o r z e c h o w y c h  o c z a c h  pol r / . ą  
s a j ą c  b ru n a t n y- n i  ak iSami lem zwdsa. j ących 
uszu.  Ośmie lony-  st  rd wc zn c m  przy-,jęciem. 
u loKowyvyał  mi  j e szc ze  z a z w y c z a  j n a  ko  
l an ac ł i  d u ż ą ,  o  s z o r s t k i e j  -podeszwie  ł a ­
p ę  1 p a t r z a ł  m ą d r z e  w oczy,  j a k b y  c h c i a ł  
z nic ł i  w y c z y t a ć  t e r m i n  n a j b l i ż sz e j  m v -  
sł iwski<‘.j w y p r a w y .

S m u t n e  b y ł o  j e g o  życie .  J u r e k  lubi t  
w p r a w d z i e  w i e r n e g o  t o w a r z y s z u  ojaow 
skic l i  ł o w ó w ,  lecz go nit r o z u m i a ł .  I lo 
koiwany  w K uc h n i ,  p i e s  t r ac i ł  c e n n y  w ce l i  
a s t a r a  M i c h a l in a ,  b ę d ą c a  m i s t r z y n i ą  ba 
mów  s,vicj a z t u k i  k u l i n a r n e j ,  p o d e j r z e w a ­
ła g o  n s t a w i e z n i c  o złe z a m i a r y  w' sio 
silniku d o  l e zą ce g o  na s to l e  m ię s i w a  i 
b ez  ż a d n e j  u z a s a d n i o n e j  p r z y e z y n y  k a r  
- i ł a  s u r o w o  k a ż d y  r u c h  b i e d n e g o  l e ga w  
ca.  N a t e n c z a s  w v ż e ł  nc i t “k a ł  na  p o d w ó r  
ko,  a u ł o ż y w s z y  -się n a  m i ę k k i e j  r a b a c i e  
k w i a t o w e j ,  c a ł o w a n y  z ł o c b t e m i  b l a s k a ­
mi  s ło ń c a ,  d r z e m a ł  r o z k o s z n ie ,  yyarcząe 
p rze z  st 11 l u b  c i c h o  p o m r u k u j ą c .  Sui ty 
m u  l it  roz leg łe ,  złot i  ś c i e r n i s k a ,  p r ze t s  
k a n c  s z m a r a g d o w y m i  p a s a m i  o d r a s t a j ą ­
ce j  k o n i c z y n y ,  po  k ló r y c l i  ongi ' -  b u s z o ­
wa ł  r o z k o s z n i e  w pogosi i  za r o zp r o sz o -  
n e m  t t a d e m  k u r o j i a t w .  W r z e ś n i o w e  Moń 
ee  p i e śc i ło  z i em i e  s w y m  b l a d y m  g a s n ą

c y m  p lo m i t  n i c m  W  p o w i e t r z u  s n u ł y  się 
w io tk ie ,  j e d w a b i s t e  p a j ę c z y n y ,  u n o s z o n e  
pow iew7eni  yviatru w  n i e d o ś c i g łą  dal .  w 
k t ó r e j  m a j a c z y ł  n i e w y i ra ź n ie  k lu c z  od ta -  
l u j ą e y e h  ż ó r a w i ,  ż e g n a j ą c y c h  d r z e m i ą ­
c ą  w  Jeniwe. j  b e z t r o s c e  z i emię ,  t ę s k n y m  
k l a n g o r e n i .  Drga ły  m i a r o w o  n o z d r z a  
G r o m a .  W y c z u w a ł  ju ż  zda  się ost ry z a ­
p a c h  d o t r z y m u j ą c e j  k u r y .  O t w i e r a ł  w ó w  
czas  oc z y  i z d a j ą c  z a p e w n e  so b ie  sprt i  
ivę z. n i e r e a l n o ś c i  ty c h  w r a ż e ń  - -  wżdy 
c h a ł  c i ęż ko ,  n ie m a l  bo le śn i e .

L e c z  m i e w a ł  i d n i e  szczę-śl iwe -Skoro 
ty lk o  k o ła  p o d j e ż d ż a j ą c e g o  p o w o z u  za 
du d n i ł y  g ł u c h o  p r z e d  g a n k i e m ,  a  z jego 
wnn t r za  w y ł o n i ł a  s i ę  m o j a  p o s t a ć  
G ro m ,  z p r z e r a ź l i w y  1 1 1  ' koyyy tem z.ayyie- 
ra. jący-m w s o b ie  c a ł ą  g a m ę  r a d o s n y c h  
p i s k ó w ,  r z u c a ł  się aia s p o t k a n i e ,  l iżąc  p o  
r e k a c h  i za w s z e l k ą  c e n ę  P a r a j ą c  się 
swymi różowymi  j ę z y k i e m  d o s i ę g n ą ć  
m o i c h  policzkÓAs Ju t r ze j s z y  ś w i t  z a s t a ­
w a ł  neTs już  za rysze w d r o d z e  k u  sz ły  w 
n y m  ł a n o m  ł u b i n u  c z y  też k a r b o w a n y  111  
p ó l k o m  z i e m n i a c z a n y m .  T e  k d k a  d n i  
o d n a w i a ł y  p s u  d a w n e  j e g o  w s p o m n i e n i a  
i p r z e ż y c i a ,  s t aw  ia jąc n u t  p r z e d  oczy 
ep iz od y  o d l e g ł y c h  łoyvów w  p ie rw , z e m  
jego  p o lu

L ee /  te szcz ęś l iw e  d la  G r o m a  c ł iwi le  
nie  t r w a ł y  d ługo .  Ki lka  d n i .  c z a s a m i  t y ­
dz ień  1 z n o w u  p o w ó z  ukaz y  wał  się p r z e d  
g a n k i e m ,  a  ż e g n a n y  J io ł e s n e m  yyejrze- '  
n i c m  . / w u r o n o g i e g o  t o w a r z y s z a ,  od.jeż 
(Iżałeni  do  m i a s t a .

E p ł y n ę ł o  sjKiro cz as u .  W róci  wszy  z. 
b i u r a  d o  d e m u  z a s t a ł e m  lisi od  J u r k a  
Z na jąc  je g o  w ro d zo n y  w s t r ę t  d o  p ió r a ,  
zdz iw i ł em s i ę  n i e z m i e r n i e ,  a s p o d z i e w a  • 
j jc się cz eg o ś  n a d z w y c z a j n e g o ,  otworzy--  
ł em k o p e r t ę .  N o w i n a ,  o k t ó r e j  p i s a ł  p rzy  
jacie! -—- sz cz e r ze  m i ę  z m a r t w i ł a .  G r o m  
p o s t r a d a ł  w z r o k .  W ł ó c z ą c  s ię  p o  k u c h n i ,  
t r a f i ł  w y p a d k o w o  p o d  n o g i  k u c h a r c e  w 
chwi l i ,  g d y  ta n ios ła  r o n d e l  z w r z ą c ą  w o  
dg.  S k u t e k  zd erzen ia  b y ł  o k ro p n y . Na* 
c / s W f i  r n n e t o  ą s u  n a  g to w ę ,  p a r z ą c  .stra 
'łz!Iyvie łeb  zw ię rz ęc ia  i oczy .  S a t y c l i m i a  
* to w n  p o m o c  w e t e r y n a r z a ,  baw ia .c ego  
a k u r a t  w m a ’ą l k u .  nic  n ie  po n io g l u  i 
G r o m  oślep i .  D o p i e r o  t e raz  d o c z e k a ł  się 
b i e d a k  z a s ł u ż o n e g o  u z n a n i a ,  p rze n io -ćo  
1 1 0  g o  boyyiem d o  p o k o j u  i o t o c z n o  w / g l e  
d n y m  k o a n f o r ł e m .  A m n i e  t y m c z a s e m  
u a w a t  p r a c y  p r z y k u ł  do  l n u r k a  i u n i e ­
m o ż l i w i ł  o d w i e d z e n i e  c h o ć b y  p a  p a r ę  
d n i  B u n k n v a  i d a n i a  m o ż n o ś c i  p ł u c o i a  
o d e t c h n i ę c i u  c z y s t e m  j r o w i e t r z e m  Czas
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Przed jubileuszem króla angielski ego w służbie pocztowej
Mimo, że od (i 11 a ia  — wlaśeiwręi)  dniu juhi  

teuszii —• dzieli Aiigl.i" jeszcze p e re  m iesiooj ,  
r a d o sn e  p o dn iecen ie  tt*róil b lisko p ó łm i i ja rd n  
w e i  rzeszy p oddeoy i  li Jego  królev.  sl ie j Mości 
J e rze g o  \  *ol do je  sic zauw ażyć  ju ż  dzis ia j .  
iYie dz iw ota !  Anglicy chcą  p rze jść  iairrye.li .siebie 
w  urzadzanye l i  z  okaz j i  2i> lecia punowniiic  J e ­
rzeg o  \  -go u roczys tośc iach

26 i .AT ZASZCZYTNEJ I I NKCJI.
J e rz y  \  u s t ą p i ł  on t ro n  angie lsk i  *> m aju  

11110 roku ,  po śm ierc i  Kdwarde. VII go s łynnego  
k ró la  m ody, „ a r b ;t ra  e lcgan t ia r i im " ,  bożyszcza

szystk ich  snobów londyiisk ieh . E d u a r d  znów 
o b ją ł  I ron  po  s i n  j m a tce  w iekow ej  k ró low ej  
W ik to r i i .  Te  ł rzy  osobistośc i  k o le jno  dz ierżące  
be r to  im p e ru m  bry ty jsk iego :  W i k lor  ja ,  E d w a rd  
i Je rzy  cieszyły się  w y ją tk o w ą  miłością  i popu  
ti-rniiśeią wśród poddanyeii .  W ik tn r ja ,  k tó re j  
d łu g o u  ieeznośe i d ługo le tn ie  p a n o w a n ie  d a  się  
]>in óu  nać jedyn ie  z t-.-miż eeeliami 1 'raneiszko- 
Jó z o la  a u s t r ja e k ie g o  była  niejr.ko .symbolem 
szczęśl iw ego  d la  Anglii o k re su  osta tęeznęgn  
w zm-ożeuia p ro sp e r i ty  zew nę trzne j  i w e w n - l rz -  
ucj.  S ląd  kuli  Anglików dla tej ro z u m n e j  i dziel 
u c i  kobi ty, k u l t  ten p rzela ł  się poczęsci i na  
U lw .  "da k tó ry  z resz tą  — niezależnie  od  zasług 
sw e j  d o s to jn e j  m a tk i  •—■ zdążył  już  j a k o  książę  
W aij i  z ask arb ić  sob ie  laski p rzyszłych  podda  
nycTi. W reszcie  Je rzy  V po  dz iś  dzień miłości- 
<w> panujący Anglikom m o n a rc h a  podbił  se rca  
b ry ty js k ie  n i e z w y k S in  tak tem ,  w a lo ram i  osobi 
s te n : ' ,  um ie ję tn o śc ią  godzen ia  fu n k c ji  m o i n r  
szy j  z życiem  pry watneni .  k tó re  —  naw iasem 
m ó w iąc  •—■ rów nie ,  jeżeli nic więcej,  in te resu je  
jHnldroyeti ,  eo  w y s tąp ien ia  E d w a rd a ,  j a k o  k r ó ­
la.  Wrrsze-ie,  by w y czerpać  te c iągnące  s ię  od 
d z ie s ią tk ó w  lat o g n iw a  miłości i u z n a n ia  pod 
dany cli d la  in o n areb ó w ,  v pom nieć  trzeb a  o 
p o p u la rn o ś c i  obecnego księeip Walji,  p o p u la rn o  
•śel eliy ba  nie m nig jsze j,  an iżel i  w sw oim  czasie 
p o p u la rn o ś ć  sy na  W ik to r  ji.

2ó lal zaszczy tne j  fu n k c ji  m nnare liy  olbrzy 
o i iegn  im p e r  jum sp e łn ia n e j  przez  Je rzeg o  1 
y Tost o jco s tw em  u zarazem  u jm u ją c ą  p ro s to tą  
m a  być za p a rę  miesięcy uw ieczn io n e  odpos.  icJ 
n im  jub ileuszen : .  M ożna  być pew nym  że Ąngii 
ry  z ro b ią  co m ogą by jub ileusz  ten w \  padł  z -  
rwnęlrznie jak  n iżoka /a l t- j .  Małą m ia rk ą  z.<> te ­
go, co  Anglicy w lej m ie rze  d o k o n a ć  m ngą  by l i  
chociażby n ied a w n e  uroczystośc i  ś lubne  trze 
c iego  s y n a  k ró lew skiego  ks. Kentu.

1'ODAISKI J l  B il  KUSZOWE.

P rz y g o to w a n ia  do  jub ileuszu  ob( jm u ją ,  rzecz 
l-eosta , n ie ty iko  la.ody o, o i ■ty lko w łaściw ą 
W lelkobrytanj,-;.  W szystk ie  k ra je ,  u s z y s tk i e  do  
m in  ja. o g ro m n eg o  m o c a rs tw a  b io rą  w  p rz y g o to ­
w an iac h  ozy liny udzia ł.  Od in rożnyeh  p us tkow i 
K a n ad y ,  aż  p u  kw ieciste  ogrody T asm a n i i ,  od  
b u szm ei isk ich  i h o ten io ck ich  k ra in ,  aż. po k r ą p  
l l a iu p u r u  czy N epalu  —  wszedze, gdz ie  ty lko  
b rz m i  m o w a  an g ie lsk a  i pow iew a ang ie lska  f la ­
ga. m yśli  się  i zab iega  w sp raw ie  n iecodziennej  
fety Uezydenci,  u rzęd n icy ,  koloniści  d a w n o  już 
•otrzj m ali  o d n o śn i  w skazów ki  i g o rączkow o  
p rz y g o to w u ją  g ru n t  wśród egzo tyczne j  ludnośc i  
■wieroinil jonow ego  l .nper ju in .  T rze b a  t łum aczyć  
ty m  w szys tk im  kolorowy m ra so m ,  tym  l i in d u  
dom , M alajozykom  Papu ismn, I lo ten to ton i ,  Z u ­
lu so m ,  S u d au ezy k o m , E ellaehoni  egipskim. li  
siuliiom etc etc., że zbliża się wielkie  święto,  wici 

, k i  jubcl ,  któTy m usi w ypaść  iak  n a jw sp an ia le j .
A\ z w iąz k u  z  tern, już  d z is ia j  z aczy n a ją  na  

p ły w a ć  ze  w szys tk ich  zaką tków  m n n a rc h i j  bry 
Jy jskicli p o d a rk i ,  p rezen ty ,  u p o m in k i  oa  wiór 
n y e h  p o d d a n y ch .  Każdy, k io  ty lko  poezuw a sic 
d o  ob o w iązk u  żyw ej łączności  z Anglją i s y m ­
b o le m  je j  władzy -— m o n arc h ą ,  poezuw a się  tez 
-do obowiązl  u m a te r i a ln e g o  zam anifestow  ania  
sw y ch  w ie m o p o d d a ń ez y  cli uczuć sym p-itj i ,  uzna, 
n ia ,  m iłości  d la  s ta r e g o  k ró la .  Śle s ię  p rz c ln  od 
w iecznym  zwyczajem  u p om ink i .  O dpow iedn i  u- 
rzęd n icy  k a n ce la r j i  k ró lew sk ie j  w B u ck in g h am  
f a l a c e  w l .ondy nic m a ją  w zw iązk u  z tern sp o ro  
r o b o t y . Psycholog ,  e tu i  log ezy fi lozof miałby 
wdz ięczne  pu le  d o  popisu ,  gdyby  zada ł  sobie  
t r u d  o d c z y ty w a n ia  z n a d sy łan y c h  k ró low i  po

(laików już iii ly 11 iu tency j  -  te są mnicj-  
wrięcej j ed n ak o  wi ile p oz iom u  kulti ira.liirgo, 
p r /y  na leżności  ra sow ej,  s topn ia  w i i ierarcli  ji spo  
Icczncj ludzi,  klórzy (podarki te n a d sy ła ją .  P o ­
każ mi sw ńi p rezen t,  a ja, ci pow iem  kiin jesios. 
\> p rzcdniio la i  li n ia i iw ycli  p rz e jaw ia  s ię  dusza  
o fia rodaw ców .

(ibitk pr?zcntów dosyć b an a ln y ch ,  m ało  ory 
g iiia lnycb, p rzec ię tn ie  —  e u ro p e jsk ich  {przeważ­
nie s r e b rn e  szk a tu łk i  z oilpnw iedniem i deityk 
e janii)  u a d rb o d z i  d o  I tuek ing linm  Pa łace  poezla 
lub przez  posłańców kosz to w n a ,  w sch o d n ia  
b roń ,  jak ie ś  s la rc  d e m a s re ń sk ie  szubie  z eyzę- 
I i .wanemi ręko jeśc iam i,  luki  z  kości s łoniowej 
iz j e d w d tn e in i  c ięciwam i,  złote id z irydy i ase.gaje 
m iia js k io ,  bogato  in k ru s to w a n e  k indża ły  indu- 
skic. N a d ch o d z ą  ozdobne  p u zd e rk a ,  s ta n o w iąc  
si-mo przez  się  wy sokoceim c p rzed m io ty  arly  
s tyczne ,  a z aw ie ra jące  i iolabcne w sp an ia le  p ie r ś ­
c ienie, ozdoby z b ry lan tó w ,  luli p o p ro s lu  wy 
p e łn ione  sz l ifow an  "mi k a m y k a m i-  topaza.ini,  
be rg lam i,  an  e lys tam i 1 i. d. T o  głów nie p o d a rk i

rad żó w  l iindusk ich ,  k lóryeli  s k a r b c e  od  tak ie j  
ofii  vy m in im aln y  jed y n ie  szw an k  poniosą .

Murr.o o ry g in a ln y m  pri zentein  łyda o p r a w ­
na w sr-c.hro czaszka  ludzka ,  p rz y s łan a  p r z e ­
w odzą  jednego  z. po l inezy jsk ich  p lem ion  ludo 
ż r rezyeh .  D la  wodze, czaszka  i-i s tan o w iła  naj-  
esnniejs/ .e  ł ro fcu m  v>ojcom-, n-a lorjali ie  wspfMn- 
l i i rn ie  po zab i tym  w łasnoręczn ie  w rogu .  Inny 
d z ik u s  p rzysła ł  E d w a rd o w i  Yll-mii kom ple t  n a ­
rzędzi  do  t a tu o w a n ia .  Jes/.eze inny konieczn ie  
chrir .t  p rzysłać  j r d n ą  ze .swych żon k tó rą  u w aża ł  
za per lę  sw ego  b u re m u  i  za idea lną  na łożnicę  
d la  b ry ly jsk icg n  m o n arch y .  Z t ru d e m  jedyn ie  
w ype rsw adow an i ,  dz ikusow i len lialtiraloy w 
jogo ro z u m ien iu  pom ysł

M s z y s tk o  to są  d o p ie ro  począ tk i .  Brezenty  
będą m jit łWać w tem pie '  co raz  żywszem przy 
ezem gros ich p rzy p ad n ie  pew nośeją  na  dz ień  
li m atu .  Z d a je  s ię  jed n a k  ż-e E d w a rd  sk o rzy s ta  
jedyn ie  z. d ro b n e j  eząs lk i  wszystk ich  nadsy ła  
11 t y k  mu przez  w ie rnych  poddany cli p rzedm io  
lów. ‘ N E W .

Muzeum Narodowe w Warszawie

\ I .h1i-I g m ac h u  Muzeum (Narodowego w W irrsza  w ie, prace
podjęty  na  w iosnę.

pt/.y lnulowie k l ó n g o  m a ją  l>j’t

UŚMIECHY I UŚMIESZKI.

L I S T
\ a to re in  poniższe j  rozm ów ki  lnatżoóskiej.  

w y d ru k o w a n e j  w jednen i  z-'i)ism izagranic/nycli,  
jest n ie jak i  k lem ę n s  W .  Klt-we.

O s o b y .
On — iS  lal 
D n a  —  22 lal 

L is tonosz

(Pokój  ntile um eblowany On p rzygo tow any  
do w yjśc ia ,  o n a  o d p ro w a d za  go d o  drzwi).

Oti: A więc d o w idzen ia  n a jd r o ż s z a ... M us/ę  
się śp ieszyć inacze j  się spóźnię...

(Dzwonek. J .is lonosz podajd ) 'n iow ieIk i  list. 
k tó ry  on chowa rlo kieszeni pa lta ,  n ie  pn lrząc
iiau).

On P io rę  d i sl do  b iu ra ,  lam  go p rzeczy tam  
i p rzyn iosę  ci p o po łudn iu .  (Chce odejść).

O na:  (biegnie za n im). Chwileczkę...  Chciała

bym  zobaczyć ' len  lisi.. Eo jo  za lis t? Od kogo?
On: Aha!, Pan i  ż o n e c /k a  je.sl znzdro.-ma. Nie, 

m ani  teraz  czasu, a więc popo łudn iu .  D ow idze ­
niu (chce wyjść).

O na:  Ale-ż chc ia łam  przeczylue  go zaraz  Dla 
i zego schow ałeś  go lak  s z y b k o ? ’

t tn :  < '.óż to? Bawisz ńię w  c e n u i r ę ?  Chcę go 
i rzeczy lać w biurze!

O na:  t iiekawi , d laczego nic tu ta  j? Nl.oro nic 
m a s /  c.znsn. z.ostaw mi list 

Oli: W ezm ę go zc sobą.

Ona:  Ach. . sum ienie .  Obawiasz się go przeczy 
lać, bo  m asz  koch an k ę !  O ti i o, ilie ode jdz iesz  
inoj drogi.  Muszę zobaczyć  ten  list! (Chce sięg 
nąć do jego k ieszeni,  on p rz y t r z y m u je  list r ę k ą)  

On: Cwntl? Nie. Nie przec.zstasz go przede
innffl

Oniu: P rz e c z y ta jm y  go razem

'Ntmiatt*'slwx) poc/1 i to le rafów  w dążen iu  do  
ja k  najw iększego  udogodn ien ia  kin uleli w ko 
r yslan iu  t  usług poczty, zarządziło ,  aby  urzędy 
i agencje  |)Oczlowc w m ic jscow ościach  gdzie  
odbyw  i ją  ;się- w m u iac /o n e  dni ta rg ę  j i rm ark i .  
większe z jazdy i t. p.. ezynne  byłjt  w tak ich  
dm ac li  |»e/ jtrzerwy oliiadowej od godz. 8-ej do 
godz. lK-ej.

Dotąd jdaeówki te |)r;icpwaly w godz. H 12 
i g. 1 5 — IH. a więe z p rz e rw ą  trzygodz inną .  
Obecne zarządzen ie  ldalw i więc jutbliczności.  
p rz y b y w a ją ce j  na largi i t p. kotzy.sianie z u s ­
ług poczty lelegrtii u i leb Conn w c iągu całego 
jioliytn yv tej tnie jscowośei

_JEATR_NA POHULANCE
DziS a trodz. 4 ej po  pof

TE N , K TÓ R Y  W R Ó CIŁ
o koJ t. 8 ci wice*. ^ •
TO WIĘCEJ NIŻ MIŁOŚĆ {

On: Nie, na lo nie mani c za s"  1*0 p o łudn iu  
Ona: Nie. Nie odejdziesz, luny j i.sl miyw 

link na kii-szi-ńi.
On: I).iść lycli żarloyy. Muszę- iw Dfiwid-zo-

O na .  Tak? Dolnye. W  tak im  i w i i  ui< za 
Staniesz, mnie. P a k u ję  rzeczy i yyracatn <lo ro- 
dz.icóyy a po lem  rozyyód..

On: M' t tn  sposób zaczynasz  ze mmi rozm a  
w i a ć Ł  \  yyięc dotirze!

Zgadzam  się aliyś -list |>rzec/,yi:da zaraz,  ali  
ja jn 'cczy tam  go jirzedlem , Zgoda?

O na:  Nie. ja j)ieryy“ a.
On: ITraz yvsz.vslko się yy-yjaśnia. lyoeiiann

żoueezka yyie, że list adre.yoyyauy Jes t  do  nia-j i 
sląd la rzek,ima zazdrrsśe. 7dra<Iz.(sz m nie  już 
yy - sześć tygodni JjO ślubie!

'I‘eraz  ja  żądam..
Ona:  T ak  przyjmsizczti.sz.? Dobrze. W y jm ij  

lis! i jorzeczylamy go razem. M'o?
On: (zaktojio lanyl Co? Moyyisz. ze jak ięc 

m am  islolme.. .
Ona:  Tak...  to znitrży... jak  eltci ,z...
On: 'l yyięc dolirze. W y jm u ję  lisi. Cirt-e.sz?
O na: Sam elirialt-s
On Nie elici' sie k o m p ro m ilo w ać .  ale sko ro  

chcesz..
Ona:  Ja  nie T o  t;
On: (po nam yśle)  Wiesz co? Mam d o b ry  po 

mysi. Ten list sjioyyod. yyat tak ie  zam ieszanie  
Spalmy ten nieszczęsny p a p ie r  lutz czy tan ia . .

O na:  Syyielny poinyst! Spalimy nie  czytając.
On: (yyrzuua l,sl do  pieca. Olmje p a trz ą  yv 

ogień).
O na:  Ale te raz  m ogę ci poyyied/iei l i s i  bvt 

do ciebie. W idz ia łem  k o p e r tę  yy ogniu P«ylo 
tam tyyoje imię...

Ou: No w k sz . . .  To n ies łychane!  Najyyyraż 
niej  yyidziab m tyvój adres.  Czekaj  m oże  uda  się- 
go jeszcze yyyciągnąe... (pa trzy  w  jiiee). Nie, już 
ty lko  jiopiól. Szkoda! Ale a d re so w an y  był do 
ciebie...

iDzyyonck L is tonosz:  Przepra .szam pańslyy... 
przez  om yłkę  odda łem  tu list.. D op ie ro  w górze  
zauyyużylin: że adresa t  m ie -zka  na Irzeciem
|i.i'ęlrze. P ro s /ę  o z,yvrol...

1’rzet. Wet.

ODLOT 35 UJ SŁUŻBIE DZIECKA-PUDER BEEŁ SZOFMANA

pl j -nąl .  Mi t i ą ł  i s c / cn  j ę . skn i iy ,  tv lęti/iMii 
czuł t?m zda  s ię  n a  pawie tironi,uI p<»l i 
w ię d a t i c j ą ce j  r o ś l i n n o ś c i ,  z l ec ia ł a  / inn i ,  
l>rzj nosz t jca  r o z k o s z n e  s n y  o  zt tśnieżo- 
i . y m  b or ze ,  ,p r z e z  ' k ló ry  wycitift-niel’ 'n 
«z . nn i vm  po-tnyka S t ad o  wi lcze ,  p rzeszt t i  
i c z a r o d z i e j s k a  -wrosną,  p o t e m  la lo  i n o ­
wy se zo n  j e s i e n n y  w s i ąp i ł  w s \ v e  p r a w a ,  
a  j a  n a d a l  r o z p i t e z l i w o ^ z  yn iieni  wysi łk i ,  
by'  wydrzeć -. s i ę  z o b j ęć  an i as t a .

I o lo  s t a ło  -iió W yp oż y c zę  w > /\  wy 
/ l a  od j e dn eg o  ze zna jotny eh.  w \ j e d n i  
ły in  n a  pEzediąig dw ó c l t  -dni do D a n io w a  
'Za ledwie  w y s i a d ł e m  z b r y c z k i  —  uknzt t l  
s i c  ( i ro in .  .Jcgit n i ę ln c .  s i t towi tde  ocz \  
b ó l e m  p r ze sz y ty  m i  se rce .  A on l y m c / a -  
M-ni podn ii ś sr  łób i d łu g o  wi< l r z \ t  j a k g b y  
b y  nie  u /a j t j c  <olm . W reszciw się  n p e w -  
nif. Z iglosnym j k o w y t o m  j t r zy jnidł  d o  
tnni i '  i s n a c z ą c  tni  im |>i< rsi  -  ok t i zywa!  
-swu n i i zmi i - r tu i  i . i dośe ,  na eo t o w a r r y -  
s / t i c y  mii Wars  w yda w t t ]  p i t n e  za z d r o śc i  
p o m r u k i .  N ie  e h e a e  t r ac ie  d r o g o 5 e 1 1 nye.l 1 
godzin, togo s a m e g o  jes / . eze -dnia.  po  po lu  

y \ y n i s z \ d c m  do  najb l i ż s / .e j  g a j ó w k i .
Do jąc s ię ,  by  ślej ty G r o m  n ie  z e ch c ia ł  

m i  loyynrzy-/y e i 1 1 .e / e j i sn ł  j r o lo w an ia  
a a  k t ó r e  l \ l e  ju ż  c z a s u  z w \  l ę s k m e i n e n y  
czt-kt i lem.  w y m k n t i i e m  sie c i c h a c z e m  w

( o w a rz ys l  wie  M .a r s a  i w k r ó t c e  p o l e m  w y 

d e p t y w a l e m  już c i e t r z e w i e  na  t o n ą c y m  
w po  w od z i  .świat ła s łonecz-nngo insza rze. 
Lecz  ł o w y  m i  się  n ie  u d a w ratv.  Z a s h w a l o  
11 y  W a rs  b y ł  b a r d z o  m ł o d y m  le g a w c e m  i 
m a j ą c  d o t ą d  d o  c z y n i e n i a  /  k u r o p a t w a  
t l i i  l ub  p r z e p i ó r k a m i ,  n ie  anógi  sob.ic p o ­
r a d z i ć  z c i e t r z e w i a m i ,  zw ła sz cz a ,  że a k n  
r a t  t r a f i a ł  w y ł ą c z n i e  "na War a  w y p i o r ę  
k t ó r e  tw ar dy  d la  n i e g o  s t anoyy i ly  k ą s e k .

S ło ń ce  p o cz ę ł o  s ię  z-ni-żać k u  z a c h o d o ­
wi. g d y  zm ęcz ony  Us ia d łem na p u s z y s t e  j 
kęp ie .  W a rs  legł u i inych s tóp ,  a yyyyyie- 
s(w\szy d ługi  różoyyy ozór .  jm-rns/nł  n i m  
miaroyyo.  sap i i i c  p r z y l e i n  c i ężko.  Z m ę e z o  
n e  m o j e  n o g i  m a r s z e m  po u g i n a  j ą cy m sie 
m c h u  pulsoyyWy gyyałtoyynie,  pes lczus ,  
g d y  c a ł e m  ciał t -m z a w ł a d n ę ł o  l ie / . l roskie 
z n u ż c n i c . a  m y ś l  sz y k o w a ł a  p o  j a k i c h ś  
b e z m i e r n y c h  p rzc s ty y o rza eh .  D o l i r oe z y n  
ne  ciofflo s i l n i e  dogrzeyya j j f ccgo  . .oka 
d n i a “ i ostry za pac l f  ł i a g na  o r a z  luityyie 
j ącye l)  o r g a n iz m o y y  ro ś l inny  cli.  d z i a ł a ­
ły u p a j a j ą c o .  -Falk d łu g o  t r w a ł e m  yy t a k i m  
le t a r g u  n ie  y\ iem.  Z lm d z i to  m i ę  z tego 
o d r ę t w i e n i a  c i ch e  yyarkn ięe ie  M a rs a .  
O p r / . y t o m n i a l e n i .  1’o d n i o s l e m  gl inyę.  \ \ T 
da l i  p o m i c c ł / y  yy y sokieni i  k ę p a m i  d o j r z ą  
ł u n  G r o m a .  P o s u w a ł  się yyolno. P r z y s l a -

y\ał.  AWęcltem roz  >y i ą z y w a ł  z a g a d k ę  p o ­
k r z y ż o w a n y c h  mo-icli t r e p ó w  W r a c a ł  i 
z n o w u  d ą ż y ł  n a p r z ó d ,  aż  w reszcie upeyy 
niyysz.y się co  d o  k i e r u n k u ,  -ruszył h ic  
g ie m  yv n io ją  s t r o n ę .  P o t y k a ł  się o kępy  
t r ą c a ł  -głową o c i e nk ie ,  r a c h i t y c z n e  so- 
sei tki .  c z a s e m  n a w e t  j ęknay  z c i c h a  u d o  
rzyyys/.y się‘ s i ln i e o  ju.ką.ś n icyvid / iu lną  
d l a ń  -jirzeszFśodę. \ \ Tn . szc ie  p r zy b ie g ł  
Dawmyin  z.wyczajean złożył  im  fia ko la  
n a c h  s w ó j  duży c i ęż k i  ł eb i yycs lehną l  
c i ężko,  ża tośn i i c  A j;i z r o z u m i a t e m  i od-  
c / u ł c n i  coś nil iy yyyizuly su m i e n i a .  
P s k a r ż a l  s ic  l i i cdak  na ln że dzi s.  gdy  
n ies zcz ęś c i e  j tozl tuwi ło go yy / r oku  j ioga r  
d z i ł e m  je g o  p o m o c ą  i m c  d a ł e m  m u  nioż 
nści  i i aw r l  z a k o s z t o w a ć  tyc h  t a k  tuni łn  
w an y c l t  p i z t  z nieg-o r o z k o s z y  myśliyy 
tek i uli. Vlc zftyy ł o w ó w  jes t  i io l ężny .  Dic 
dnt ' .  o ś l e jnom-  zw ie r z ę  o d g a d ł o  yyszystko 
i r u sz y ł o  rnoitm ślad(  in.  by in m i in io  t.ysią- 
cz nyc l i  pr /a  - z k ó d  ) )o lcgając  j e d y n i e  111 1  
yyyliornyn) yyę-cim, znalezc m n i e  na Fes 
n e m  l i loeie.  Z roz umia ł -em.  iż o d m a y \ i a ć  
n i e m e j  [ t roślne  ( i ron ia  n ie  m a m  prayy.a. 
I hn y s l a ł em .  I r a d o w a n y  k u l i k a  r u sz y l  / o ,  
elioezc, pi . .edionną,  J e d y n i e  Wars .  j a w n i e  
o k a z u j ą c  mvi> 11 ii . .adoyyolcnic r. j i o w od u  
p rzc ryy an e  j d r z e m k i ,  yylóli I się leniw i» za

na m i .
-A ( i r o m  jakljy sic o d m ło d z i ł .  Finch 

jego. d a w n i e j  bo jaźl iyyc i c.Ftyyiejnc 
n a b i a ł y  życ ia  i w d z i ę k u .  Z podniersimi 
d u m n i i  głoyyą o k ł a d a ł  m s z a r ,  docl iodza.  
g ó r n y m  yyęcl tcm d o  u k r y t e j  zyyicrzyny 
. W r cs z ck  spoyyut/niał ,  p o s u n ą ł  s ię  jc szcz 
n ieco ,  s l a n ą ł .  ( ,ie-nkn s k ó r a  uy y y d a t m al  
każd y  j ego  m u s k u ł  k a ż d y  j n i ę s i t ń  ja' 
1 »y cudoyyni i  w y rzcż l i iony  p rze z  prayyd> 
yy ego a r ly  s ię  i z l i a r m o n i z o w a n y  z ca l  
l>oslac.ią. J)rż:ił .  N o z d r z a  oliwy tały cltc 
yvic l u b ą  yyoń -ptaka,  p y s k  s t r zeg ł  h a c / i  
yyskazy wanegn-  k i e r u n k u .  P a t r z a ł e m  d ł i  
g o - n a  z n a n y ,  a j e d n a k  t a k  z a w s z e  piął- 
n y  o  Ima z. ..stójki. Zbliży l(‘in się* yvrcszcii 
p a d ł a  k o m e n d a .  Z g ł o ś n y m  łonno tem po 
n ios ła  -się w y r o śn ię t a  n i ł ó d k a  i za ra  
z ł a m a n i  w  locie,  l i d e r z y ł a - o  mii  k k i ki 
bierzee.  msz i m .  Nie m i a ł e m  se rca  k a z a  
(iro-moy ' 1 apor toyyać .  lecz on  s a m  czu  
że j to  do  n i eg o  n a l eż y  S k o cz y ł  n a p r / ó i  
k-cz w zupeltrtii '  i n n y m  k i e r u n k u .  I dt 
rzy ł .się p r z y ł o m  glo-wą o j i icń so se nk i  
j ę k n ą ł  ż.do ' n i e .  Ale jęk len n ie  łęy 1 0 / . 1 : 
ką  ł i / y e z n e g o  l iolu:  z a w i e r a ł  ,y so-liii D 
ko  z r o z u m i e n i e  -syyej m e d o ł i  i ginęli ,  
b e z n a d z i e j n ą '  ro z p a c z . *

J/Copold P a c  P om ai n a ck i.
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Teatr na Pohulance

o więcej niż miłość
Sztuka współczesna w  6-ciu obrazacn Bus-Fekefe Laszlo

S z t u k a  b a r w n a ,  j wa.  uktrft i  jąctt r o z ­
m a i t e  o d c i n k i  życ ia .  j i o r u s / n j ą c a  z a g a d ­
n i e n ia  pici  i c h a r a k t e r ó w  n a  Ile m a l e r  
jatewjgo k r y z r s u  m ie l i , f e tu j i ,  k i ó r a  m a  
d o  w e j j o r u :  rjfitli-strzeć tul) zg i nać .  l’ro-  
h l e m  u c z o n e g o  . . d a r o w a n e g o  ' p r ze z  ko 
c h a n k e  dr.  k a l ę  Micl ia l ik ,  z k t ó r ą  ży je  
w n a j c z u l s z y c h  z w i ą z k a c h  od  lal  10, b o ­
g a t e j  ]) K la rz i  Mont i .  dktlegf),  b y  m ó g ł  
ni;, d r o g ą  n a u k o w ą  k u  w i e l k i m  gieii ial-  

n y m  o d k r y c i o m ,  len cel.  d l a  k t o r e g o  d r  
Ka la  p o p e ł n i a  n a  sob ie  i s tne  - b a r a k i n ,  a 
n a d  n i e d o ł ę g ą  u c z o n y m  d r .  W a g n e r e m  
i s t ny  g w ał t ,  n a m ó w i ą  zy go do  m a ł ż e m  
sUva.  ce l  l en b l e d n i e  i s t a j e  .się n ikły ,  wo 
hec k o n l h k t u  płci .  l i n k i e m  o cz yw iśc ie ,  
d łu g o l e t n i a  k o c h a n n a  o d d a w sz y  u k o c h a ­
ne go  c z ło w ie k a ,  (dla j ego  k a r  je ry )  inne j ,  
wi je się z hóJu.  za zd r o śc i ,  p r z e k l i n a  .swój 
jjiotuiy sł i d r .  W a g n e r a ,  że ją us łu c h a ł !  
..'/.w  v k ł a  a i i e k o i . s e k w e n c j a  kobiel ' "  po 
wie  mężczYzint .  ż a m i ł o w a i d e  d o  p a r a d o k  
su i d r a m a t y z o w a n i a  życia,  do  h a z a r d u ,  
w  k t ó r y m  l u b u j e  sio 'now a k o b i e t a  z wyż 
i z e m  w y k s z t a ł c e n i e m .  i p r a c u j ą c a  s a m o ­
dz i e l n i e  j a k  d r .  MichaLikówna .  to  p o w i e ­
d z i eć  1>\ r aczt  j  na l eż a ł o ,  tk w ny s ł  p o m y  
s l em,  t r y u m f  w p r / . e p r o w a d z e n i u  z a im a -  
ru,  w  o k a z a n i u  s w e j  woli ,  s i ln i e j sze j  niż  
inęSczyEny,  że to on  z r o b i  co  o n a  cl km.*. 
a n ie  -na o d w r ó t  —  n o w y  m o l y  w w  lni łoś  
ci k o b ie t  w s p ó ł c z e s n y c h — w s z y s t k o  p ię k  
n ic ,  a l e  w  noc  p o ś l u b n a  p - t w a  V\ ag n e -  
r i iw,  P a n i  d o k t ó r  -medycyny  wi je  się po 
łożyl i  j a k  p r z y p i e k a n a  g o r ą c e m  że la zem  
i z n a j d u j e  j e d y n ą  u l g ę  w  t o w a r z y s t w i e  
p r o s t y t u t k i .  ( d a w n e j . s w e j  p a c j e n t k i l .  k t o  
r a w y g ła s za  ttyj mądralf i  c y n i c z n e  k o m c n  
t a r z e  d o  j e j  w y p a d k u  i p r a k t y c z n e ,  na 
gie  p r a w d y  z d n a  ży c ia  za cz e rp n ię te  Na 
t u r a l n i e  an i  o w a  S z a r l o l t a ,  a n i  s t a r y  p r o  
t e so r ,  n i k t  n i e  m o ż e  w i e r z y i .  że d r .  K a t a  
o d s t ą p i ł a  k o c h a n k a .  k a ż dy  myśl i .  że 
puśc i ł  k a n t e m  <lla b o g a t e j ,  ś l i czne j  m ł o ­
d z i u tk ie j  d z i e w c z y n y .  J g d y  s c e n a  p r ze d  
Mawia  d w a  p o k o j t . r o z d z i e l o n e  u l i cą ,  n m  
/.omy śledzić. z a p a r t y m  o d d e e l u m :  n i  
l ewo  - s a m o t n e  m ę k i  d r  k a ł y  p r ze ży w a-  
jącoj  w w y o b r a ź n i  co się d z i e j e  w syp ia ł  
ni P - l w a  i inlodycb a na p r a w o ,  w  t e jże  
sy p ia ln i .  n o c  p o ś l u b n a  lMw : .  W a g n e r ó w  
j j a k  m ł o d a  miłosi  n i e w i n n e j  z a k o c h a ­
n e j  d z i e w c z y n y ,  z w y c ię ż a  u c z u c i a  prz-i 
w i ą z a n i a  i d a w n e j s z t  / o b o w i ą z a n i a .  n ie  
p r z y p i e c z ę t o w a n o  w* k o śc ie l e  i u rz ę d z ie .  
Bo p o r z ą d e c z e k  n fudi  b y ć .  S lub  by ł .  S p ra  
\ya d la  d r  k a ł y  p r z e g r a n a .  T u  jes t  o n a  
na  s t a r e m  mie j sc u ,  a l a m  mi oni  w swe.itt 
nowenn  ż y c :u Musi u s t ą p ić ,  ł>o g d y  s ł u ­
sznie i n u f f i : . . D a r o w a ć  u k o c h a n e g o -  c z ł o ­
w i e k a  i n n e j  k o b i e c i e  d la  j ego  d o b r a ,  to  
wie c e j  niż m i ł o ś ć "  s t a r y  p r o l e s o r  o d ­
p o w i a d a  jej r ó w  m e  M u s / n a  s e n t e n c j a  
. .Tak.  a l e  d a r o w a ć  i o d k r a d a e  p o l e m ,  to 
n i e g o d n e  uczeiweg-o c z ło w ie k a  I cały 
m ą d r y  p la n  dr .  k a t e  u p a d a ,  wffwet o w a  
ka r j e r . t  u c z o n e g o  to n ie  w l i l i s t e r s k ic b  za 
m ia r a e t i  te ścia . . ^ i e n i a ln e g o "  W a g n e r a ,  
a o n a  matusi się w y rz e c  u k o c h a n e g o  c/.łcb 
w iek a .  g d v ż  p o p o h i d u  s a m a  zb ro d n i ę1
wz-gk d e m  s w e  j im ilości ,  Łzy c b o d z i ł o  au 
to r o w i  o p o k a z a n i e ,  że gdy k o b i e t a  bie- 
rzi \s r ę c e  i n i c j a t y w ę  i o d p o w i e d z i  i l imśc 
za b iog  z d a r z e ń  i ios o-sób b l i s k ic h ,  t<> jest 
p o s t ę p o w a n i e  l i i cm. rn ial i ie .  a gdy m ę ż ­
cz yz n a .  c h o ć b y  i n a i w n y  -życiowo u c z o ­
ny.  jc st j e j  zby t  jmwo l i iy ,  lo s k u t k i  vpad-  
1 1 . 1 przcdc*yv•szybikiem n a  jej p e ł n ą  in ie j a  
ty w y  i p l a n ó w  gioyyę? Bo p r z e c ie  wygry­
wa m ł o d a  d z i e w c z y n a ,  p r a w i e  gą s ią t k o .  
t\ l ko  p e ł n e  w d z i ę k u  i k o c h a j ą c e  b e z g r a  
nic /n i e .

P r z v p i t a  sic do  syy.t gy J u r k a  i u i ę  da 
n i k o m u .  1 -dusznie bea l i t s  cjui l enel .  Łie 
kayyem (SSt odyyrocen ie  s t a n u  jms i .ula 
n ia .  T u  mężczy  zna  j e s ł  o h j e k l e n t  p r ze  tai'
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g u. o fi . .należy ' do j e d n e j ,  a  p o t e m  do 
d r ug ie j ,  gd yż  o n e  o d e g r y u a j ą  w  s t o s un  
k li do  n iogo m ę s k o - a k t y w n ą  rolę.  w n o ­
w y m  s tylu ,  d o s t ę p n y m  dzi ś  kob iec ie .  
M ę żc zy zn a  w y c h o d z i  c tego j a k o ś  n i e d o ­
łę gó w .d o .  1 1 0  bo . . g i e n i a l n y" .  Roli1 w s / t n  
cc p. k a s z t o  są  e l ek tó w  ne. al e i do ść  t r u ­
dne.  N a o g ó l - g r a n o  d o s k o n a l i ,  z m a i  etui 
zas l r zeżen ia imi .  P a n i e . ,  pir.sza klasa!  
T a k  ]). S k r / y  c l towska ( t w a r d a ,  ko n se k  
yvcmtna m ą d r a ,  w sz y s tk o  sob ie  o ) d i ' v \  
ł a  i u ł oż y ła  /. nn - ską  - t an o w e zo śe ia .  a po  
tern sz loc ha  i c i e rp i ) ,  jak p.  S u ch ec k a ,  
w y b o r n a  k o k o l k a - f i l o z o f .  j a k  i potna  
w d z i ę k u  p. S i i b o r o w a .  ś w ie tn ie  swe r o ­
le u ję ły  i w y k o n a ł y  l i m / y j n i e .  e fe k tów 
n ie  i z n i e z m i e r n ą  p-ruyvdą. N a j t r u d n i e j ­
szą  jes t  ro lą  p. Ś c ib o r o w e j .  z a k o c h a n e j  
k la t  .Monti;  a u t o r  p o s t a w #  ja, na  g r a ­
n icy g ą s k o w u t o ś c i  ( k u r s y  .są dla  n ie j  ty l ­
k o  p r e t e k s t e m  J>y w i d y w a ć  u k o c h a n e g o  
d r -a  eJi( inj i ).  ale p. Ś e i h o r o w a  w łoż y ł a  
lvlc- w d z i ę k u  w tę g r ę  i w b.  ' n i e b e z p ie c z ­
ną . . nap ię tą ' "  s c en ę  n o c y  p o ś l u b n e j ,  gdy 
j e j - m ł o d o ś ć  i m i ł o ś ć  k a ż ą  J u r k ó w .  z a p o ­
m n ie ć  o d a w n y c h  z w i ą z k a c h  -i u t o n ą ć  w 
r o z m i ł o w a n y c h  r a m i o n a c h  20- lelni t  i 
K lary ,  ty le  w ło ż y ł a  p r a w d y  i n e / u e i a ,  że 
wid zow ie  m ie l i  w r a ż e n i e  p o p e h i i a u . a  
b ez cz e l n e j  n i e d y s k r e c j i  w  o g l ą d a n i u  tej 
no cy  p o ś l u b n e j ,  k t ó r ą  p.  Ś c J b n r o w a  | ) r ż e ­

li nie ' m i e r n i e  dcli-żyła w n a s z y c h  oez ae  
k a t n i e  i sub te ln i e

S w N l n y i n  ary , 1 1  p r o f e s o r e m  by 1 p. 
Nei ibcl l  t y lk o  z a n a d t o  r ob i ł  r a m o l a  yv 
pici  wszyel i  a k t a c h ,  zważ}  w szy  m ą d r e  i 
e i i ( ' rgiezne p o s t ę p o w a n i e  w o s t a t n i m ,  ii 
go  f a e t o l u n i  SzyndeJe ,  p B o n e ek i  da!  
p y s z n y  typ.  m i a ł a b y m  p e w n e  z a s t r z e ż e ­
n ia  co d o  -ujęcia rod; W a g n e r a  p r ze z  p, 
Rod z i ńsk ie go . . .  a l bo  o n a  jest źle p o s t a ­
w io n a  p r ze z  a u t o r a ,  a l b o  n ie  w y d o b y ta .  
( b o ć  dr .  chetmji ,  a l e  t a k ą  k u k ł ą  w r e k a c h  
k o b ie t  b y ć  n ie  -może,  t a k ie  p n p y c h a d l o  
nie  -mogłoby wzb i id / . ae t a k ie j  mi łości ,  
p r z y b i l i  zbyt  o p r y s k l i w i e  z a z n a c z a ł  .swą 
o bo ję tn o ść ,  b y  u lec żo n . e  p o l a n i .  J a k o ś  
nie  cz u ł  się s w o b o d n i e  w  lej  roli .  P r a w d ą  
że n ie  m ia ł  cz as u  j e j  o p r a c o w a ć  o b j ą w ­
szy ją w o s t a t n i e j  chw i l i  p o w o d u  c h o ­
r o b y  d y r .  S / p a l  i ewicza .  k tó ry m i a ł  g r ać  
dr .  W a g n e r a .  P o m n i e j s z e ,  . słuchaczy jjo 
l i t ee lmi k i  i in. J iard/ .o do l i r e  P.  D e j i i n e  
wiez  d a w a ł  ton  k o m i c z n y  w y b o r n y .  D e ­
k o r a c j i 1 ś l i czne,  mrs tro joyye ,  profi le,  a yvy 
raz i s t e .  P o m n i e j s z i 1 rol i  k ob ie c e  p p .  J a  
s i m k i i 1! Piinlelóyyny P a w ł o w s k i e j  też 
pierw s / i i r z ę d n i e  w y k o n a n e .  S z t u k a  k t ó ­
ra b ęd z ie  m i a ta  d u ż e  poyyodzen ie  w a r t o  
ją o g l a d a ć  p o d  k a ż d y m  w z g lę d e m .

l i r o .

Epidemja grypy w garnizonach francuskich

U osta tn ich  d n iach  w wintu ga rn izonac li  1 1 1  teronii catcj  F ran c ji  w ybuchła  cpiilcinja  itiypy. 
W evit tu m ie jscow ośc iach  w obaw ie  p rz ed  epiile m ją  u i lo j io w an o  nii-mal cały skład er*r 11 iso in i- 
U ładzi f rancusk ie1 ziuoliliizoyyaly wszystkie  siły sa n i ta rn e  w oelu zycalrzani.i  ^ryąęy- '  1 -zdjęciu 
—  .sala p a rysk iego  szp ita la  yyoj ikowego Sain t  Mendć, zaję ła  wyhie-z.nie przez ch o ry ch  n a  grypo

Decyzja prezydjum klubu B. B. W. R. 
w sprawie dr. Polakiewicza

i n s t y i u c i a  ^ -o k io iy r , ; !
S P O Ł E C Z N A  nie uooikow-
K O M IT ET  w W A R SZA W IE  O SSO L IŃ SK IC H  A 

O P Ł A T Y  O B N IŻ O N E

na 3-q klasą Zł. 7.—

1‘rczy'djum k.lutiu IV -IV W I*, ogłosiło nasti,1 
l-iijący k o m u n ik a t :

..W dn iu  lt! 111 lego r. b. o ilbylo  się posiedzę 
nic ] irczyd jum  klutm j ia r ta incu la rnego  t». 15 W. 
I! celem poyyzięcia ucliyyaly w spiaceif: yy-icemar 
szaika Sejmu, dr. K aro la  Polirkieyyiczar w związ 
Ku z orzeczen iem  .,:idu Otiyyyalelskiego z da ia  
I 7 -grudnia  r. 111>.

Sad O byw atelsk i  yv składzie:  przeyyoilnif/.ą- 
cv -- gen dyyy. Guslayy Or-licz D reszer ,  cz łonko  
yy i-1: yyiceprezydenit J a n  1’olioski,  pik. Kazimierz  
Zagrodzki,  sędzia  \n to n i  (Hl)romski. m jr .  .Moj 
zy Gishk, —- w  k o n k lu z j i  syyego yyyroku w  spra 
■yic p. p. w icem arsza łk a  Sejmu. dr. K aro la  Pola  
k iewicza i T o m asza  B ernasia  o r z e k ł :

. .Grupa z.arziitiiw. z a w a r ty ch  w a r ty k u le  p. 
Itrznskóyy iiy yy „Dr-nilzc W ie jsk ie j"  ! \ r  15 z 1 ilii-t 
r., tyezaeyeh  si<; d e p ra w a e j i  m łodzieży i p r / e e la  
g an ia  je j  z  Oeiiti-iilnego Zw iązku  Mbulzieży M iej 
sk le j  do  Zw iązku  Młodzieży l .u d o w e j  o k aza ła  
się p raw dziw a .

N a to m ias t  b e zp o d s taw n e  są  zarzu ty  o b ra k u  
id ro lug ji  i  p ro g ra m u  Z w iązk u  tt łodzieży l .udn 
wi j. l lów nież  n ies łu szn y m  i k rzy w d zą c y m  jest 
zarzu t ,  że p. w icem arsza łek  ł loIif.kiewiez jest 
g raczem  polity eznym , że zm ien ia ł  p rz ek o n a n ia ,  
p rzech o d ząc  z  p a r t j l  d e  p a r t j i  —  a lbow iem  p. 
P o lak iew icz  zawsze by ł  w ie rny  idcologji  Mur 
sz a łk a  P iłsudskiego.

Sad styyierdza. że d z ia ła lność  p. w i te m arsza ł  
la Po lak iew icza  i p. II- Minsia.. j a k o  k ie ra w n i  
koyy Zw iązku  Młodzieży L u d o w e j  w yrządziła  
wielk ie  sz k o d y  z  p u n k tu  w idzenia  społecznego 
i p a ń s tw o w eg o  m c h o w i  ł p racy  m łodzieży wiej 
sk ie j1".

\V  związku z powyższem orzi-c/.euiem prezyd 
jiun klubu powzięto następującą uchwalę:

,.Sht>it'rd:tij<tc titi fio/lstiiwif wyroku  Sodu 
' Ihwtimtelikifńn : dniu f i  ijrudnia i!)Si r.. że 
p. dr. hurol 1'ohd.ii-wic: stosował iv swej d:iu- 
luhniśei orijttnizdeijłnej nicdoimsrcztdne metodu 
prtieij, prezijdjum klubu Bfiri Ii uznaje dalszą 

nim współprace na terenie s/>nlcezni)m i potit;;- 
rznyu 1 za lueniożliwić'.

Morze to  —  płuca narodu

Przeciwko nadużywaniu 
nazwy „katolicki'*

Aby zapobiec. ua<l używani u nazw y  ..luitnli- 
r k i “ , K 0 1 1 1U ja  P r a w n a  Kpiskopatu  Po lsk i  posta  
uowiła,  że  o ż y w an ie  przez, o rgan izac jo ,  słowa 
1 /.yszonia, in s ly tuc je .  maaiie.staejo. p rz y m io tn i ­
ka „k a to l iek i"  w nazw ie  jest d ozw olone  tylko 
/11 w y ra źn ą  zi*odą Biskupa diece^jnlnesto. i KAP)

Wzdłuż i wszerz Polski
lkTJA Ł O SO SIA  —  I ) \ R  Ł O T E W  

S k i i ; ( ; o  .MINISTRA R O L N IC T W A . To
l< wski i  iiiini.-,t(>rst\vo ro l i ik it\Ya o l i a r o -  
' \ a ł o  r y b a c t w u  p o l s k ' . i m i  1 m i i j i m  z i a r u  
i k r y  łososki .  j ioiclmilząccj  z z i tchncłnie j  
l ) /w in y .

D a r  t en  p r z e j a j  Z w ią z ek  O r g a u i z a c y j  
t ly t i ack ic l i .  j a k u  n a c z e l n a  o r g a n i z a c j a  
rybac l-wa s łoe fko wo dne go .  / w i ą z e k  t en 
z a j m i e  się r o z d z i a ł e m  i k r y  m m i ę d z y  
k r a j o w e  w y l ę g a r n i e ,  zw ła sz c z a  z n a j d u j ą  
ee się g ó r n y m  b i e g u  Wi s ty .

P o d a r o w a n a  p r ze z  Ł o t w ę  ik ra  ło s o ­
si 1 j io shiży  do  z a r y b i a n i a  W feły, a j e d n o  
ez eś n ie  b ę d z i e  s t e n ó w  iła m a l e r j a ł  dos -  
w i a dez aJny  dip r y b a c k i c h  s ( ac \  j. z w ł a s z ­
cza w k i e r u n k u  u s t a l e n i a  w ę d r ó w e k  tej  
ryby .  Ł o so ś  b o w i e m  jest  t. zw.  r y b ą  w ę ­
drowna , .  P r z e b y w a  on s tale w .norzt i ,  
w s t ę p u j ą c  d o  w ó d  s l o d k o w o d m  clę. a 
więc do  rze k  ty lko  na  o k r e s  t a r ł a .

Ł o t w a  i -Polska,  j i o s i a d a j ą c  na  tery 
l u r j u m  d o r z e c z a  r zek  w .sjmlnyeb z a i n t e ­
r e s o w a n e  są  -w z a r y b u n i u  s-wyeli l e n  
t o r j a l n y e h  w ó d  s lo d k o i w o d n y c h .  Dz ię k i  
d a r o w i  n a s t ą j n l o  zb l i żen ie  m i e d z y  n b a c l  
w e i n  łoUwYskiem i j iolslsiem na  po lu  
w sp ó łp r a c y  n a d  ilośw ia i l eza ln ie t  w w n  i 
z a r y b i a n i e m  rzek.

ZABKZPłF.r.ZENli:  WYDftl NA WABBZ.i:- 
ŻL N« [nillyyspii Helskim  ruzp-iczęlo i ii tcnsyy 
nc p rą ce  przy  zabezp ieezcu iu  wydm , zniszrzn  
nyeh  przez, burzę ,  sz a le jącą  o s ta tn io  n ad  B a ł­
tykiem.

Nr, o d c in k u  między ( . i ia tupam i a  k u ź n ic ą  
zuży to  k i lka  wagonów łaszy ny dlo um ocnię  
u ia  zagri iżonyeh  wydm .

I tńwnież win1 p r a i a  n ad  usun ięc iem  wyewir 
nyeh  z k o rzen iam i  lub  .spłukanych p rzez  wodę 
d rzew  lasku  tu lsk iego .

U  porc ie  ry b a ck im  na  Helu  p rz y s tąp io n o  do 
u sun ięc ia  ludów, z ktm->cli w ic h u ra  p o tw orzy ła  
zwały ,  s ięg a jące  przeszło  10 111. p o n ad  m olu 
p o r tu  rybackiego .

1’u z r t i i i i  p ru w a d zo n e  są  p ra c e  p rzy  n a p r a ­
wie p rzew o d ó w  e lek lryeznyeh ,  k tó re  uległy p ra  
wie r r l k o w j te m u  ziiiszezjii iu ,  o raz  p rzy  n a p ra  
wie p o m o s tu  d re  .ynianego p u r tu  i u szk o u zo n y eh  
b u d y n k ó w ,  z n a jd u jąc y ch  się  n a  .odciuku z w a­
łów lodu.

— ŻN IW O  KATASTliOl- KOPALNIANYCH 
<0 s i .Ą SK l I W ZAGLIjBH .

W ędłtfg n ieofie  jainyeli  ubliezeu w gó rn ic tw ie  
u i g le  m -m  s lą sk u  i Zagłębia  D ąb ro w sk ieg o  s ta  
ly s ly k a  w ypadk i iw  w ykazu je  znaczne p o g o rsz e ­
nie s i r  s tanu  bezp ieczeńs tw a w k o p a ln iach .  Mia­
nowic ie  o d  s tyczn ia  b. r  do  o b ecn e j  ciiwHi, w., 
d a rzy ło  s ię  na  tym  teren ie  ogółem 2 t  pow aż  
nyeh  w y p a d k ó w  k o p r in iu n y e b ,  k t ó n  pociągnęły  
za so b ą  w k o p a ln iach  ogółem 4(1 o f ia r ,  a  W 
„ b ied a-szy b ach "  w ciągu o s ta tn ich  fi iniesieey 
a 1 1(50 o n a r .

Z cy fry  p n w ,  ż sz i j  było w bież. ro k u  na  ko 
puiuir.eb 17 zab i tych  i 13 c iężko ra n n y c h ,  na  
„b ieda-szybaeh” zaś  w ciągu os ta tn ich  fi m ie ­
sięcy —  SI zab i tych  i lyleż ra n n y c h

W  zes taw ien iu  tent n a  pierw.szem m ie jscu  
kroczy  tsląsk, a  m ianow ic ie  kop. „ M a ty ld a"  z Ili 
o f i a r a m i ,  z czego !l śm ier te lne ,  da le j  kop. „ J a  
cek"  z  S o f ia ram i ,  w lem  B śm ie r te lnych  i 2 
c iężko ra n n y ch .

Na te ren ie  Zag łęb ia  D ąbrow skiego  na jw ięce j  
w y pa ilków w y d a rzy ło  się na  kop. „ P a ry ż " ,  gdzie 
było  10 ofiar ,  w tein 4 śm ier te lne .  Niemal wszysł 
kie te w y p a d k i  wydarzyły  się  w sk u tek  obsunię 
eia .się złoży 1 zaw a len ia  się ch o d n ik ó w  kopal  
iiie.iiyeh.

B U K ) W A  BAZYLIKI MOnSKIK.I. Tow.it
r / . \ ,h v o  budow y Bazyliki Morsk.yj w (iiiyni ob 
liezTi koszt budowy u-a iirzeszlo :5 in il jony zl.

Og')!ua kuluilui-a tia/.yliki wynosi 9551 ni. 
sze.śe N o1 baczni1 n'a I ianlzo  n ik łe  fundusze,  ja  
Kielni roziiorz.ąilz.a, w •slasunku do ogólnego 
koszlu. low arzys lw o  z wiosną rozpoczn ie  pilano 
wi-.rolioly z iem ne oraz  zak ładan ie  fu n d a m e n tó w  
iv p r .  -swiadcz.ęoin. ■ cale spob e /e n s tw o  pośpie  
szy z pomocą..

—  V ISLA BLSZAŁA. W e  c zw ar tek  wieczo 
rem  lody  na  W isie pod  W a rsz a w ą  ru szy ły  na  
całe j  sze rokośc i  rzeki. AYoda Stałe o pada .  O g. 
23 s t a n  wody  w y n o s ił  214 cm. Ż adnego  niebe* 
p ieezeństw a  w ylew u n iem a .

—  W  462 BOCZNICĄ l  RODZIN MIKOŁAJA 
KOPF.ISMKA odbyto  się u roezysfe  i ios ildzenib  
Iow  N aukow ego  w T-bruniu. Na posiedzen ie  
p.iizyb\l p. w o jew oda  p o m o r .k i  Ki ri i kii s oraz  
p rzedstaw ic ie te  św ia ta  in le lek iua lnego  T orun ia .  
Na p o s ied zen iu  prozes Tuw. N aukow ego  ks. Mań 
kow .,ki om ów ił  znaczen ie  dla nauk i  e.degn świa 
ta w iek o p o m n eg o  dz ie ła  M ikołaja  K o p e rn ik a  o 
Cibrotach ciai n ieb iesk ich ,  a dyr.  Moelirski nmii 
flfił dziataln-ość i rozw ój  . .Książnicy M ie jsk i i j  
im K o p e rn ik a 11.

TA 15fil NAMI NNE W KATOW iLACH 
(.ie tda  Zlioźowa i Towanowa w K atow icach  u- 
r/.ądz.a w  czasie od 25 lutego do  1 m arca  r. b 
targi nasienne



Z A T A R G  W Ł O S K O -A B IS Y N S K I, CHWILA BIEŻĄCĄ
W I L U S T R A C J I

W 125-tą ROCZNICĘ PRODZIN CHOPINA.

A b s y ń s k ie  oddz ia ły  wojskowo podczas ćwiczeń kolo Addis Abeba.

W dniu 22-go b. iii. jako 12£-ą rocznicę urodzin Fryderyka Ciiopina ni. iun. odbyło się poświęcenie odrestaurowanej tablicy 
w miejscu spoczynku serca j^enjaliie^o kompozytora, znajdującego się w kościeie św. Krzyża. Na zdjęciu na lewo tablica 
w kościele św. Krzyża w Warszawie, na prawo kościół obronny w Brochowie nad Bzurą, zbudowany w XVI wieku. W kościele 

tym w roku 1807 brali ślub rodzice Chopina, a w dniu 22 lutego 1810 r. by ł tam .ochrzczony  Fryderyk Chopin,

Włoskie oddziały wojskowe podczas defilady.

m m

,  %  : : \

O djazd  p ie rw szeg o  tr a n sp o r tu  w ojsk  włoskich  do Afryki. W obecności olbrzymich tłumów, 
które zebrały się na pożegnanie wojska, odpłynęły pierwsze oddziały włoskie do północnej 

Afryki. Cywile żegnali żołnierzy z zapałem, życząc im zwycięstwa w Afryce.

1 * - '  * i

'.Dwaj wojskowi naczelnicy abisyńscy, J |

Książe Walji w  Tyrolu . Książe Walji sfotografowany razem z paru innymi 
miłośnikami nart podczas wyścigów narciarskich w tyrolskim ośrodku sportów 

zimowych KitzhUhel, .dokąd książę przyjechał na odpoczynek.

Dom w słońcu. Pewien włoski inżynier 
w pobliżu Werony zbudował dom, w któ­
rym od rana do wieczora promienie sło­
neczne zaglądają do okien. Umożliwia 
to specjalny motor, który górne piętra 
domu obraca doJ 's lońca  jednocześnie 

z obrotem tarczyjsłonecznej. '*

G en era ł  Emilio de Bono, h. włoski minister kolonij, mianowany naczelnym 
wodzem włoskim sił zbrojnych w Afryce wschodniej. Zdjęcie przedstawia 

gen. de Bono na wielbłądzie podczas inspekcji objazdowej.

W i s

D okoła  jub i leuszu  k r ó l a  J e r z e , ’g o .
Znany rzeźbiarz łondyńki Ward [Willis 
Jpodczas pracy nad popiersiem króla.

I

P o s ą g  Indjanina. W jeducm z miast Ame­
ryki Północnej został odsłonięty posąg 
Indjanina ku zachowaniu pamięci o in* 
djańskim szczepie Massasoitów, których 
ii:miioty*stały na miejscu obecnegojniashi.

Mistrz św ia ta  w ły żw ia r s tw ie ,  Norweg 
Ivar Baliangrud, n i  starcie w Berlinie.

N ajw yższy  zw ierzchn ik  h a rc e rz y  całego świata, lord Badeu-Powell otrzymał 
od jednego z książąt nialajskich kosztowny upominek podczas wielkiego zlotu 
harcerzy w południowej Austrałji,  skąd szef harcerstwa zamierza rozpocząć 

wielką-podróż i w różnych krajach propagować ideę harcerstwa.

W yrok  śm ierc i  na  H au p tm anna  (zdjęcie przesłane drogą telegraficzną z Ame­
ryki). Policja wyprowadza Hauptmauun z sali sądowej po ogłoszeniu wyroku

śmierci.

M inister  sp r a w  w e w n ę t rz n y ch  Sjamu
Luang Pradit Manudharm.

... n  ■ m u  >■-

K ata s t ro fa  s te ro w c a  w A m eryce .  Sterowiec „Macotry Jktóry niedawno 
uległ katastrofie sfotografowany podczas manewrów iloty 'amerykańskiej.

R ozs trzy gn ięc ie  kw estj i  k lauzuli z ło ta .  Członkowie najwyższego sądu ape­
lacyjnego, którzy wydali wyrok w sprawie klauzuli złoła. W pierwszym rzędzie 
od lewej strony : Brandeis, van Dewanter, Hugnes (prezes sądu). Mc Roy 
i Sulherland. W tylnym'rzędzie od lewej strony: Roberts, Butler, Stotie i Gardozo.

M rs .  V a n d e r b i ld t  walczy o swą córkę 
w 3głośnym  procesie, tak zw. f,.Gloria 
process". dzięki któremu na swej osobie 
skupiła uwagę całego świata. Na zdję­
ciu mrs. Vanderbildt,  sfotografowana na 5 
balu w Nowym Yorku razem ze swą 
siostrą, lady Purness, która przyjechała 

z Anglji na proces siostry.

R o c k e f e l l e r  j n r .  w p o l ic j i .  Jako jeden 
ze środków walki z przestępstwami, s łu­
żą odbitki palców, które każdy obywatel 
amerykański musi dostarczyć policji. 
Szczególnie dotyczy to miljonerów i wiel­
kich magnatów przemysłowych. Na zdję­
ciu — John D. Rockefeller jr. zostawia 

w policji odbicie swych palców.
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Wilnu i Wileńszczyźnie
U C Z E L N I E  —  O R G A N IZ A C J E  
A K A D E M IC K IE  — S P O Ł E C Z  NE — 
P R Z E M Y S Ł  — H A N D E L  — R O L ­
N IC T W O  — L I T E R A T U R A  — 
T E A T R  —  F E L JE T .  — K R O N IK A

DO NABYCIA WE WSZYSTKICH 
K IO SK A C H , N A  D W O R C A C H , 
U KOLPORTERÓW ULICZNYCH

CENA 10 &R.
ODDZIAŁ W WILNIE: R. POPŁAWSKI 

U l. M ICKIEW ICZA 30, M. 1.

Zjazd dyrektorów 
szpitali

Dziś zako ń czy ł  .sic d w u d n io w y  z jazd  d y re ­
k to ró w  szpita l i  z te re n ó w  woji w. w i leńsk iego  i 
n o w ogrodzk iego  W  z jeźdz ić  b ra l i  u d z ia ł  dy r .  
Służby Z drow ia  p rzy  D e p a r ta m e n c ie  Zdrowiu 
Min. P ra c y  i Opieki  Społecznej  dr. A dam ski o  
raz  n a cz e ln ik  szp ita ln ic tw a przy tem  Min dr. 
Przywieezerw  ski.

O b rad y  do tyczy ły  sp raw  san i ta rn y ch  i szyi 
lu tn ic tw a  n a  te ren ie  w o jew ó d z tw  wileńsk iego  i 
nowogródzkiego .

Na Wilii około 2 m. ponad stan normalny. Niebezpieczeństwa powodzi niema
W  zw iązku  z oc iep len iem  się  I p rzy b o rem  

W ilji w czo ra j  zw ołane  z o s ta ło  o rg a n iz ac y jn e  po  
s ied zen ie  k c in i łe lu  p rzec iw p o w o d z io w eg o  w 
Y\ i lnie  pod k ie ro w n ic tw em  s ta ro s ty  g rodzk iego  
p. W ie low ieysk iego

k o m i te t  zos ta ł  p o w o łan y  d o  życia  i rozpoczą ł  
ju ż  dz ia ła lność .  i \ a  czele  k o m ite tu  s t a n ą ł  s t a r o  
Sta g rodzk i,  a  i sk ła d  jego  weszli p r z e d s t a ­
wiciele:  za i  zadu m i t  *tu, w ładz  w o jsk o w y ch ,  Oy 
rek c j i  Kol.,  P o lsk ieg o  Ł zc rw o n cg o  K rzyża ,  P. 
K. O., P o l ic j i  1 S t raży  Ogniowej.

k o m i t e t  dzie li  się n a  a sek cy j:  p o go tow ia  te 
ahn icznego ,  b ezp ieczeńs tw a,  san i ta rn o -ży w n o ś-  
c io w a ,  ko łow o-łąeznośe i  o r a z  h u d żetow o-f inan  
sow a.

N a  p os iedzen iu  k o m ite tu  w y ja śn io n o ,  źli jak  
k o lw ick  poz iom  wody n a  W il j i  pmlKiósł s ię  o
1 m. 89 em. i jes t  ten d e n c ja  d o  d a lszeg o  p rzy  
Ur.ru, to  j e d n a k  cedfug ogólne j  oceny n ie  p rze  
w id u je  s ię  w ty m  ro k u  n ieb c z p ie e z c ń d w a  powo 
dzi.

Z d n ie m  w czo ra jsz y m  u r u c h o m io n y  zofta i  
p o s te ru n ek  rzeczn y  P. P . ,  k tó reg o  eiiw i łow a  sic  
izibu mieści s ię  w lo k a lu  p rz y s tań .  W il iń sk ie g o  

T -w a  W io ś la r sk ieg o  p rz y  ul.  K os . iu rzk i ,
P o s te r u n e k  w y p o sażo n y  zosta ł  w  p rzy b o ry  

ra tow ii leze  I o d p o w ie d n ią  l iczbę łodzi.
•ft

W c z o ra j  s t a r o s t a  g io d zk i  o i i u  p rzedstaw icie  
łe w ładz  bezp ieczeńs tw a  i z a rz ą u u  m ia s ta  z lus 
t row uli  b rzeg. W il j t  zw łaszcza  o d c in k i  n a jb k r  
dz ie j  z ag rożone  I s tw ie rdz i l i ,  żc  n a r a z ić  li bez 
p cczeń s tw o  p o w o d z i  AVitnu n ie  z a g r a / a  1 zy- 
b ó r  r ody n a  W il j i  w  d n iu  22 b. ni. \  a h a ł  s ię  od
2  d o  3 em. n a  godz.,  u w d n iu  23 Inn. w  pew' 
n ycb  o k re sac h  w zras ta ł  o  6 en., n a  godz. o s iąg a  
jąo o  godz. 12 424 em. t. j. 189 em p o n a d  po 
zioin n o rm a ln y .

G roźba  p o w odz i  m oże  być a k tu a ln a  d o p iero  
gdy s ta n  w o d y  p o d n ies ie  s ię  o  5 ni. 25 cm. p o n a d  
pozie  m  n o rm a ln y .

iS l/ lc u b & n - !
Je iii chcesz, by dziecko Twoje miało 
przez całe iycie  zdrowe uzebienie — 
czyść mu zqbki od skończenia drugie­
go roku życia Specjalno, smacznq po­
marańczowa pasłq do zębów dla dzieci

B E B E D O N r
5  Z O F M A N A

P R Z E W R Ó T  W H I O J E N I E  D Z I E C K A ____________ ..

O wileńskim „Młodym lesie U

()<l jed n e j  z m is / ;  eli er/ te in ie / ,  k nt y \  

liiiijomy p o ib żs /e  uwagi.

Byłam na  f ilmie ..Miody las"  I raged ja ,  jaką 
przeży w a ta  n a s /a  m łodzież  szko lna  w 1110.) r o ­
ku jest mi tak b l iska i droga ,  iż w ró c i łam  wsi ą 
śn ię ta  do głębi i lus /s  .Tes'teai ju ,  s ta ra  k o ­
bietą .  k tó re j  dzieci w tym Czasie w łaśn ie  kszlal  
eiły się w gm ina  ju m  rosy jsk iem  i na jżyw szy  
udz ia ł  lu t i l j  w lej, Ink t ru d n e j  walne o s z k o ­

łę polską.

Tli u nas.  na z iem iach wschodnich  list., ona
0 winie t ru d n ie jsz a  n iż  w ó w e /e s n e m  „ k r ó l e ­
stwie".  d łuższa  i- zawzięta .  V ja przeżyw ałam  
tara* z dziećmi te chw ile  aiężkit-, Czesio groźne
1 niebezpieczne,  a le  szczytne i p iękne  nieraz. 
P rz e ży w a łam  lue ly lko  sercem  trw o żn em  m atki ,  
a le  i um ysłem  kobiets  zd a jące j  sobii d o k ładn ie  
sprawa; z doniosłości  w\ sitków dz.cci, rozum ie  
jąoej icli cele i i a lą  di.szą dz ie l i łam  ieli t rudy  
i niękę, p o m ag a jąc  on  w tej walce b o h a te rsk ie j  
—  wiele  sit. To  też film ten o budz ił  we mnii  
w sp o m n ien ia  tych przeżyć  i stanęły  mi ona 
przed  oczami —  ja k b y  lo 1>; ło dzi.ś.

D a w n y  plac  M u ra w je w a 1' idziś NapoloOua 
n a  n im  zebr .m e  dzieci wszystkie li szkół Wilna,  
k tó re  zasli-ajkow ały w tym dniu .  Na p lac  wjoż 
dża  oddzia ł  koziiKow i zaczyna „ n a h a jk a m i"  roz 
pędza,’ t ę  uniodz.icż i dzieci , a  oni nie cln ą się 
roze jść  i sk trp ia ją  się .ściślej p o m im o razów  b o ­
lesnych.  Scenę tę s tra szną  widzę z okien  mego 
m ieszk an ia ,  wyciu d /ac y ch  na p lac  N am aw ian o  
mię. b y m  biegła w y rw ać  s ta m tą d  m oich  mioii 
szycli Jyi.ów, ale [lomimo b ó łn  i t rwogi > nich 
n ie  z ro b iłab y m  tego nigdy ■ w,cm, że synow ie  nie 
opu.ścUiby w  tak ie j  cluwili swych kolegów i 
p rz y zn a w a ła m  im zupełną  słuszność.

W  k in ie  b y łam ,  nie m ogiam  więc z n ik im  
dzie lić  łych w rażeń  i uczuć, co nn dusze  p rzepe ł  
n ia ły . W a n t r a k c ie  . roze jrzałam  się w oko ło  czy 
n ie  zobaczę  ludzi, na  Których tw a rza ch  o d b i ja ­
łoby  się  wzruszen ie ,  zbliżone do tego, jak ie  j a  
odczuw ałam . Nie było p ra w ie  wenie s ta rszy ch  
kob ie t  ani  mężczyzn.  Sala  k in a  by ia  p rzopełn io  
n a  dz iećm i z n a jm ło d sz y ch  k las  szkolnych ,  t ro­
ch ę  m łodzieży obu  płci ro z b aw io n e j ,  ro ześm ia  
nej.  lub bezm y śln ie  obo ję tne j .  \u żad n e j  tsva-

N ałeży  zaznaczyć ,  że  z b u d o w a n e  o s ta tn io  
w ały  p rz ez  z a rz ąd  m ias ta  d o s ta te cz n ie  zabeznie  
cza ją  n a jb a rd z ie j  z ag ru ż n n e  odc ink i .  W ysokość  
tych  w a łów  jest  o  50 fen. w yższa  od  na jw y ższe  
go p oz iom u wody n o to w an eg o  w czasie  wiel 
k ie j  p ow odz i  w  t9 3 t  ro k u .

P rz e w id u ją c ,  że w n ie k tó ry ch  p u n k ta c h  no 
w ozbu d o w an o g o  w a łu  w o d a  może poczyn ić  w y r  
wy z a rz ą d  m ia s ta  p rz y g o to w ał  o d p o w ied n ią  
i lość  f rszy iiy ,  celem  ew en tu a ln i  go um oen ien ia .

R ów nie^  z a rz ą d  m ia s ta  p rzy g o to w ał  1509 w nr  
k ó w  d o  p iasku ,  k tó re  uży fe  z o s ta n ą  w  raz ie  p o t  
r z e b j .

W  o b rę b ie  m ia s ta  lody ru szy ły  jed y n ie  n a  
o d c in k u  m iędzy  fo lw a rk ie m  T u sk u lan y  a  Zwie 
rzyńcen i.  W  g ó rn y m  biegu  W il ja  s to i  jeszcze.

K olo  m ostu  Z ie lonego  i Z w ierzyn ieck iego  u lw o  
rzy ły  s ię  z rann  2 za to ry  lodow e,  k tó r e  w godz i  
mieli p n p o łu d n io w y ch  spłynęły .  Mosty n a  W il j i  
są  d o s ta teczn ie  zabezpieczone,  jedynie  m ost  nn 
W ilonce  w iodący  do  K lubu  Sz lacheckiego  n i e  
jes t  pewny i w raz i i  p o t rze b y  zos tan ie  ro zeb ra  
ny. \

YY zw iązku  z i uszeuleii i  W ileuki  oneg d a j  ul 
w orzy ł  s ię  duży z a to r  koło u jśc ia  d o  W il j i .  P o  
nie waż  sy tu a c ja  b y ła  dość  g roźna ,  z aa lu rm o w a  
n o  s t raż  ogn iow ą  o r a z  oddz ia ł  saperów Z a to r  
u su n ię to  zap n m o eą  ś ro d k ó w  w ybu ch o w y ch .

O becnie  wudy W ilen k i  na  t e re n ie  m ia s ta  
w y lan iem  n a raz ić  nie g rożą.  P r z y b ó r  wody  n ie  
jes t  gwałtow ny.

Wpływ pogody na choroby
N i e k t ó ro  z c h o r ó b  śimiało n tu w tu -  ttio- 

żata se / .on ow en i i ,  p o j a w i a j ą  sii; o ne  ho  
wietnt r e g u l a r n i e  w  p e w n y c h  p o r a c h  r o ­
k u  i n a s i l e n ie  i aft  z m n i e j s z a  się. a nt twel  
z n i k a j ą  z u p e ł n i e  z n ad o j śc i inn  in n e j  p o ­
ry.  . lak i y p o w ą  c h o r o b ą  wioseiiTtą je.st 
naprzyrkJad o d r a  i koldt isz .  :t m a l a r j a  josi 
c h o r o b ą  l e in ią  to- z n o w u  (gry pa ,  d y f ­
t e ry t  o s i ą g a j ą  n a j w i ę k s z y  r o z w ó j  jesie-  
n i ą  i z Mnij. W  ly m  leż o k r e s i e  n a j d o t k l i ­
w ie j  o d c z u w a ć  sic d a j e  r e u m a i y  z-tn. a r l r e

ly z m  o r a z  p o d a g r a .  D n z o  jest  ś r o d k ów  
dcii ł a g o d z e n i a  d o le g l i w o ś c i  i l eczen ia  
.selioTzeń, lecz w z g l ę d n i e  m a ł o  j e s t  la- 
k i r h .  k i ó n  d z i ęk i  s w e m u  t id i i in em u p o ­
łą czen iu ,  o r az  s k ła d o w i ,  są  n a j h a r d z i e j  
s k u t e c z n y m i .  T a b l e t k i  T o g a l  . s losujc się 
w re u m t f l y ż m ię ,  a t i r e i y ź m i ę ,  g rypi i  
przez  iębiciu tell. Jiolaeli  s t a w ó w  i mii  śni .  
o r a /  lak ezę s l ye h ,  t a n i a n i a c h  w k o ś c ia c h  
p o i i j n  o n y e Ii z b  6 I i- m g ł o w y .

tzy  nie spos trzeg łam  w zruszen ia .  r e ż u ł a n f  sio 
w- leni o toczen iu  snm otną.  j a k b y  beą.

Tak .  d la  tych szczęśliwych dzieci,  en wy ras 
ly już  w wolne j  Polsce le  rzeczy hvly n iez ro ­
zumiałe ,  niiwcl st. in lo d / icż  widziąłii w lem iyl 
ko m n ie j  lilii w ięce j  z a jm u ją c e  i weso łe  przedstn  
wienie. w ybuclmli  smieclicm w m icjscaeli  naj- 
' rag iczn i t  szycli. / m a r l w i ł o  mię lo, jesieni sla 
Sil [ii-dagogiczką z zam iło w an ia ,  k o ch am  d / iec i  
i w ierzę  m ocno ,  że w każdem  sercu dz.iecięcem 
ła tw o  ohudzii  odezneie  w szystk iego co , / la e h e l  
ue i p iękne ,  ale ( r / r b a  umieć mówii do nich.

O bok  m n ie  w k .m n i  s iedziała  j a k a ś  mnfleńka 
dz iew czynka .  ■ ko leżanki  jej  były nio.ęo dale j  i 
w łaśn ie  śm iały  się- w na jlepsze ,  gdy la m aleńka  
zaczęła  m ię  pytać  o n iez rozum ia ło  dla niej  mo- 
m eniy .  w kloryeli  Odczuwała  w id o c z n ie 1 coś nie 
n a d a jąceg o  się do śm iechu, (idy je j  odpow iedzią  
lam  na pa rę  py iań .  poprosi ła  mię o dalsze  o b ­
jaśn i  nia,  a  w a n l r a k c ie  już  z gorąc.zkow em ,zji- 
jęc iem w y p y ly w a la  o da lsze  losy b o h a lo ro w  fil­
mu. I .i dziecko sta ło  fui się .bliskie w tej chwili ,  
l>6 I ra l i iam  do j e j  se rduszka .  Ale jednocześnie  
z ro zu m ia łam  obo ję tną  bezm yślność  lycli wszyst 
kici) dzieci.  One  nigdy li.ie s łysza ły  w idocznie  o 
lem, co ich rodz ice  p rzeżyw ali  w młodości.  Nikt 
im nic o p o w ia d a ł  o m a r ly ro lo g j i  ów czesnej  inło 
dzieży —  to  d la  n ich n iez ro zu m ia łe  uczucia.  Tna 
ez< j p.alrzyłyliy one może n a  ten lilni żeby im 
p rzyszło  n a  myśl, że j ed n y m  z tych uczniów lak 
p rześ lad o w an y ch ,  mógł b y ć  ich ojciec.  Dlalogo 
d obrze  liytoby o p o w iad ać  im o t ru d n y c h  llosaeh 
ich rodz iców  w  szKofaeli rosy jskich.

Niechże u m ie ją  cenić to w ie lk ie  .szczęście —. 
w olną  O jczyznę, izdobylą k rw ią  i b o h a te rs tw em  
tyoli właśnie,  prześiladow niycli przez  wrogów 
uczn iów  —■ późn ie jszych  Obrońców Ojczyzny, z 
„ lo ry i l i  nil j eden  dzi.ś j a w n ie  c iężko  p racu je ,  by 
dzieci jego m ogiy  zd obyw ać  n a u k ę  w wolnej 
p o lsk u  j szkole. Hel.  Ruśł

R A D J O
W I L N O

N IIID /IL I .A .  d n ia  2 f  lu tego lOflń r.
11,111): Sygnał  cz.a.su i p ieśń.  9,Oli Muz.. 9,97: 

( l im nastyka .  9,22: Muzyka. 9,30: D zienn ik  p o r  
9 40: Muzyka. 9 ta .  (IhwitUa p a ń  dom u. 9,50: 
Progr .  użien. .0.00: 1 raiism. nalm żeiis lwa. 11,00 
M uzyka /  p łyl.  1 I 10: „ W a lk a  ze .sizkodnikami 
sadu w m arcu " .  11,50: Kom. m ci .  11.53: P rz e r  
wa. 11,57: Czas. 12,00: H an d e l  —  „O da  d o  św. 
C.cc.ylji". 13,00: ..I’rzez lądy i m o r z a 1. 13 la:  
P o ra n e k  m uzyczny  z 1 illi. W arsz .  jioswięc.ony 
l'r.  Choj)iiiov, i. 11,00: Godzina życzeń. 15,00:
.„Samorząd w w ie jsk ie j  gm in ie" .  15.15: Audyt: 
j a  dla wszystk ich . Ili,00- Tiiizędnik — cucyklo  
p edys la"  (groteska).  Ili,20: Recital  śpiewaczy 
Heleny W eyliergowej.  Hi.45: Ł am ig łó w k a  "dla 
dzieci slarsy.yeii. 17,00: K oncert  o rk ies t ry  wiej 
skiej.  17.50: Hi.siorja sz iuki  w  ojn-acowaniu  jml 
skie.li uczonych .  18,00: C h i ru rg  i śm ierć  —  sł. 
18,45 Młodzież Mn wsi. 19,00: M uzyka lek k a  w 
19.50: I e lje lon  a k lu a ln y .  20,00: Rejm rtnż  z me 
i żii bokse rsk iego  W a r s z a w a  —  Itcrl in .  20.45: 
Dziennik  w ie cz o rn y . 50,55: .lak j i racn jem y  w 
Polsce. 21,00: Xa wesołej lw ow skie j  fallŁ 21.30:
W jad . s p o r t o w i . 2I.4f>: Yudycja pm-lyekir -'
4 'worzenie  się grujiy".  22,15: Muzyrka (aneczna. 

23.00: Kom. met. 23,05: M uzyka  taneczna.

PD NI h.D/IALI.K. itniafttó luti-go 1935 r.

6.45: Pieśń. 6.48: iMuzyka. 6.52: G im has tyka .
Dzień. j)or. 7i2ó : Muzyka.

7.10: P r o g r a m  dzienny. 
11.57: Ozas. 1200: Ifcj- 
12.05: lh-zbgląd prasy .

7.07: Mu- 7.1 
Chwilka  J)aó dom u.
7.-.0: P o g a d a n k a  I.OPP. 
l a ł .  12.03: Kom. met 
12.10: Muzyka z pfyl. 12.30: T ra n s m  z / a k n j . a  
nego —  , Święto iZiniy". 13.30: D zienn ik  po lu d  n. 
15.30: \Yuid. o eksporc ie .  15.35: Odcinek  j)o- 
wieśeiowy. 15.45: Kom-. Ork. A dam a H e rm an a  
16.J5: Lekcja  jęz. n iem ieckiego. 17.00: Sląśkic 
tańce  ludowe. 17.25: kwadrirn-s dla jmnuryeli.  
17.35: Pieśni w wyk. Ileilcny K arlm w sk ie j .  17.50: 
Osobliwości z dziedziny- liczb. 18.00: Kouccrl  
rek lam ow y. 18.05: /. l i tewskich  sp ra w  aktua,! 
nycli. 18.15: Iłeeiial forl.  .Takóiia ( i impla.  hS.’!,'). 
Nad ,” ;lezią l)og. kra j.  d l a  dzieci slarszy-eli. 
1900: Stiu l iow i,ko  Dom ek z k a r t "  zr.adj. 19.45: 
i ’ro g ram  na w in i e t .  19..30: YYliild -sjlOrl’. 20.00: 
j a k  j tracojemy w PoŁscc. 20.05 K ró tk i  koncert  
na  gitarze .  20.1.3: T ra n s m .  z B e r l in a  u ro c zy s to ­
ści Tow. Polsko-Nio-niicckiego. 21.05: D zienn ik  
w ieczorny  21,1.5: C. d.  t r an sm is j i  z B e r l ina  —  
A rje  i pieśni w w \ k .  .fana K iepury .  22.00: Od- 
izy t  z cyk lu  —  Dziwy c ia ła  ludzk iego  —  Serce 
mijspraw niejsz i  m o io r" .  22.15 S k rz y n k a  p o c z ­
towa ogólna.  22.30: M uzyka  laneezna .  22.00: 
Kom. rut4. 23.05: Mu/.yka łan cczn a .

Sala Śniadeckich U. S. B.

KONCERT
—  Niedziela 24.11. 1935 r. g .

c h ó r u  i i HARFA

MA MO!
Pozostań młoda

r  f -

7.30 w. 
i i

Od w raca jąc ,  z w y s tę p ó w  w  E s ton ji  i Ł o tw ie .  Bilety w cen ie  3 zł. — 40 gr. do  n a b y c ia  w  cukierni  
C zerw o n eg o  Sztralla,  w dn iu  k o n c e r tu  przy  w ejśc iu  na  sa lę  od  3e-j p p .  Szczegóły  w p ro g ram a ch

Synowie i córki 
lubią młodo wyglą­
dające  m atk i—la k  
samo zresztą,  jak 
mężowie. Nauka  
doszła  obecnie  do 
wniosku, że  skóra  
rmarszczy się i s ts  
sze jc  jedynie  p rzez
wtopniowy zanik ż.ywotnych składników. T  
o tn e  i odm ład za jące  składniki właśnie u t iz y -  
mują  młodzieńczą, jasną i piękną skórę .  Może 
Hani je odzyskać i znów młodo wyglądać przez 
zwykłe s tosowanie  Kremu Tokalon, różowego.

Jakby  zwiędią nie byia Pani skora  i jak g ł ę ­
bokie by nie były na t w i r y  Pani ślady, pozos ta ­
wione przez  wiek, nieci Fani spróbuje  użyć dziś  
wieczór jeszcze Krem u Tokalon różowegu. Szczę­
śliwy w yr ik  jest' gwarantowany w każdym wy­
padku, lub pieniądze zostają  zwrócone.

Po I-ej Klasie
\ \  ubiegły p ią tek  z oshdo  zakończono  ciąg 

niciiia l-oj k I 32 Łi) iorji P a ń s tw o w ej  W  !vnt 
nsia tn iu i  dn iu  zosta ła  isylo.sowana g łówna wy 
g ra n a  100.000 zb. k tó ra  jnulia na  Nr. 161.896

l.us ton kujiiony był « jed n e j  z kob-k tiir  
iwowskieh  fuy.Cz k i lka  n s ó b .1) Je d n ą  i w ia r tk a  
jest w jmsiailaniu Iwowianki  j). Sz., 2 ć a i a r l k l  
| )os iada ją  j)j). A. rI'. i M. i. rów nież  ze Lwowa, 
e s la ln ią  ć w ia r tk ę  posiada* f>. M. A., zam ieszkały  
w Ja ro s ła w iu  k/1'rzemy.śla Każdy .z łych szczę 
-liwyeli g raczy  -oirzyma na czyslo 20.000 zi 
gulówką.  Sjiory p ieniądz  nii dzis ie jsze  ciężkie- 
< zasy. C.Iiaraktery.styczem jesl,  że wszyscy gra  
jacy  nft Nr. 161.896 od d łuższego czasu  s ta le  
kujiow ali  ten sam n um er ,  czek a jąc  eierj)liwj<- 
aż  szczęście  un się u śm iechnie .  W y trw a ło ść  ich, 
zos la ta  -'owicie nag rodzona .

/  w ięnszych  wygraiiM-li w i-ej klasii- ohernej '  
lo te rj i  —  zł. 50.000 pudło w dn iu  21 i), m nn 
Nr. 51)95. Sum ą lą jmdzicli ło -się l i l k u  slatycli 
g r a c /y  Ir. teryjnyeli.  d r o b n y r b  kujieów i rzc 
niieśilników łódzkich.

PozWetn sza reg m nie  jszycli w i g r ą n \ e h  ]ir» 
20.000. 5 |)o 10.000. 10 ])o o.000 zł. i milóslwl) 
juuimiej-zycli  w ylosow ano  na losy, z akupiinn-  
w różnych  m ie jscow ośc iach  RzcCrypospolitej  
P aW una  okaz,nia się sp raw ied l iw a  i rozdziełahi 
ró w n o m ie rn ie  na całym  li len ie  swoje  dary .

Whiścieie.lc 1)1 ISlśD 30.000 ćw iar tek  n ą  któ- 
ryeli  n u m e ry  pad ły  w y g ra n e  jio .50 zl., w y g ran e  
k tó re  są właściw ie  daw n em i t zw. .siaw kami",  
(rtrzynnili s lo su n k o w o  m ew ich  , a le  w k ażdym  
razie  bt dą  mogli  bez żuitnyrli  d la  siebie  kosztów 
o trzy m ać  sw oje  n u m ery  losow do 2-ej klasy.  
Hoże właśnie  la jńerw sza  n iew ie lka  w ygrana  

będzie  w s tępem  do wielkiego udi-rzCnia w jiosta 
e.i głównyeli  w ygranych  w 2-ej klasie , k tó ry r j i  
je.st dwie  jm 100,000, nie m ó w iąc  już o in n e c h  
m n ie j ,z y ch  po .30.000. 20.000 i I. d.
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K O L U M N A  L I T E R A C K A
ppd redakcją Józefa Maśllńsk«eqa

Pisarz rewolucyjny w teraźniejszości List z Paryża

Nowy 12 gi) nr.  „lK)rvigai‘órv" przynosi  
mierne- ryicrs/e , ale  CJtŚkarze i ważk ie  nr 
t\  kuty. Dzięki jed n o s tk o w em u  w y s i łk o ­
wi .1, Lobodow sku-go, k tóry  szczęśliwie 
tąc.zy odwagę- cyryiliia / k o m petenc ja ,  
..Dźrr ig a ry "  s |  jcdyneni  u nas  —  leyv;- 
ciiwi^n p ism em  ,liter,u-kiem s-erjo. W.ijnu 
.1 e .e im r ' ,  k tó re  pa rę  lnl In n u  było  J( d 

dny n /  p rzo d u jący ch  ośrodków miodzie 
/o w e j  myśli rad y k a ln e j ,  n dziś  p rz y p o m i­
na .zaścianek k o l io k a c  ji". chcielisnąy 
jmkazm  . .d o b 1 i ro b o tę"  niestety spo- 
wodu h ra k . i  m iejsca  -  w dość je d n o ­
s t ronnym  i b a rb a rz y ń sk im  skrócie.  Itecl

W diarric przed wduitmiii d damii klory k i ­
pie przed pro le tn r jah  m m isluijącc się . .lewe” 
skrzydło b u rż u a / j i ,  m arksizm  polski sym-plii .su 
je wiele p rocesów i -zjawisk, upraszcza je, r.'e 
/dając-iso-bie spraw \ z tego. ża upraszczanie  po­
ciąga za sobą pros tack ie  i sp łycające  deprec jono  
wonie  wnrlośoi k u l tu ra ln y ch  Naj,jaskrawięj u- j 
pukla  się to a dziedzinie ń te rn tu r  i sztuki, kl 
rc  nie znoszą m etod  tego ro d z a ju  i reagu ją  na 
ich a p lik o w an ie  zawsze obniżeniem  poziomu

(Id polskiego p isarza  m arks is tow skiego  w .  
maga  sie. aby w stu  p rocen tach  d opasow ał  swój 
u tw ó r  do a p r io r i  założonej  form uły  socjologi-
i-wiej. Jeśli realizacja  a r tys tyczna  w prow adza  
na jm nie jsze  choćby odchylenia.  p isa rza  podda  j- 
sUj o-slr. j inkwizycji,  kwast  jo n u je  iyię jego szcze­
rość  i rad y k a l izm .  Metoda laka szkodliw a zaw 
szę, spec ja ln ie  zabó jcza  staje  się w zaslosow-m u 
do mtodycli,  n iew y k la ro w a u y d i  jeszcze pisarz-. 
T cro r ,  upTawianv przez o r tod o k sy jn y ch  d o k l ry  
neró< nie m ający ch  przeważone żadnego  po p 
cm  o ]>rawach artys tycznego  /tworzenia, bywa 
n iek iedy  istotnie przeraźliwy. b ezw ła d  myślowy 
i uczuciową' tęp o tę  iden ty f iku je  się z liie.zło-ninoi  
cią ,  b rak  jak.icgohohyiek fe rm en tu  m  yślo rreg '>. 
yyynikly z e lem en tarnych  n iedoborów  wcks-zlal- 
cenia,  kw al if iku je  się jako  n ieug ię tą  postawę 
ideowca. W yyyniku porr Mają ' tak k  p a r a d o k sy  
źu ron t  j e r /y  1opiącv .swą pro lo la r jacką  or toda-  
ksy jność  w pól czarnej  przy k a w ia rn ian y c h  ,sto- 
likacli d y .k rra l i f ik u ją  sz.czcrośi i w artość  m ło ­
dych pisarzy, po-z-osta\v:i'xnvcli sam ym  sobie w 
przefamy y\aniu hurżuazy.jnego ..ryiakipoghulu 
środoyyiska.

M y d z ic  n ie  s p o t k a łe m  się t a k  p lo t k a r s k a  
a tm o s fe r a ,  ja k a  p a n u j e  w ś r ó I  p o l s k ic h  s fe r  le ­

w i c o w y c h .  T e n  je s t  o p o r tu n i s lą ,  t a m t e n  w y d r u ­
k o w a ł  n iersz  w  o b c e m  p iśm ie ,  o w  lopatll  w  ta k ie  
c Ą l  i n n e  o d c h y le n i e  j e s zcze  k t ó r y ś  n ic  b u d z i  z n ­
a l o w a ,  w o g ó ie  ,,b r z y d k o 11 o n i m  niówiei.  l/to 
n i  m o w a  jd o t k a  w ę d r u j e .  I lo d zą  się in s y n u a c je ,  
p o d e j r z e n iu ,  k o s z m a r n y  s y s t e m  p r a w ic  za w sz i  
n ie z c in  n i e u z a s a d n io n e j  inw ig i la c j i .

W iększość polsk ich  pisarzy r a d y k a ln y ch  In 
-epigoni .sztuki burżuazy jnej,  w sz tance -starych 
fo rm  yvttaczający aiorrą anegdo tę  Mainy gotoera 
rekw izy to rn ię  rew olucyjnego oburzen ia ,  schem at 
bo jow ych  m arsy l ja n ek ,  n aw et  graficzne formy 
krop la  w krop lę  p o d o b n e  do  siebie. Poezji  w tern 
ws7yslkiem niema.

Zyvracam u w agę  -że polscy p isarze  i poeci 
p ro le ta r jaccy  czerpią itcmaty do  syyoicli yyaonszy 
przeerażnio z n iepo lsk ie j  rzeczywistości.  Ton syyo 
Isty p s e u d o -pro te ta r  j a ck i egzo ty /m , każący  pi 
sać o  Niemczech liiflerow.skicli. Ameryce, Jn-ponji 

, 1 Chinach, przy  jednoczesnej rezygnacji  z rzoczy 
i iprlfyy najbliż.szycli, p o d a je  w wąlplirvość 
au ten tyzm  twórczości,  świadczy o jej papiet’0- 
wości  i w sk azu je  n a  k ro n ik i  d z ien n ik ó w , jako  
glóyy ni ź ród ło .Insp irac j i .

Estetyczny analfabe tyzm  i zupełna  ignorancja  
u itonomiczjiych prayy, k tó rem i rządzi się tyyór 

czosc a r tys tyczna  — b> zjawisk o. prosząco się o 
szybką  i g ru n to w n ą  l ikwidację  Nie m o żn a  me 
1od dobrych  yv życiu polHycznom ii społeczaiem 
slosoy, ać do  p ro cesó w  artys tycznych.  A -przede 
wszys ik iem  trzeh/i zrobić  jedno rozróżnienie  
W iersz  ag itacy jny  o ch arak te rze  politycznymi 
m oże  spełniać sw ą  aktywislyczmą rolę i nic  mieć 
żadnego  artys tycznego  znaczenia.

S z t u k a  je s t  n a r z ę d z ie m  w a l k i  k l a s o w e j  ale 
ec c l ia  ta  nie' m o ż e  b y ć  u w a ż a n a  :a j e j  is to tę  
j i o n i e w a ż  o  leni, c z y  d a n y  u t w ó r  n a l e ż y  d o  s z t u ­
k i  e l c i y d u jo  w y łą c z n i e  w ~ y lę d y  e s te ty c z n e .  P o d ­
kreś lam  ek-m entarność  fyoh określeń , k tó re  jo 
dnak  nie łzawsze d o c ie ra ją  d o  syyiadomości p i ­
sarzy. Na pytana- ,,ozem jest sz tu k a? 1', nie wol- 
iio odpow iadać „sztuka jest narzędziem  yy alki 
ktasoyyej". Natomiii-sf fak tem  jest, żc sztuki,  któ 
re j  istota da  się  określa ' ty tko \y g ran icach  es+e- 
lyc/nyi m klasy społeczne mżvrvnją zawsze \ yy.s/ę- 
dzio. jako  na rzędzia  w walce z innem i k lasami 
Joszize t ra fn ie j  —  sztuka jest terenem walki 
klas.

Igntwcnyi.nie rrartości artyslyeznycli  utyyoru 
[Ka-tyckiega eksklu/.ywno.ść w jm<lejśi-iu do nie­
go yy ytiicznic od s t ro n y  treścioyyo-idcologit-zn: j 
m.i ją syyo je źri.dto najprayy dopodofyniej yv <1 nuli 
siyczncm odgraniczeniu  treści od .tętnuy. Dna 
In ni Kil zast.-il już dayyno i gruntoyyiiie skoBitpro 
mi-toyyany. Każdy ul\yór ar lys lyczny  jest jedno 
liti tącząg- yy sobie  oliydyya (Icmcnly. Można 
yyprayydzie u inęrać  się jwzy podziale na  co i j-ik. 
ale csaiii taki jiodzhil jest  czystą  a b s t rak c ją  i ,-ni 
kfi z chwilą,  gdy przedm iot  estetyczny sta je  się. 
Definjując  Ireśe  w y r a ż o n a  / irzez  c h w y t  l i f tu  
s ty c zn i i  n ie  i s tn ie je  w  te j  s a m e j  j ios tae i  p o z a  sz tu-  
k a ,  p o n ie w a ż ,  sta j i ic  się z j a w i s k i e m  e s te ty c z i i e m  
w  s u  reyn  i n n y c h  e l e m e n t ó w  f o r m a l n y c h ,  z y s k u j e  
s a m o d z ie ln i■ > niepowtiwHaliH is tn ien ie

Marksizm skłonny jest <l{< wy łącznego s to ­
sów i.nia mu-tody socjologicznej;  je.M to b łąd , po 
nu-yy a-ż w .ranni ich tej metody szle-' a n ie  thniwrC/ży 
się całkowicie. Dopiero ryszochstronne o-śyyietle 
nie dżuda arlystyc-zmigo. j ' iko zjayyiska sjiobcz 
n eg o. ni oralnego, pozna yy ezego z jednej  strony i 
eslelycznego z drugiej ,  luje jest yyulgaryzacją,  
ani .symplicyz.mem i da je  yyhi.ściyry s tosunek do 
sztuki.

Ten w)a.ściyyy s to su m k  utryyab .się jednak 
n ie yyezcśniej, aż dzia łacze pidityczni u z n a ją  s w a  
n u  k o m p e t e n c j ę  w  s p r a w a c h  a r t y s t y c z n y c h  i z re­
zygnują z. ingerencji  yy dziedzinie, w  k tó re j  lyi- 

o faclioyyiec m o że  zabierać  gtos i ju-eli-ndoywić 
do roli kicrAyyMrczej. Jó z e f  Imhodnw.ski

Aux chiottes les meteques
L u ly  w  ryż u zaoznł siit‘ \ imcIh1 hurjsfliwio

A wiec s t r a jk  s ludcu lów , mohi lizać ja sil <»]> 
< hndti rocznicy za jść <> lu t i^ o  19-H-l roku  i obła 
wy. p rn a lc m  ])oniuiki na p lace ( loncordc  j)onia 
Jowane minj;{ ica cze rw o n o  p r /c z  n ic /n a n y cb  
sprawcł')\v i cb l ilady k i ra s je ró w  w śmic.s/nycł) 
k u r ik a c h  i jeszcze ruchliwy h u m o r  k aw ia rń  w 
(h ia i l ic r  I.alin. Na m nrach  d uża  -napisów k r e d ą ’ 
każda  p a r ł j a  chce swoją  e&zy.sleiK1 jc zaznaczyć 
,,1'ronl (‘o m m u n “ rysu je  trzy st rzały, a lbo  s ierp 
i młot. Hojati.ści wypisu ją -,\ ivc te roi'* — 
zresztą  jest to b a r d /o  n iew ygodne  has ło  —  wy 
sta rczy  wstawić  jed n o  ..t“ i nap is  zmienia  swo 
ją dos to jn ą  formo na m nie j  uroczystą ,  ale bur  
dziej  z ro zu m ia łą ;  ,,vive te ro l i ” czyli p o p ro s tu  
..nies*h -żyje ijHcc?eń'k (Nie widziaicm ani jed 
uofjo nap isu  bez tej n iew inne j  przeróbki* Do­
dać  do tego trzebn jeszcze różne  b rz y d k ie  ep ite ­
ty pod adresem  m in is t ró w  i imyżów s tanu  l*ran 
eji, o d ro b in ę  p o rn o g ra f iczn y ch  sen tency j  —  a 
1 ędziemy mieli ob raz  śc iennej  l i te ra tu ry .  Zre.s/ 
tjj ciągli* p rzy b y w ają  nowi twórcy, inwencja  l u ­
du jest w tej  dziedzin ie  n iew yczerpana . . .  Np. 
wybuchł  s t ra jk  stnd. i inu r  un czerwone tprzylłyło 
jeszcze jed n o  has ło ;  „L a  b r a n c e  a u \  braiięais*‘. 
kilka innycłi. którycl) nie śmiem powtórzyć.

.Strajk og ląda łem  z rozezuk*iuem. P ow odem  
jego  było . .za jm ow an ie  po sad  w e 1 'rancji  j>rzez 
i udzozieineów**, a więc iii.stor ja  z n an ą  i jasua

Na marginesie nowej poezji
u

Poszukiw anie  nowych  dróg rosyjskie j  p it;zj. 
przyszłości,  „ fu turo-poozji ' '  Tozpędało *ię na  do 
bro  w  ro k u  1910 kiedi iCyiszodf z <lruku zbiór 
\vjerszy n ow ych  poetów  futury.slćw pod pa radok  
saliiym ty lu t im  ..tsnm-rć isztuce '! W  b a rw n e j  lej 
k r iążce  znalazły się u tw ory  a w an g a rd y  r o s y j ­
skiej.  „Śmierć  sz tuce1'! p rzysporzy ła  joszc-ze wię­
cej (namiętnych ds.skn.syj. z k t ó n  li wyhnrialy 
się kolcjiiio -różne odcienie i k ierunki  twórczości 
aw angardow ej .  N iA tó r t  z n ich  p o w s ta ły  sam o- 
rznlnie. inne znów /o s la ty  zapożyczone -z Z acho­
du.

Crłownem tlcm jedirak .i odsk o czn ią ‘ -dla n o ­
wych prądów  w poezji ro sy jsk ie j  był eklektycz­
ny  m odern izm , tell charak te rys tyczny  produkt  
l i te ra tu ry  -zarhodniej.  k tó ry  przeszczepiła do Ko- 
sji 1wórc-z,ość Przybyszewskiego i Verlaina. Z hic 
giein czasu awangardziści,  (zarówno .polscy, jak  
rosyjses zapom niel i  o ły ch  węzłach; od pierwo 
iraorm y ro /n i  się twórczość  a w an g a rd y  liielyb 
ko fo rm ą,  ale  i treścią ;  nie  zmniejsza to jednak  
znaczenia d u ch o w y ch  ojców. (

łlicslo .zerwania z p rzestarzałą  fónm t i treścią 
s ta re j  s z lu k r  , oraz  o s t re  n a p a d y  n a  jej  pod 

klawy i s ta rsze  pokolenie  literackie ,  d o k o n y w a ­
ne  na  l am ach  niezliczonych a lm a n ac h ó w  i pism 
literackich c ierp ia ły  jednak  na b rak  prog-uifui 
pozytyw nego a może ra-czej na  icli inridnitar. Za 
s.-dy mowej sztuki okaza ły  się t ru d n e  do u d a -  
lofiia gdyż k ażdy  poszczególny (kierunek mia! 
własne -pogdądj na  przyszłość  sztuki.  W poszu 
'kiwn-uiaeli tych n iek tó re  grupy  dochodziły  d^_ 
(absurdu. Poeta Krue,zenyeli aip głosił, że zwr 
rza jny  „niii-s-zczaiiski'* język, 'k tó r jm  posługuje  
się ogół, skos tn ia łe  p ospó ls tw o  nie jest w stan  e 
b d d a w ać  pruwdiz-iw-ycli tiozui noyyego jioety. Kru 
tzenyeli  pisa! wobec U-go wieTsze w jęz\ ku stwo 
- zonym jnzfcz siebie sam ego  

N.asaulos l<*imt06 
ł uf/, l is  na tii-funtz ii  
Dyw był szczuł —
(tha w a bn u!...

W ie lom ir  C.lilebnikow. jeden z ozolow yea 
])oetów"ayvangardy, k iadł  główny nac isk  na  for 
mę, ncgują i  zupełnie fre.ść. (nn\ o d łam  awa.ngar 
dy, z W alerym  Uriiisoweni na  czele, -zbliża! si 
do  a w a n g a rd y  francuskiej.

' . .szyscy )>rasy*e awangaiclysri  byli  jmglądów 
lew icowycli i wszyscy byli zgodni w ostre j  walc-  
z t radyc ją  l i teracką. (P-atrz a lm a n ac h y  —- „Precz 
Z Pu szk in em 11, -— „Niech żyje n o w y  Apollo!".

.Prouz z g r a m a ly k ą 1' i iii .). . .()dl)ronzayviano“ 
yy tych ]nz.edyyajonnyeli jezizcz-e,lalaeti gorliwi'-.

„Ka/.dj /  n a s  -potrafi pisać jak  lhis-zki.n. ' lii  
bagatelka ,  lecz nikt ,i n a s  ,'o tein -nayyet nie my'.li 
gdyż leży n a  n a s  yyy-ższ.a m is ja  styyorzenia jiod- 
stayy noyvej poezji,  a -zarazem -zburzenie zes ta­

rzałych lo rm  p i i izk ii iow sko-ic im oiitow skie lr-  — 
jiisał yv ai łyknie  .i.Noy.a jKiezja" znany  poeta i 
teoretyk ayy.angardy rosyjskiej,  Dąyyid t turluk. 
iCzasojiismo ..Zdechły księżyc" Nr. -Ki. z ljjjló 
roku) —  W Poksce aw an g a rd a  s taw ia ła  sprawę 
może nie lak ostro, jak  w swoim czasie l iurluk, 
jednali  -w enuncjac jach  jej m ożna  się dosłuchać  
tonu jmkri wnego.

Z biegiem czasu /. m n ó s tw u , posTczigóliiycli  
kierunków- i iigruj/yyyan a w an g a rd y  rosyjskie j  
wyłoniły się t zyyyeięskie tendencje  naczelne. 
Pierwszą •/ n ich  byt urbarnzin,  ]io/yczorna z /a  
elio-du potrzj’a na cześć tccliniki,  mias-la i m-iszy- 
ny. Drugi k ie runek  był an ty tezą  jhorwszego i 
ogłosił  odrztu-cnie wszelLicli objayyóyy kullur- 
yyspókzesnej.  Istotą  Irzeciego k ie ru n k u  był bunt 
osobliyea anare li ja  duchoyya, zresztą typow a  dla 
duszy rosy jskiej, -instynktoyyyne, dążenie  do całko 
yyiicgo yyyz.wok-nia się « i  yyszystkieh yyięzuyy yyy 
rażan ic  srvego s to su n k u  do zasad i kanonóry tra- 
/lycjonalnycti  ]>nzez .,naj>le'wal‘..“  Czwarty w r e ­
szcie Kierunek, to -osobliwe połączenie u rban iz inu  
z pieryyiastkam. reyyolney jnymi yyyraźnie za  
baryyiony spol<Kiziłie.

Dalszą eyv(jluej>, ])oelyekiej myśli  ayyangar- 
doyyoj yy Itosj, [noerwal prze-yyrót p a ź d z ie rn ik o ­
wy. Pow sta ła  o d ręb n a  poezji! saryiecka, z a p a ­
trzona przedeyy szy.stkiuni yy m o m e n ty  socjalno- 
klaisowi. Jeśl i chodzi  o a w an g a rd ę  polską,  lo 
m ożna  ohseryvoyvać je  j analogję  z yyy m ienionym  
na czyyartem miej:30u u rb n n iz im m  sjioleczniku 
jącym  —  oezyyyiśeie dotyczy to jedynie  ]i(-'wne[ 
aczkohyiek znacznej  grujiy  m łodych  p o e tó w  pot 
skieli. Lecz nici,  łączące a iyungardę polską  z ro- 
■yjską lijayynia j;| się lóyynież rv |)oszukiwanii(eti 
formalnycli ,  nji. yy szeregu fo rm  stylislycznyeli 
T em at  -to n iezm iernie  c iekaw y i yydziięrz-ny, 
wym agający  sjieejalnego omóyyienin.

S. Powofocki.

Przy p. red. Nideży p odkre ś l ić  rv i ir lykuie  
cietiu założenie  „yyszystko to już  l>ylo", 2—  
ciągłość lyybrew różnym i eyyoluey jną ayyaiigardy 
j ak o  zjayyiska lii.sloryczno l iterackiego,-S j moż- 
liyvości rozwojoyye a iiare l iizująee ,  oraz  4) nic- 
spreey.zoyyauie zak resu  jiojęc k tó re  spra 'v ia .  -ze 
i skiimandryióyy inożnaby  11:1 podstaw ie  art.  jurd- 
cii |g n i j e  do ayvang.ir<|y Spriiyy.imi lemi zaj
Łiiemy się kiedyindzie j.  .1. :M-

:ijPoróyy na j  Koh Lit. ‘ /  dn. 17 Inn

Kiiążlca —  to  ch ie b  p o w .z e d n i  — 
K arm i rozum, u c zu c ie  i fantazję .

N O W A

Wypożyczalnia książek
W ilno , ul. Jagiellońska 16, m . 6.

O S T A T N I E  N O W O Ś C I .
K a u c ja  3 zł.  A b o n a m e n t  2 zl.

dla kogoś k io  isysloyyat ekscesom  anlyżydoyy- 
skim yv W /In ie  czy yv Wnrsz.iyy i-c. P r /y p o m n ia  
tein z ie lone w s lą ż e izs i  ]iatki, niespo.kojir  ru c h  
przy  b ra m a ch  n.iiyy er.yy lei u, yy rzaski  b i ty c h  i 
śpiewy b ijących .  1 lii. (jak zwykle) zrżczęla m e  

«r|dyeyna. Ihitom już na yy.rzy stkieti yyyelziałacft 
rj-tfwiu-li się yyaleezni krzyżoyyey \i. .ItimjtAse tfa-  
Ir iolnjue i C.roiy de r e n )  i wypłaszali z sal w y ­
kładów ech pilnie jsze  studentki .

Drala n rk ies ira .  tłum g r o m a J / i t  się na  mon 
lagun St. (jeiievieve ]ii-/.emayyiali iiifiyvdy i raz 
po raz bm-iiala m .ig m zja .  fotografoyyb- m ie lr  
używanie .  Potem  długie  yyęże stiulentóyy clefi 
lowaty czw órkam i i ryczały n n m o lm m ie  i na  
kom en d ę  srogie yyy razy  p rzec iw ko „lm-tekom 
N- ijiróżiu) e/ekali-ni je d n a k  l irzęku szyli i zg ie ł­
ku imjek. Nu m ają  ti-niiie.-aim-nlii ( i  I r a n c u z i l  
J a k o  . uiete,y“ liyteni z.yy ief/y lią ęt m im o  lo  poz 
walałem  soliie nil bezczeln kp iny  z p a rysk ich  
rasis tów, W końcu  wszyscy byli zmęczeni i a k  
torzy  i gapie, i uiysjliyyi i zyvi. rzyna, wszyscy 
jielz.li do  fcislról na aperitifa .  albo do płyyyaekicb 
basenóyy ponurkosr-.-ić w zii lone.* ' eli loroyyanej 
yy odzie.

lak u -  to by ty  dnu  s t ra jk u  Podobno  gdzieś 
ktos kogoś pobił,  ale n ieba rdzo  tt mu yyierzę 1\ 
kayyianiiaeli l ,elo yy tym cza/sit w ese le j  niż kie  
dykolwii  k. Asystowałem , niezłej  k iyviarnianej 
denioiis lracji ,  a jak  lo się działo, opowiem. Gra  
Mije yy P a ry ż u  l -e rd iuand  LopjK-, k an d y d a t  na  
dcputoyyanego i t rochę ,  pom ieszany .  W m ó w ił  w 
siebie, że imisi zostać  d y k ta to rem  h r a n e j i ,  ir.e 
jes t  jedyuyni  uztoyyiekiem, k tóry  może I r a n e j , ; 
ocalić W ystarczyło ,  że zjasyił się w „C apou lade“ 
pełnej  sludc-ilów l ia tyehm ias i  grujia  „go rący ch  
zwolennikoyy ' Kdoezyla go i biedny L oppe  w ł a .  
ząe na krzesło  zaczął  popuszczać  sw o je j  kazlio  
(iziejsku-j niaiiji ;  k iedy  zaelirypl. zaslą-pił go u 
przejmk: jedim z. mlodyeli  i p o k ró tce  yyylcżyf 
p rogram  d y k ta to ra  („posady dla’ yeszy stkicli  i 
do nasz p ro g ram  ekonomiczny")^ inny t lu m a  

■czyt d laczego gUiftam noyyej pa r t j i  m a być  kjwiin 
zda e/yy-ororainieniia (cztery r am io n a  1o god 
l.ośe, l ionor.  ćgatile  i f ra te rn ile .  Et l ibe r ie?  za 
py ta ł  k toś z ftinmj. Aeli tak. i l iberie  bęzlzie 
po.środl.u). Odbyyeało się* to na g a le ry jce  sku  
'y uiYni, a na  .-ulicy s ta ło  ju ż  ze drvustu yy idzóvr 
i ku la ło  się ze ,m iechu .  Wszyscy krzyczeli  „Vrve 
l ,op]*o«j i „Les Jappisles pa-rloul^Si z tynn  okrzy 
kami, ze szpa le rem  fus/y-sławsko j iodniesionycłi  
r ąk  b a n d a  przetoczy ła  się na M ontparnasse ,  (po­
licja 'Mczęła ulicę przed  C ap o u la d e ‘ą -opróżniać). 
Na M ontpa rnasse  zaczęta się n o w n  o rg ja .  Mćnv 
cy lyycliwal.ili oblicze L o p p a  („spójrzcie  n a  te 
oczy, co nie zna ją  lęku, na  te iiMa wiecznie po 
godne, na  1o czoło m yślic ie la") ,  nśiwotyyyab 
do m o ra ln o śc i  kolekty-yy-iu-j („a przedew.szvsb 
kie.111, j a k  powiedział  na«sz nauczycie l,  yyalozy-e
l.ędzieiny przociyvko k-mii o h y d n e m u  bo m  o sęk 
sualizmoyyi") a  Loppe, p o k raczn y  w ym oczek  yv 
g ru b y ch  o k u la ra c h ,  p u c h ł  . d u m y  i jx>zyvalal 
poblażliyyie śc iskai sifdiie za ręce. Nie myślę 
żeby udało  mi się jeszcze  kiedyko.yyiek widzieć 
lak  zręcznie  p ro w a d zo n ą  izabawę. Drzez dw ie  
godziny ti-yy-al saaans już  n ie  .śmiechu, a le  d rga  
"-śk —  ■" ten sposób  s tudenci  mścil i  się zu yy szy 
s tk ie  f razesy  rz u can e  z po l i tycznych  i ry ln m .  Mo 
ż j  natii jnnie się z b iednego  m ato łk a  by łoby  n ie  
smaczne, gdyby nie lo„ źe ta  k-omedju delt  a r te  
m ia ła  oo.ś te. prayy dziyycgo a r ty z m u .  L o p p e  - b j  ł 
śzczęsliyyy, a k to rz y  i widzoyy-ie ró w n ież  Ctie- 
kayy jes tem  czy m ożliw y .byłby lak i  p e rsy f laż  
ztdoroyyy yy- in n y m  k r a ju ?  Ale m e.  nie.

M inny 111 k r a ju  sluc.lianobj’ L o p p a  z  (Kw ar­
tą gębą, w dary-anohy się z- n im  w dy skusje ,  allio 
rzucan o b y  k am ien iam i.  Żeby z ro b ić  eo.ś podoli 
nego, t rzeb a  zgran ia  dużego ig r a n i a  i k u l tu r*  
n ie  icdn-oslek ,ale masy.

Żtaloyy ak-ni, k iedy  przem inę ły  yyesob- rucbayy 
ki Q uar l ie r  jak o ś  poszarzało.  AVertowato się 
yyieczorne dzienn ik  szu k a jąc  wieści o y iji-eiu 
Miisynji  przez Włodzóyy (kiedyż na reszc ie?!  
Drży stole znowu poyyrócily odyyiecziu- dyskusp-  
m iędzy  k o m u n is lk ą  i sTuflc-nltim z „Aetion fran  
ś ;lisi.-“ . C zes ław  Miłosz.

—  Na n a jb l iższe j  S'-odzie L ite rack ie j  ,r. |
■llaetiam Sernja  C han sz .ipszał liedzie niowit o
1 l rd au s im  z okazji  tysiąclecia  śm ierci  najyy-ięk 
■-zego jioely jiersKiego. D o e / je  E trdauss iego  l>e 
d ą  i eeyloyyane y\ o ryg ina le  i yy p rz ek ład a c h
(ii-ngmi-n er jn-zektadzie T. B uju iek iego  ezv te l  
lirsy . .ko tum ny '  mieli m ożność  poznać).
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Pełna tabela wygranych w 4-m dniu ciągnienia 1 klasy 
32-ej Państw. Loterji Klasowej

1 i I I  c^ągiiienie
6 E O W N E  W Y G R A N E

10UJJOO zl. na nr. 161S96.
.1>.000 zl. na nr. 25400.
2.000 zl. na n -ry : 131805 163432.
IM O  zl. na nr. 79Q£2 
300 z l  na  n -ry : 62939 156755 163S51 

166150 179952.
401) zl. na n -ry : 6S0O 10187 57136 

60152 64119 99119 115927 126570 151927 
W Ą z l  na n -ry : 21228 26234 325-34 

4-W63 '78332 79487 80755 8SS70 1044-49

Po 100 złotych.
35 391 511 1081 292 335 796 2153 89 

473 626 901 55 3136 973 4219 27 499:

i 133326 139022 151255 170316 177927 
I 180120 1S1992.

100 zl. na n -rv : 974(3 1227S
j7268 38176 40403 41322 44130

52457 53242 61532 71437 78553
86431 90698 91272 92318 95502

100005 10222-8 122693 
139716 
172453 
1*1930.

) * ( :  —  —
| 30521 725 .34216 615 57 32257 446 98'2

97293
124577
147113
180909

131797
153130
181063

l!>6p5 
17137 

85377 
1 >6950 

123914 
141550 143302 
175400 I8008S

33544 86 34083 232 533 797 35134 351 
693 882 366-, ( 763 73 988 37054 377 493

5228 95 53S 6174 842 990 7673 754 57 ' 542 879 990 3-8249 769 39218 51 356 75
85 837 8768 851 71 918 73 9420 

10515 617 704 860 11006 236 446 32 
12050 113 473 849 13057 166 275 308 33 
735 313 1.4197 290 550 653 917 15207
625 959 9! 16459 812 941 17197 323
18046 85 255 338 131 6.83 716 19233
*16 V.

20137 93 763 21.492 22043 379 5l>7

628
40294 404 48360 330 424 30 936 42405 

92 999 43103 472 7 g-2- 41333 692 777 977 
45649 746 859 918 46139 285 97 410 
506 50 685 474S6 869 48349 492 49195 
302 46 651 68 817 62 

50014 411 531 51450 529 43 856 52170 
968 53602 19 840 906 II  54001 31 809 

699 23258 575 779 24593 665 25932 J 912 55028 65 578 019 93 947 49 56076 
26061?924 93 27028 221 302 406 850: 151 5.3 621 84 96 807 75 92 57254,56034 

28280 360 29085 429 516 631 805 I 244 332 469 86 601 59226 522 39 87 895
.30005 448 655 714 847 -31107 32518' 980 

37 735 924 33C37 326 639 967 34167 238 ; 60058 129 2I.H 75 464 61433 731 834
58489 35552 612 849 36600 66 37029 62020 48 50 175 400 53 679 842 63310
307 564 822' 38*01 829 3911S 26 604 550 83 953 82 645-3.3 837 65207 22 46 
721 800 • “ i 359 4 27 838 937 66227 89,8 67055 654 I-

40414 551 41153 225 375 866 42776'68571 83 615 737 69231 50 506 744 883 1
43769 44405 16 845 45067 760 46065 317 1 70094 542 655 64 71286 360 572 955 i
727 47010 217 424 49881 929 j 72038 22,3 83 576 769 915 73111 63 4l7

50208 92 367 51054 178 368 85 53274 1 87= 961 74149 651 8S7 -943 75022 S6 j 
37 437 507 40 777 54099 116 25 295 625 I 282 .338 514 644 76202 358 77 419 v ‘l | 
705 55154 705 824 73 911 56290 326178 88 900 77005 67 96 78149 320 4 2 9 ' 
567 697 57148 231 <152 722 58118 30 250 '534  44 620 70 7.32 36 79161 415 854
559 701 59744 

60224 61017 .394 670 S *  6244,3 751
S0066 m  .307 670 972 96 81231 562 } 

671 82346 426 571 667 9S S3112 216
77 859 6.3689 808 64039 65037 217 75 1967 84001 151 337 555 791 S9S 85812 
626 733 959 64 66020 51 206 75 -152 596, K63J5 429 36 847 908 87117 477 792 
67122 .31 562 615 80 812 945 6S3.3I 55 S8I09 15 77 S9002 551 671 714 46
536 66 69498 578 

70558'. 943 71035 514 57 609 94= 94 
72710 837 969 73449 86 577 74978 76737 
945 77130 407 78257 508 972 

80313 650 31157 483 873 75 82048 6S0 
713 ,->3076 665-84293 829 901 85214 576 
619 8669-8 995 *87489 571 742 74 924 
•S354.3 S46 48 63 39263 602 92.--/

90094 203 68 346 41)9 630 706 91223 
710 -827 92354 512 93198 529 803 965 
94u43 705 39 S43 935 95012 235 304 78

i 90218 30S 31 .53 507 47 9S3 9115? 
.310-529 62 G78 356 92057 98 904 93079 
102 203 38 469 591 780 879 94432 520 
743 944 9532.3 849 980 96130 233 35/ 
476 688 787 97020 273 12? 514 715 48 
536 94 ! 98130 565 712 30 92051 228 -339 
4-81 60.3.

100049 54S 527 71 101109 241 SI 343 
471 801 102009 36 64 423 635 80 90 
102405 17 546 749 104079 W  245 550 
600 704 50 67 105286 91 360 579 106156

537 96005 81 178 225 52 851 97168 429’ 61 524 680 950 107091 179 583 346 S2o 
569 98-237 382 873 96 99260 360 524! £97 10S033 291 445 553 965 109054 6Ł

| '!34l2 85-1 34754 36506 37411 740 .38890 
! 3939S 8.34 -10652 41025 50 660 44427 872 

-■5244 413 949 46592 47574 48209 -49002 
41 606 87-1 5075-1 857 51292 406 53199 
7 = 3 541)50 976 55795 56644 57713 59020 
40 .384 043 94 C0487 61538 690 63907 

64027 975 65177 787 168 946 66225 
6742*1 79,3 6S19N 69001 321 70119 7126-8 
72274 74952 75211 91 470 560 79519 56 
645 857 80510 81501 919 8325S 461 681 
64132 401 85124 68 916 86916 87714 
40-848 941 85 92138 9 4 5 3 / 9507-1 500 
96377 385 992 98364 100551 81 101529 
102370 103039 10480.3 10521S 97 575 601 

,106354 416 110091 1115S3 112141
1 113091 399 426 83 

116391) 117036 118951 1.50 795 119204 551 
811 120u07 282 510 946 121712 122332
585 126652 941 727185 128455 129891
130672 1.31122 326 679 1323-66 133549
1-35204 136162 461 687 957 1-37210 13941* 
14066,3 M l 244 625 142421 U3316 42 453 
144596 967 145028 14822S 700 984 98 
151636 152,308 31 15,3177 283 155676 88-6 

| 156254 312 36 5.85 610 795 157017 137 50 
j 930 92 '58304 15933-0 160105 93 437 568 
■ 1611.39 280 597 6,37 162865 163220 164221 

920 165567 613 166072 879 995 167668 
16971 i 1712-81 172196 851 174100 175162 
177407 17S125 923 179208 90.3 180.3,30
ISapiW 97.3 1S3349 18497°-

Stawki
309 .1.32 98 1651 760 2220 577 -S94 3S16 

95 h55 655 5219 682 6129 82 510 51 
608 7138 8121 229 309 9242 115 10065
734 110-11 509 |8M  12015 485 13666 776
975 14,304 706 15092 297 824 16554 7169
495 671 182(10 300 494 604 860 19106
984 20.33S 68 762 9,36 7,3 21003 5 5 7 51 
2-2198 470 .800 23052 90 691 24584 253,39 
658 840 26271 370 437 27095 248 60 72 
52 437 627 965 28569 693 29277 30084 
10,3 8'2 240 401 52 1 8.3 770 314 5 2 7,32 570 
32717 909 3,3215 973 80 ,34453 7 66 813 
35293 417 36082 89 202 39773 40003 149
2.32 469 548 866 41561 42158 695 43172 
901 14099 310 858 66 46012 749 918 
173711 48000 623 79 758 49178 50054 586

-860-63 51200 418 25 647 52265 425 562 
967 53043 54621 55031 850 56407 784
5.32 57026 344 580 635 58070 634 857 93 
934 59S7.3 60239 768 61204 62071 604 
739 60 63069 15 110 312 673 9,3 64182 
2SS 461 S5S 65970 72 66262 951 670921

150106 153691 I563S() -■ 159466 161458
178022 182678 1-82876

Po 100 złotych.
131 746 2099 3340 5055 6-37 10.31,8 

5y9 690 11022 336 621^842 12708 13024 
1 1485 15070 17064 7.33 804 18612 20793 
32118 68 697 529 958 23024 25599 217142 
246 554 779 2807-1 615 904 29-387 575 S3 
30529 912 31196 249 .33345 34097 8.36 
35249 36273 37577 

38461 39042 52 40511 7S4 852
41293 628 fil 4237S 681 43186
46601 894 981 17287 49158.50928 
51018 561 5.3265 54.365 7-h  877 928 
55577 56050 51,8 ,39 57576 894 60516 
62730 907 64440 706 65683 6b283 
0717,3 744 81 6859. 70001 550 829 
71005 608 918 72135 656 73784
74.3.33 75108 473 885 922.

7801 78853 79205 80994 81419 727 
8S6 82*14. 859 S34j7 84475 o97 743
S, .36 39352 .5 712 9-0258 91639 94398 
95992 96417 514 636 98336 99b73 103084- 
798 104214 831 105016 136 10603?
107302 549 753 10S38, S27 109747

1lu5l7 954 94 111334 113954.
114283 115048 746 116258 521 117752
118343 414 120264 121587 S48 122153
229 429 124325 50 126310 127018 44
129143 444 130191 -592 726 132861
133007 10 130 370 686 134U26 218 790 
135077 278 925 81 136395 13714S 547 
936 138701 139486 665 857 140539
142635 147245 71 M90SG 161 78 418
822 977 150264 151639

152017 832 153942 154,376 452 155289 
156555 157048 '436 799 159162 160183 6S5 
181109 485 162603 164075 394 625 165262 
772 13348 497 175573 9( 176520 >86?
169060 676 170516 171499 787 93 172406 
o55 166187 .373 676 935 167662 168419 758 
1 .7011 178457 64. 179239 ISO]71 -304 81 
181428 182143 183576 184472

Stawki
160 168 1096 304 .34 493 2069 195' 294 

534 3244 362 433 974 4379 8417 967 
0639 7 0 73-30 631 .8328 9233 421 100.33 
57 247 500 813 47 12025 447 78 S26 
13312 14215 723 59 95 15135 69 579 7S9 
873 16181 325 453 852 17202 394 78) 
18384 514 6,32 19115 514 619 705 20171

865 902
100003 129 .304 47-1 10109'.' -14 095 
649 102972 68 H‘3669 70-, 72 91 973 

104380 544 b37 725 841 105007 582 796 
106105 111 586 797 929 107093 191 635 
806 109252 384 443 517 

111493 512 808 40 113035 158 730 
114110 142 674 921 77 115508 611-116357
648 '17008 154 8.38 118099 158 204 301 
119132 =*32 120005 42J 589 844 918 121-322 
506 v.) 840 122065 120 12308-3 386 909 
121038 89 267 '25319 937 126253 *27004 
c>9,3 625 727 128066 362 12902-2 173 504 
7u 695 130-394 413 820 131077 990 132(12.3 
315 13,3192 200- 495 588 168 925 134521 
36 959 8-1'135164 2S.3 445 136037 356 67 
74? 137399 424 138535 976 139296 773
95.3 140161 267 393 647 141-53-3 Sjfl 818
142215 52-3 49 761 995 144łfiO 8,3 880
145*35 146423 6*7 147124 334 143065 18.3
2: i? 62 ,381 675 1-19095 111 774 76 150037 
39? 174 564 660 730 151284 725 1527.35 
'5.37,5.4 821 977 135.3SO 677 1560.14 64 103 
27o 330 5S3 709 157377 623 8*3 158214 
.332 1.59)38 2.34 404 ,31 40 627 932 169449 
91 . 161405 648 749 lŁłOOń 561 GOń 76 7?0 
163260 76 308 4,58 164275 163 165266 892 
493 89 166107 261 448 68 8,35 167129 327 
5.87 16-8-233 756 916 169192 278 939 170007 
8 6S 211 384 584 723 915 17.050 226 806 
172131 658 760 935 30 59 173037 -46 146 
-.38 55 83 174579 679 719 175800 747
176463 574 759 177083 112 .358 190 758
<>8 178030 2.36 42.) 28 7s7 865 179024 172 
993 180548 ,81075 156 575 Gul 965 1829C6 

=18-3536 65 134007 24. 70 836 9.35,
Stawki

33 84 286 469 5o2 731 859 919 73
'1(137 437 909 12 2324 416 634 7*9 -39
917 30 80 3005 31 668 936 40-18 176 -329
649 Vi7 5097 225 66 1 6373 560 81 97 
■>47 733 -834 96 948. 7260 62 309 908

•8099 155 225 3S4 4-S1 750 C1 9)4 26
910.3 72 443 867

10.71-5 514 siO H472 502 13 97 6 U 
30 X 6  12067 510 S8 8-15 84 963 13049 
319 439 644 17 144766 680 88 S54 15287 

V*>6 53 43u 783 15129 956 77 17008 54 
I36  95 341 442 70 79 917 1803,3 406 528 
6S 639 y77 19093 S67 960 

20053 554 617 911 21065 (17 246 599 
963 *(2412 549 2-3M7 513 937 2-101 7 278 
79 82 468 ,597 667 7.37 62 25159 63.3 
26238 45 506 S‘JS 916 27072 85 198 381

3a,S 6824,3 52,3 43 69C09 77 288 631 71531 _>44 792 981 21420 22305 985 24669 25074 
930 72419 45-311027 73092 369 57.3 909 545 838 994 26603 27-193 545 692 '2S007 
(-1.394 75114 .890 94 1 76048 462 (.52 7767 / §5  114 5 ) 206 54S 921 29003 367 746 
78046 71 79936 541 71 792 81406 97 V.30081 170 96 31057.541 32065 256 33439 
3.39 82701 921 95 3.3047 332 819 8.3 8422.3 1 745 95& 24213 665 791 35274 79 96 317 
85160 505 727 85 86191 443 934 87602 (35674  795

273 320
110151 592 S06 1110U.3 159 26.3 737 

84? 59 112009 165 460 571 689 11331-1 
56 436 91 649 S9 "80 301 939 
114016 117 52 10S 506 670 72 707 115444 
599 116039 657 941 117076 202 363
113322 95 573 S.32 119109 6? 502 30.

120033 177 .38,8 4S4 915 121036 99 223 
314 473 599 775 122161 201 940 1230761 
■ 9S 20? 620 721 1240i5 157 255 321 7 1 ! 
437 530 67 7.60 64 >25231 679 716 852 
126,316 94 628 12 127207 397 436 582 921 
56 74 12-8443 597 727 897 900 129326 465 
603.

1.30988 131000 70 291 520 30 67 712 13 
327 932 132069 77 178 104 884 905 133137 

-237 569 600 713 883 134399 509 606 0397 
942 135209 47 ,74 705 40 812 999 136073 
161 537 677'965 137098 166 459 553 75 
843 138226 322 711 139209 12 559 627.

140341 141096 144 4S pffi 76-8 812 29 | 
142271 582'1 43174 56.3 868 927 I 1-4170 295 
305 414 564 145220 ,370 96 516 767 146069 | 
301 ,S 4S3 515 762 85S 915 9-1 147156 6,80 
301 18 433 515 762 858 915 91 117156 680 
776 148001 14 60 67 549 S60 149343 S8S 
90.

151137 518 152150 606 91 777-S61 975 
15.097 44-5 4v 75/ 876 155562 759 89? 
926 156025 709 33 812 97 157141 263 436 
519 158099 289 656 837 80 911 v7 15976S.

160025’ 42 350 547 693 989 161147 279 
360 474 586 162035 <69 378 859 163169 
215 498 528 616 919 164fJ5 1651J5 23J 
5 .4  641 766 77 824 53 166022 42, 704 »«4 
95 4 1 ,"357 462 548 681 88 95 7.13 158171 
'51 532 65 60S 76! 169040 98 376 436 94 
546 831.

170079 212 309 452 908 40 171357 478 
655 68 '72045 762 173001 35 124 99 628 
174403 95 m  743 855 979 175326 66 458 
593 701 ,91 1761.43 50 232 67 407 506 61 
851 17?111 316 404 61 574 708 853 ,7 »315 
543 17/336 425 523 63 779.

180093 103 23 219 385 407 563 656 738 
3! JS1331 597 662 940 182362 620 27 92 
183031 212 483 .540 630 60 825 98 t8444S 
231 360 699 945.

I ll- c ie  cią g n ie n ie
Po 100 złotych.

58 130? 608 2501 845 959 4995 5S20 
6370 504 77-2 7180 424 9815 10096 632 

11048 S89 921 12546 14091 799 958 
15819 16811 17217 524 921 1S561 728-'-'-•sJkJ UW 92- *11/ .101? CHł IVO 32 1

= 19 776 999 33291 154 .08 5-15 86 95- 15918 20297 21434 531 902 2.3565 26527
808 947 57 29096 112 42 297 472 5771 27042 44 204 41 465 827 28422 862 j
97 951 76 '29070 810 31 50 30517 694 31289 849'

80OS3 383 39231 44 313 858 90682 7.43 
91236 92536 718 93073 986 95715 96915 
55 81 9731S 69? 830 98032 250 556 711 
987 99246 349 566 100096 237 962 101442 
809 98 102460 582 103012 724 104087 
285 452 739 927 63 105203 Pn l 106144 

213 470 763 893 958 107735 108821 
109293 -488 047 110207 397 823 111330 
395 112019 U l  296 429 81 U3450 708 29 
114103 868 115093 574 116023 157 245 391 
7.31 *64 117696 712 72 827 11S135 220 81 
461 788 959 119142 465.

I20SIS 914 80 l . ’Ii)98 171 .347 991 
122173 442 31 564 123347 98 875 124714 
125896 126409 1*9063 192 785 S49 51 

130296 131008 905 1321M 268 359 600 
J3338.3 876 134479 1-35.326 64 497 137379 
561 996 139024 705.

140002 509 141090 174 734 142131 589 
143255 .305 769 365 141052 56.3 668 1-156IS 
764 146221 740 gć U 7094 112 90 269 503 
97 7/4 84 .887 148467 610.

150016 127 422 592 604 7S 701 29 871 
151983 1=2761 153U0 549 631 1540S7 424 
5524 7 354 4=7 822 910 157(1) 4 54 1 74 516 

53 892 158063 75 10.3 579 159283 613.
160310 765 .877 161407 7»4 941 162620 

79 16331 1 81 91>S .4 64143 302 .518 786 952 
(65075 105 612 166265 539 50 604 «6 9S9 
167243 426 70 81 168011 137 56 459 502 
169112 896.

17000' 106 438 Tul 171073 657 172247 
J03 173067 M5 5.33- 174630 175157 127 
176457 72? 177-122 85 50-3 772 887 178137 
413 092 763 9=6 179454 <,79 724.

1-80224 587 ',31025 200 373 182374 
1839.34 1 3)984.

H M e  ciąg n ie n ie  
ufcOWN ? W YGRAN E

Zł. 2.000 na n-ry; 127145 160819
148311 164473 '

Zł .1.000 na numer: (2057 
Zł. 500 na n-ry: 92729 127791 153800 

1-80248
Zt. 400 na n-ry : 1812 8406 13084

47158 791S i .761-' Ij2jj902 129013 157563 
174245

Zt. 200 na n-r\: 44502 .35871 3S440
4686) -4-N.311) 54530 58931.61331 62079 
114681 1412.06 1=1173 167383 16891-S
I/W7S5 "9

Zf, 150 na n-ry: 1782 7738 19356
19-127 28737 (37«57 42941 14991 70336
74427 77/12 88414 90242 92611 100702
12)1247 124387 127556 129604 13,3173
143614 foóSTl 149067 139888 143729

38224 763 40527 41054 355 697 
735 358 42350 409 732 840 902 43032 
520 618 58 957 44659 45324 852
46179 268 331 431 628 963 4725* 
439 947 48182 258 400 678 49427 
92 1 50890 9,34 51364 4 63 516 3 8 952 
52033 729 831 53995 54219 316 68 

.SIS 55366 868 56199 911 57010 266 
390 919 5-S053 84 346 645 79 59070 
60200 35S 80 61356 464 914 62812 
30 63314 420 37 604 64072 186 602 92 
708 65720 833 66049 85 349 470 587 
6/476 7S 713 817 68000 23 160 749 
70 69132 399 713 953 60 70123 281 
609 72106 835 73167 251 52S 74064 
4i)1 45 937 75207 369 929.

76010 77167 403 578 620 727 960 78402 
580 619 73 79270 384 707 817 28.

80360 .877 80 81551 666 82126 984
83094 228 5 7 9S6 S4123 437 7 32 82 73 
S5493 912 86352 550 S53 K? 170 615 .861 
S8025 352 512 S904-1 48 24y 501 631 987

90184 H 871 yi091 306 16 865 92105 
365 93305 95470 807 96138 406 97716 
999 98394 9(44 99979.

101249 622 892 102616 25 103560 637 
104905 105525 SOS 1069S5 107437 .43
108049 421 618 863 972 109459.

110004 8S l l9  219990 111213 I120S9 
113525 777
1)5059 176 259 1 16111 855 63 954 11706.3 
511 912 83 118189 280 346 119445 5\3 
772 120673 626 944 121061 271 421 96,i  
123055 523 124051 125109 3S5 888 935 
127552 128007 17 297 606 751 94 129.316 
510 130762 846 13U39 777 132608 790 
133143 338 97 642 134104 98 618 893 
135150 56 221 960 136773 137821 1.38806 
■39452 542 140)02 141040 351 l -43301 22 
,44131 145004 83 87 125 64 371 699 823 
146728 90 911 148711 119128 626 41
'50042 290 15'119 279 480 951 54 
152050 153222 52'-' 154?°4 456 155346 
15607-1 591 97 157813 159869.

160717 858 927 161266 880 951 59
162055 70 163277 786 164648 1651.1# 
166082 326 167498 (01 916 168413 169037 
17? 73 249 72 596 759.

171X118 87 871 985 171145 297 625 700 
172033 96 173 334 59/ 635 766 833 7u 93 
950 173886 > 7403 ? 291 34J 430 558 7*0 
84. 175019 101 271 317 170S41 1772S6 443 
178*30 37 318 814 17 1422.

1823,38 183477 184025 346 69 84 971'
7a

Paszporty
nieboszczyków 
dla żyjących
Sfa łszow any  dowód osobisty- 

.jest m arzen iem  n iejednego  prze 
stępcy. rh-cąceg-o- Ipud cudzem  
nazw isk iem  uk ry ć  sw oją  przesz 
ło ić  i w y m k n ąć  sic .z r ą k  posz t .  
ku jący ch  go władz pc licyj  
nye.h. - Nie leż dziwnego, że 
z a o p a try w an ie  lodzi po trzebo  
jąeyt h p oszpor lów  a a ie  mogą 
eych n zyskać, ich drogą  legal­
ną. jest „int-en sem " intr .mt 
nym.

Perspektyw  a tak iego  zarób  
kow m ia  linUhnę-Ia właśnie  'i  
m ieszkańców  W ilna ;  llro.iiUa 
wa Mi i ryckiego (Legionowa Nr 
11)2] i W incentego  [„sin.skiego 
(Śniegowy zanl-ek 8) do zaonat 
i / a n in  p o trze b u ją c y ch  w jfst-t 
s /o w a iu  dow ody o.sobisle.

Z arów no  Melrycki, jak i Ja  
s iń ,k .  t rudn il i  się od dlu-żs/ego 
rz a so  poradnic-lwem poką toem . 
l'v>ijali się w ob ręb ie  O n l n i l  
nego Itilrra Meldunkowego, pi 
sali podan iu  dla in te resan tów , 
powasilionyeli  z iunie.ję'tii.i.ści;f 
p isania ,  p ode jm ow ali  się pro 
wadz, ni.t sp raw  p a s /p . i r h n w c b -  
i t. p.

W IjMiic legi) rodza ju  dz.ia 
lalnnść  d o p ro w ad z i ła  ich do 
styGZimśc-i z o so b a m i  ni-c inoga 
m n i  o t rzy m ać  w d rodze  legat 
ncj d o . .o d ó w  osobistych. WV.w 
czas u poką l. iych  d o ra d có w  i 
. .p isn izy -  poda.i ,  zrodzi! się 
plan, z ao p a trz e n ia  kęj ka tegor j i  
osoby w paszporty .

Nieboszczyk, nie p o trze ­
b u ją  p a sz p o r tó w , rzeki dn swi 
go kolegi Metryeki.. .

I owiedz nie to  m iało dla 
obu głęboki stres Poeoż nara  
żae się  na ko-szla i I rudnośc i  
przy p o d ra b ia n iu  b lankie tów i 
książeczek p aszp o rto w y ch ,  ki, 
dy m ożn a  w tym celu wykorzy­
stać dowody osobiste  osób 
/.marły eh?

Obaj  roi/poczeb więe p i ło­
wanie  na paszporty osób u m a r ­
łych. Najodpow iedn ie jszym  tr 
renem  (tła lego ro d z a ju  polo 
w,.n ią było c en t ra ln e  b iu ro  m et 
dunkow e .  1’rz.y pom ocy  ro/.ma 
ilycb t r icków  • sp ry c ia rze  wyto  
dzali paszporty  _%d ich k‘i:f/\v 
nyc-li, w czasie w ym ełdow yw a- 
nia zmarłych .

Dalsze ezynini.ści . ilsz. r /y  
pas /.portów nię były skompi,  
kowane.  ( J iem iczn ie  wywabia  
nn  s ta re  nap isy  na paszporcie,  
nasli.pnie, d o k u m en t  wypełnia  
n o  na nazwisk i i imię k lijen 
la. Z m ien iano  fo lograf ję ,  nak łu  
d a n o  sla lsżow am ! pieczęć i h 
dokiinu :i! osoby u m ar łe j  węd 
row-ił dn kieszeni nabywcy

Policja w ykry ła  la. jemnieę 
spółki Metryeki -— Jas ińsk i  z u ­
pełnie p rzy p ad k o w o .  Mianowi
Cii- /u t r z y m a n o  osobnika ,  zao- 
p a l iz o n eg o  w fa łszywy pas 
porl .  Is /.poczęło \ ę  dochodzi?- 
nie. Po miel- cło kbjhka i wkró ł  
L-r f a b ry k a  la łszyw ych  pasz 
p o r tó w  zoslala u jaw n io n a

W cz o ra j  Melrycki i Jus iń  
ski zoslali a resz to w an i  i p rz e k a  
-/ani do’ dyspozycji  sędziego 
ślfdcżegti .  P o dobno  w czasic- 
re.wizji w m ieszk an iu  znlrzy  
m an y ch  w ręce polic j i  wpadf 
obfi ty  tn .n e r ja ł  dowodow y.

’ fol

OSŁOSZENIA
do

P R Z Y JM U JE
na na jbardxi«) 

d o g o d n y c h  w a ru n k ach

ADMINISTRACJA
•  K u r je ra  W ileń sk ieg o *
UL BISKUPIA 4

Każdy prenumerator naszego p*ma tylko za 3 Zl. miesięcznie
ma codziennie najświeższe wiadomości z całego świata z aktualnemi ilustracjami, ora/ raz na miesiąc bezpłatnie jeden tom ciekawej powieści

/
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K R O N I K A
Niedziela

24
L u t y

0*1* ■ M ac ie j*  Ap, S e r ; ju s z a  

Jn i to i  Z yg irvda  i C eza reg o

9va*LioJ słońca —  godi. 6 m. 24 

Zaclaósl alońca —  gosli. 4 m. 41

S p titrz tzg f,,. Zakładu Hataoroiogjl U. S B. 
•* Wllnla z in l i  23/11 — 1935 -«ku.

Ciśnienie  739 
Ti nip. średnio  +  1 
tem p .  n n jw j  ższ;i +  O 
[’( mp. n«tjnjżji*o f  2

O pad  —  ślad
W ia t r  jstulimn.
T c n d e n r  ja zni/.nuw a
Uwagi:  dość pogodnie

P rzep o w ied n ia  pogony  wodlug li. I. M.:
Po g o d a  o zneh-murzeniu z in iennem  w p rzelo tne  
mi o p a d am  nbfi tem i w dz ie ln icach  poludnio-  
.vj ch.

('.iih>dn.‘-j. Silne i po ryw is te  wi.itrs z po
łndnia .  po ludn io -zachodn .  p  item / zachodu. -

OSOBISTA
VI W  ZDROWI A DAR s/R A K  II WIC Z \

1 . rzebyw ającego  na ku racji  w 'Szpitalu Antoknl- 
knn pod opieki) dT. Januszkiewiczu Jiijhfissm ;ię 

i  d n iem  ka /dym. Krw otok, k tó ry  b \ T  nnis-tęp- 
s lw em  zliyf wczesnego opuszczenia  łóżka  pa  przi 
nylej  grypie  i n a d m ie rn e j  p racy ,  został  w s trzy­
m any  i mim o wielkiego os łab ien ia  dyr. iSzpit 

'k iewicz czu je się lepiej. Życzymy Sz. Dyrektorowi 
rychłego pow rotu  d o  z.drowia i d a  p racy.

URZĘDÓ W  A
Z m ian y  godzin p rzy jęć  w In sp ek to rac ie  

Piaiey. i ’ocz\ n a ją ć  od dn ia  1-go m arca  r. 1). in 
s p e k io r  p racy  t>2 O bw odu  na  ni. W ilno p rz y j ­
m o w ać  będzie  in te resan tó w  jedynie  we w to rk i  i 
p ią tk i  od godz. 10 do 1 I .

P rzy jęc ia  in te re san tó w  w soboty -znoszą się. 
K ance lar io  In sp e k to ra tu  P ra c y  czynna  będzie 
d la  in te resan tó w  codzienn ie  od godz. 10 do godz.
1 I w soboty o<l godz. 10 do 12.

MIEJSKA
n i P u Ł  TA 51 Ej CA KiKD W C I l  i BEZRO- 

ROT.NYCII KORZYSTA TYGODNIOWO 7. REZ- 
PLATNYi li KĄPIELI. W' związku z w ydzierż i- 
wieniem przez zarząd miasta  Jaźni Agrestu l ic z ­
ba  b iednych  i ł iezrobotnych, korzystający  eh z 
b e zp ła tn y ch  kąpieli  jest b. po k aźn a .  T ak  np. w 
ciągu uh. -tygodnia w y k ą p an o  oraz  odwszawio-no 
p raw ic  ó i |x>f ty sięcy osób.

W ładzi  m ie jsk ie  spodziew a ją  sk , ż.c bezpłatne  
kąp ie le  m uszą  w y d a tn ie  przyczynić, atię do  p o d ­
niesienie  s ta n u  zdrowotnego mia-sta.

—  BEZROBOCIE. Podług  osta tn i  cli obliczeń, 
W ilno liczy 0275 bezrobo tnych .  W  porów nan iu  
z tygodniem  poprzedn im  bcarobocie  zwiększył > 
się o .32 osony.  W iększość  b e z ro b o tn y ch  s ta n o ­
w ią  n iew y k w ali f ik o w an i  ro b o tn icy  fizyczni oraz 
p raco w n icy  um ysłowi

PRASOWA
K onfiska ta .  S ta ros tw o  G rodzkie  skonfisko  

y\alo NT. ó czasop ism a  l i tewskiego , W rln iau s  Żo 
■dis" (Słowo W ileńskie)  i— za a r ty k u ł  p. t. 
,,Je s te śm y  o dpow iedzia ln i  n ie ty tko  p rzed  teraz 
n ie iszośc ją  a le  i przed  przysz łośc ią" ,  k tó ry  w 
treści swej zaw ie ra  p rzes tęp s tw o  przeyyidziane 
yy a r t  170, to jest  w zbudzan ie  n iep o k o ju  pu 

■tolicznego.

HARCERSKA.
—  PD W STA.YIb. N O W E J DRUŹANY I, Mi- 

UERSKiEJ W  W flEME. Komtmda Chorągwi I l i r -
erzj  utworzyła  p rzy  szkole  powszechnej  \ r .  ID 

no\yą -drużynę h a rce rską .  W zw iązku z -tein p r o ­
wadzone  są  obecnie  p ra c e  p rzygotowawczo i  o r ­
ganizacyjne.  N o w outw orzona  d rużyna  wcielona 
zo-staifci do W ileńskiego Hufca Harcerzy  i jest 
szesnastą drutżyiią n a  -terenie miasta

l M i Z Y d im r a U N i A  P \R( I J1ZA 1)0 DR- 
( IIODP T l l /K C H  .1 ROCZNICY ŚMIERCI ś. p. 
RISKl Pu |1 \  NDURSKIEGO. H arce rs tw o Wilcń- 
skic p rzygotow uje  się do  olich-odu trzeciej rocz 
nk-y śmierci ś. p. ks. b iskupa  W ład y s ław a  Ran- 
ilur.skicgo, Kapkwia-Harcerza. Rocznica śmierci 
wielkiego bojownik  a idei harce rsk ie j  p rzypada  w 
dniu  (1-marca. Dzień len zwyczajem lat ubiegły cli 
I ( a rc e rd w o  Wileńsl-ie  uczci ha-rdzą nraczy,ście.

Z E B R A N I A  I  O I H . Z Y  I A

— IV Pas! rdzen ie  N aukow e W Reńskiego T « n
l  ekarsk iego  yvspólnie z Wil Kotem Toyv. In tern  
Poi-sl - li odbędzie  się Pm. 20.II o godz. 20 tZain- 
koyya 21 /  n a s tęp u jący m  p o rząd k iem  d z ie n ­
nym :

1. Roktwy chorych .  "2. Dr. G ordon  —  Stany 
I c z k w iś n e  żołądka. 3. Dr. -Kapłan W s p r a ­
wie pa togenezy zapobiegan ia  i loe/.eniu zespołu 
o b jaw ó w  holowych  w jam ie  b rzusznej  po usu 
uięciu w yros ika  ro liaczkowcgo. I. l)r .  I lurak 
i Dr. P o m t ja m ;  —  P rz y p a d ek  naby tego  prze  
d z iu raw ien ia  ))r.zegrody między kom o ro  we j.

—  Z ebran ie  Z. 1’. (). K. W’ poniedzia łek  dii
2.A li ni. o  godz. (’> wlecz, w lokalu  Zyyiązkti (Ja 
g iellońska Nr. 3—ii ni. .‘1| odbędzie  się ogólni 
Zebraniu- Gz.lonkiń W ileńsk iego  Oddziału  Zwiąż 
ku -Pracy O byw atelsk ie j  - Kobiet.

W-szystkie sz lonkinie  p roszone  są o jak  na j  
licznie jsze przybycie.  Oddzielni '  zap roszen ia  roz 
srłasre nie będą.

—  P o s i e d z e ń ! W  il. i ńldziafu Po lsk iego  T  w u 
Hisioiycziiegd odbędzie  się w pon iedz ia łek ,  dii. 
2ń lu tego o  godz. 7 wi-ecz. w lokalu  Sem ina r jum  
l l is to r .  USB. (Zam kowa l i i .  Na p o rz ąd k u  dzień 
nym  refera t  mgr. Aliny W ilkicw icz.ówny p  t.

Zarys h is to ry czn y  z. b rzesk ie j  do potowy Nl\ 
w iek u " . .

Goście mile widzialni.
R O Ż N E

— Żyazj o rg a n iz u  ją w- W iln ie  s t raż  o gn iow ą
W Wrillnie m a powsiać  oddzia ł  ochotn icze j  stra  
ż\ ogniowej,  z łożonej  z. sam ych  Żydów. Kandy 
daci na s t ra ża k ó w  s .k o len i  byli na  specja ln ie  
zorganirzowanym 10-dniowy m kurs ie .  AW.zoraj 
wlatónie w lokalu  s t raży  w obce zakończenia  
kursu ,  w  obecności kom endairta  straży' p. Ruska 
i in ic ja to ra  tego ktnEu d -ra  P rn c i i tc ra  ro zd an o  
św iadcetwa a b i tu r ien to m .

Nu 27 uczes tn ik ó w  św iadectwa -otrzymało zp 
ledwie 9, eo .świadczy o tern. żi s taw ian o  wy 
sokie w ym agan ia .

Na uroczystości  rozd an ia  świadectw przenia  
wiali:  k o m en d an t  R usak  oraz  d r  I ruch-h-r.

\bi-t.urjenei k tó rzy  o trzym ali  św iadectw a  z 
uk o ń czen ia  k u rsu  przydzieleni  -zostaną do dz ie l­
n icowych s t raży  ogniowych .

D o w iad u jem y  się, że w połowie marc-i m a 
Ryć z o rg an izo w an y  p odobny  k u r s  dla łZ y d ó w  
w sze rszym  ju ż  je d n a k  zakresie.  O bejm ie  on 
n ie iy lko  AVilno, ale  ró w n ie ż  i p rowincję .

—  Ochttłu icza  S traż  P o ż a rn a .  AV limu wczo 
ra jszyni  w  sali k o n fe re n c y jn e j  Przęrlu W ojew ń 
dzk-iego odbyło  się z eb ran ie  de legatów  ochotni 
czej s t raży  p o ż a rn e j  ni. W ilna,  na k tó rem  zo

W Ino nie otrzyma 
wodociągowo

P r z - 1| k ilku dni .m p dok,mario  poctei-iżfi kredy­
tów przeznaczony d l  na roboty wodociągowo 
kanalizacyjne.  Ogółem -na całą Polskę wyasyg 
n o w a n o sw  roku  bieżącym K i pół inil jonów zł. 
Dolać.j<K)o 200.000 złotych o trzym ały  m. in. Ria- 
łystok  -i Grodno. W ilno n a tom ias t  rzostalę) cal 
kowicie  pomijiiętc  i\ tym podziale

Należć zauznaczyt, że jest to już  drugi w y p a ­
dek macoszego pólra-k Iowa nia lia.szego miasta  
przez w ładze  centra lne .  N iedaw no bowiem  po 
minię-to również  W ilno  przy pod /udo  kre.dytow 
budowlanych .

Zarząd m ias ta  poczyni zapewne s ta ran ia  o 
doda tkow o  wyasygnowanie. kredytć>w. m im o to

kredytów na roboty 
-kanalizacyjne

liczyć się  należy z lem. że w roku  bieżącym W i l ­
no będzie zdane na własne siły. W  budżec ie  n a  
robo ty  'wodociągowo -kanalizacy jne  p re lim inow a 
no 100.000 złotych, w roku  znś ubiegłym wvdat- 
kow ano  n a  len cel w raz  z su bw enc jam i z l un- 
diiszu Pracy  70(1 000 zł. Rok bieżący ro k u je  w ięc  
zmniejszenie środków- na ten ceł o p raw ie  JO0-*, 
w p o ró w n a n iu  do  r. ub.

l)o Z arządu  mia-sta d o tar ły  również, pogłos­
ki, że i przy  podziale  kredy>lć>w d rogow ych  W il ­
ia nie mioże liczyć na pow ażnie jszą  dotację 

W związku z pow yiszem  zbliżający się okr&ł 
robót -sezonowych nie zapowiada  się djo W ilna  
różowo.

staiy z.ioż.one 'p r a w o zd a i i ia  z do tychczasow ej  
d/.iałalno.ści zarzadu  o raz  d o k o n a n o  wyborów 
nowego zarządu .

1 rezesem ochotn icze j  s t raży  pożarn e j  ni. 
W ilna  został o b ran y  jednogłośn ie  wileński sta 
rost grodzki )>. T adeusz  Wielow eyski.

ZABAWY
Itul AYilenskicgo T o w arzy s tw u  Wio lar  

skiegn pdliędzie  się 2 m arca  w sa lo n ach  l / l iy  
l^rzemystowo-llaiKliowcj. Zaproszcni-ri i b i le ty  
otrzy n:flć,anożna w firm ie  Autogaraże,  T a ta r sk a
3. od IG do 17 god tc-b-f. 17-02.

- - li ALl.Oi RANZa J! UAI.I.O! RAN/A.I! Dii 
-3 m arca  br. b aw im y  się wszy.scy na zaliawie Zw 
Młodzieży z Dalekiego W sch o d u  w salonach Zw. 

.f,)fic. Rezerwy (ul, Orze.s/ko-wej 11).
P ro te k to ra t  oiijąi 1’rezes inż. iv»z.isnif.nz 1 al- 

kowsiki —  przedstawicie le  paselst-wa jap  ińskit-gci 
w W arczawie,  przyrzekli  swój miły współudział

NADESŁANE
-— O ezeni pow in ien  r ‘cdzicć nowy rail jo-

■ilronenl? Na Ja lae l i  e te ru  p łyną  ■codziennie cie- 
'.aw-c audycje .  inKlawaiu p rze /  ro ż m  stacje  ou- 
ropejskie .  P iyną  na jrożm orodnic jsze  kom-‘ rty, 
wys-‘ę)iy stymiyeli  śp iew aków  i m uzyków , w a ż ­
ne wiadomości ,  t r an sm is je  z t ea t ró w  etc. Je.1# 
w czem wybierać- W każdym' tak im  p ro g ram ie  
znajdzie  każdy  eo.ś co go n a jb a rd z ie j  iniere.suje. 
Ijo s łuchan ia  radj. i  po trzeb a  dwóch r z e c z y  a b o ­
nam en tu  rad jow ego  i nowoczesnego odb io rn ika  
T rudnośc i  z zała tw ien iem  tych sp ra w  nii ma 
żudny-ch. Sp raw ę  a b o n am en tu  m ożna  załatwić  
w na jbliższym i rzędzie pocztowym , a dobry- o d ­
b io rn ik  nabye m o żn a  w na jb l iższym  sklepie  ra- 
d jowym . Najlepie j  jest jed n a k  w ybrać  orygina-1- 
u'y o d b io rn ik  Ph il ipsa ,  wtedy bowiem  m ożna  
mieć zupełną  pewność ,  że-odbićn- będzie  zawsze

Okazja!!!
Czyteln ikom  K n r je ra  AYileńskiego", wykonu 

ję h o ro sk o p y  szczegółowe roczne  i' lo te ry jne  na 
f> lat, oa -zasadach obliczeń a s t ro log icznych ,  ze 
wska,7Ówknmi pos tęp o w an ia  w  życiu, miłości,  
tuuullu  i grze  w  loterji.  Napisz imię, nazwisko ,  
rok. miesiąc,  dzień i godi u rodzen ia ,  o raz  m ie j ­
sce u rodzen ia .  (E w en tu a łn e  zapy tan ia )  dołącz 
2.00 zl. w znaczk ach  pocztowycli .  Insty tu t  astro- 
grafologiozny , .M crk u r“ Katowice,  ul. Koeha- 

.nowskiego  14.
Mis- MARTA lH .IP C Z A K , 

Ja sn o w id ząca ,  C b i ro m a n tk a  i Astrologini.

podaje do wiadomości, źe od dn. 24 Jlltegc 1935 r. obowiązują nastę­
pujące detaliczne ceny sprzedażne wyrobów monopol, wraz z butelką:

MASAŻ
leczniczy

©•tetyczny, d r p l .  E. F, 
O  M. w P i r y i u  T » m - 
że  lekc je  języka  (ran* 
cuakiego ul. P i ł s u d '  

sk ie^o 9 — 7

R o d z a j  w y r o b o w 1 L. | 0 ,75  L. | 0 .5 0  L. | 0 .25  L. | 0 ,1 0  L.
z ł o t y c h

a) wódki czysie
z w y k ł a
m ocy  3 5 ° ......................................., 300 1.55 0,85 0,35

40 ° .................................................... 3 70 — 1 90 1 00 0,40
4 5 ‘ ......................... 410 — 210 1 10 0,50

w y b o r o w a
m ocy 4 0 ° ................................................... 4 40 2.25 1.15

45° 4.90 3 75 250 1.30 —

l u k s u s o w a
m ocy  45° 6.00 4 50 3.00 — ■ —

b) SpirytUS na cele dom ow o-leczn .
m ocy  9 0 ° .................................................... 8 50

-
430 0,90

„ 9 5 °  .......................... 9.00 — 4 55 2.35 1 05

U W A G I: a) do dnia 1 marca 1955 roku w łącznie detalicznym  sprzedaw com  przysługuje  
prawo dostarczenia p osiadanych  zap asów  w yrob ów  m on op o low ych  do w łaś­
ciw ych  hurtowni w  celu w ym iany na odpow iedn ią  ilość w yrobów  po nowej 
cenie:

b) w yroby z n ieskasow anem  oznaczen iem  uprzednio obow iązujących  cen m ogą  
b j ć  sprzedaw ane przez detalistów  po tych cenach do dnia 27 lutego 1935 r. 
w łącznie.

Odmrożenie
Oryginalna maSC 

(z kogutkiem)

»MR0Z0Lw
leczy i goi ranki  p o ­
wsta łe  od odm rożen ia .  
Sprzedali)  a p te k i  i akła- 

dy apteczne*

Sprzedam
od za-roz DOM w  śród­
m ieśc iu  z o g ro d em  —  
Poszczególne  mi e szlifa-1 
n ia  są  now onoaren ion  
t r w a n o  Warunki d«- 
godne! — dow iedz .  *ię

Subocz Nr G m. 5

Zdolnych
ag en tó w  do sp rzedaży  
kos, b rzy tew  i t t p. po 
waiach, p o sz u k u je  p o ­
ważna firrna — Ł ó d ź ,  

sk rzynka  443

UDZIELAM

LEKCYJ
w zakre s ie  g imnazjal  
nym z po lsk iego ,  fizyki, 
chem ji  i m atem atyk i  
Z g ło szen ia  do  adenin. 
„Kurjera  Wileńskiego** 

p o d  ^Solidnie**

Teatr I muzyka
TEATR M IE JSK I NA POHULAN CE.

P o p a l i .d n iów ka .  Dziś w niedzielę  d n ia  24 
hm. o godz. I po poi. ukaże  się ua  przedstaw ię  
■lin 1 opołiuhiiowi-in d o sk o n a ła  .sztuka w spółczes  
na  w 3-ch a k ta c h  .1. l lo m m a r ta  ..Ft-n, k tó ry  w ró  
cii"  po cc-nacii p ro p ag an d o w y ch .

W ieczorem  o godz. X —  T o a tr  Miejski n a  Po  
hu lance  odegra  po raz trzeci w spółczesną  ko 

-uńsdję węgierską  w  3 a k ta ch  (6 oirrazach) „ T u  
więcej niz iii Ilość".

—  J u t r o  w |)oniedzia tek  dn ia  2ó hm. o godz. 
3 wiec/.. „Ten  k tó ry  wrócił" .

TEATR Mt ZYCZNY „L U T N IA "
Dzisiejsze w idow isko  po  c en ach  zuiżo- 

nyeli  w „L u tn i" .  Dziś T e a t r  czynny będzie  dw u  
k ro tn .c  —- po p o łudn iu  o godz. 4 i wieezoTciu 
o godz. N.l.) ukaże  s,ę u roczys ta  k o m ed ja  m u  
zye-zna w 7 oliraz.oeli G ra n ich s taed ten a  ,D om ek  
z ka r t" .

C h ó r  D an a  w „ L u tn i" .  Z n ak o m ity  zespół 
e lio iu  Dana o stawie w szechśw ia tow ej  —  wy 
stąpi w W-ilnie w ś rodę  27 i c zw ar tek  23 bm . J a  
ko  soliści w y s tąp ią  M. Eogg i A. W ysock i  M 
p rogram ie  n a jn o w sz e  p iosenki  i p rzebo je .  Rite 
ty już nabyw ać  m o żn a  w kas ie  T e a t ru  I u tn ia "  
od II do  9 wiec?., bez p rzerwy.

—  DZIŚ KONCERT C l l ó h l  „H A R I- .w  Przy 
p o m in a n n ,  iż dziś ma -się odbyć  w sali n ia-  
'ieekidli ESI! koncer t  polskiego ri  prezentac.\ j  
nega clioru  , .f l :irfa‘‘. w raca jącego  do W arszaw y  
/  wys tępów  w Esfonji  i ł .o twie. Ciiór sk ła d a  s ię  
z 5S osób. P a r t je  solowe w ,.kona  a r tys ta  ojn-ry 
W arszaw sk ie j  Adam Dobosz. D yryguje  P ro f  W a  
cłach Ea-ehman, przy ak o m p a n jam en c ie  jirof. Sta 
n is ław  Kluczyński.

Reszta n ierozsprzedanyeti  biletów do  nabycia  
w Cukierni Czerwonego Sztralta  od godz. zaś 3 
pi z\ wejściu d o  Sab.

JUŻ DZIŚ M.aR-JAN tNDERSON feno.ui- 
iiallna śp iew aczka- ,m urzyńska  w ys tępu je  w Sali 
K otiser-wator ju m  P rogram  zapow iada  się wy jat 
kow o  ciekawy Ju t ro  w poniedziałek  sensacja,  
•iuan de Maneji. wirtuo-z. - sk iz y p ek  w jed y n y m  
lec i tah i  w- Sali KonseTwalorjum. Szezegćdy w o 
gł(iszeiuach. Bilety w kasie.

Silna flota powietrzna  —  

najlepsza obrona granic.

W obronie godności 
kucharek

O trzym a liśm y  n a s tęp u jący  list:
Szanow nv Pa n ie  R edaktorze!
N iedaw no glosna -byia w p ra s ie  sp ra w a  f i l ­

m u  .,Śluby u łańsk ie" .  .Podoficerowie o b iaz i l i  się 
za to, -że ośm ielono  się w y o b ra z ić ’ f l ir t  p a n a  
w a c h m is t rza  z k u c h a rk ą .  T eraz  znow u w jed 
nem  z p ism  w ileńsk ich  zn a laz łam  w czora j  n a ­
s tępu jącą  w z m ia n k ę-

Strażacy o b ra n li sle
W c z o ra j  w czasie  p rzed s ta w ien ia  w kln ie  

„R ew ja "  w scenie ,  gdzie k u c h a r n a  w ręcza  ko t  
lei s t ra ża k o w i ,  rozległy s ię  glosy p ro te s tu  ze 
s t ro n y  o b e c n y rh  s trażak ó w  p rz ec iw k o  ośmiesza 
u lu  zaw odu  strnżaeklego.. .

P ro te s to w a li  podof ice row ie ,  obecnie p ro te s tu ­
ją  s trażacy .  Pan ie  redak to rze ,  p roszę  udzie lić  o- 
becn ie  nriejseą n a  p ro te s t  k u c h ark i !

A cóż to, czy k u c h a r k a  n ie  jes t  k oh ie tą ,  że 
l l i r t  z n ią  jest u w a ż a n y  za coś p rzynoszącego  
u jmę ?

P a n o w ie  p ro tes tow ieze !  Z ap y ta jc ie  swoicli 
prze łożonych :  o f icerów , nacze ln ików  w  s t ra ży ,  
zap y ta jc ie  s tuden tów  p ro feso rów  posłów i p. 
p. m in is t ró w :  z k im  wolą  f l ir tow ać,  z m lodz iu t  
ką  p ięk n ą  k u e h a re cz k ą ,  czy z jak im ś  starym, 
k o c zk o d an em  z sa lo n u ?  Ich odpowiedzi  byłyby 
dla  w as  rewelacją .

Ale cóż: Są gusta  i t. d.
Ł ączę  w yrazy  szacu n k u

Kuchareezku

Do wynajęcia 2 ładne pokoje
z oddz ie ln .  f r o n to n ,  w ejśc iem  n a d a ją c e  się d la  

leka rza ,  a d w o k a ta  lu b  pod b iuro .  
Dowiedzieć  się: ni W ile ń sk a  14 u  dozorcy  

tam że d r  w y n a jęc ia  sk le p  z 2 pokoi.

/



12 ..KI IMI.fi* z dnia 24 sfo lu tego  l!ł,‘$5 r.

D71Ć  W SALI KONSERWATORJUM !:f" koncert
”  Marian ANDERSON (Krntralt)fenom enalne j  

śp iew aczk i  
m urzyńskie  j 
Po z o s ta łe  b i le ty  w kasie. P o c z ą tek  o godz. 8.30 w.

Jutro św ia tow ej  sławy wlrtUOZD Juan de MANEN b 1 ew k a s i e  K o n s e r w a t o r .

2 miesiące szlagierów!

najlepszy przebój naszeao 
l i )

repertuaru p. t. s ■ ■ 
zapow iadam y na

P S 1 5
HELIOSI W K R Ó T C E  W lm o  u jrzy  n a jc 2arownie j-

aze z jaw isko  ekranu  6 -c io le tn ią  gwiazdę

SHIRLEY TEMPLE i GARY CGOPER 
„r,M« „ T E R A Z  i Z A W S Z E 11

■  7 g p  N A JW IĘ K S Z Y  P R O W O K A TO R  Ś W IA TA  
/ . C t r  w  r o i  i ł .  Clga CZECHO W A i Fr. Rasp.

Adolf DY MS Z A
ANTEK POLICMAJSTER

Dziś Doczątek seansów o godz. 12-ej

Zachw yt

*w n a jdoskonalsze j  

jego kreac ji

W Y J Ą T K O W Y  N A D P R O G R A M

DzIS początek seansów o godz. 2-ei
D Z 1 Ś I R e w e l .C A S I HOI cyjny tajem niczy  
n iesam ow ity  film

w  roi j i .  P r D i t r i r  i  l n  r  r  h  n iezap o m n ian y  o d tw ó rc a  Dr, Jekylla . F ascy n u jący  
słynny ■ I W U  ■ I  W I  I U  I U  I I  p e łe n  grozy i ta jem n iczo śc i  d ram a t  śmierci i m i­

łośc i  T rzy  dni m iędzy  i y c i e m  a śmierci*}, N A D  P R O G R A M :  A k t u a l j a  Seanee  4, 6. 8 i l0 w.

Śmierć odpoczywa

P rogram  Nr X. OzIS ostatni w ystęp J. G R ZYB O W SK IEJREWIA I
“ — NAJPIĘKNIEJSZE WILNIANKI

całego zespołu „RewJIA r c y w e s o ła  r e w j .  w 2-ch  częś- f a l a f l A  T A C n A  ł l l  D n t . i  l i w  Szczegóły  
c ia c h  18 o b ra za ch  z u d z ia łem  Ł € l f C j | * J  £ C 9 | J U f U  S f l \ C W J |  .  w «f,(z . c K 

C o d z ien n ie  2 p rzcd a t .  o g. 5.30 i 8 e j . W  n iedz ie lę  i św ię ta  3 p rz ed . ta w . :  o g 4, 6.30 i 'l ej. 
Już  w n a , t ę p n y m  program ie  gośc inne  wys tępy :  Stefdnjl StadnikOW ny, Stanisławy RyUdCZeW*

sklej i Ryszarda M isiewicza.

APOLLO J u z  d z i ś  d ł u -  
g o o c z e k i  w a n y  
p r z e b ó j  p  t . Szalona wdówka

T e  dw a słow a w ysta rczą ! — N . d  p ro g r .m :  K olorow y dodatek se z łotej  serji  W a l t .  Dis- 
neya  p. t. „TR Z Y  1 A łC  Ś W IN K I", o s ta tn ie  w y d a rzen ia  św ia to w e  oraz  P A T .  Pros im y o p u n *  

ktualne przybycie  na  p oczą tk i  te s n só w :  4 — 6 —8— 10.20, w to b o lę  i n iedz ie lę  od  godz. 2 ej,

OGNISKO I oz,ś Jadwiga SM0SARSKA, Eugeniusz BODO, 
1 Mieczysława ĆWIKLIŃSKA, Wład. GRABOWSKA

riiBH r. Czy Lucyna to dziewczyna?
ł ^ D  P R O G R A M :  D O D A TK I D Ź W IĘ K O W E . P o c z ą te k  t e a m ó w  c o d t .  o godz .  4-ej po  poi.

Maturyczne i Dokształcające Kursy

„ W I E D Z  A“
K raków , ul. B ron .  P ie rac k ie g o  14

p rz y g o to w u jące  n a  l ek c jach  zb io ro w y ch  w Kra 
k o w ic  o raz  w d ro d z e  k o re sp o n d en c j i ,  za pom ocą  
p rz y s tęp n ie  i -wyczerpująco o p ra co w a n y c h  
sk ryp tów ,  p ro g ra m ó w  i m iesięcznych  tem a tó w  
p r z y jm u ją  wpisy na

Jlf. pó łroczy  r. -sjek, 1934/5 na 
i  1 Kur." h id ło ryczny  gitmi

2. K urs  m a tc ry e z n y  pó łroczny  rep e tU o ry  jny
3. K u rs  ś re d n i  (5— 6 ikl. g im n . , .
4. K u rs  n iższy w z ak re s ie  4-ch ki. gimn
5. K u r s  z 7-mlu k la s  Szkoły P ow szechnej .
U w aga:  U czn iow ie  k u rsó w  k o re sp o n d .  o t r z y ­

m u ją  co m ies iąc  oprócz  c a łkow itego  n ia te r j  iłu 
n a u k o w e g o ,  te m a ty  z 6-clu g łów nych  p rz e d m io ­
tó w  d o  o p ra c o w a n ia .  Sad to o b o w iązk o w e  1 ofl. 
lo k w jn  (egzaminy) b a d a ją  3 ra zy  w ciągu roku  
•szkolnego |>ostępy uczniów .

O p ła ty  h. n iskie.  W y k ła d a ją  w yb i tne  siły, 
P ro s p e k ty  da rm o.

t o  OtYCINALNl PROSZKI 
E J > H I6 REN0 *NERVOSI)'
M J  NM 599

V ri ii  Z KOGUTKIEM
Wi  S A S A O A M I C H  «-

KO JĄC Y M  BOLE
2 AITÓ5 0 WANIE:

BGLE GŁOWY
H IG R C N A . MEWRoLbdA

BÓLE ZĘBÓW."

ytawOwł g g s m  I ł  p

ł . M J C I i  w  ri>osrK(.w
n z a n u .  I t O G U T k l E M  
W ORTCIMAtNEH oraKOWĄWIU 

i  P « o ł i« ó i» iw

Kto chce mieszkaniem ice na 
własność

(2 — 3 — 4 p o k o je  z kuchnią )  w n o w oczesnym  
nowym  dom u w cen trum  m ia t ta  ze wszel- 
kiemi w ygodam i (c en t ra ln e  og rzew an ie ,  gaz,  
w o d a ,  te le f  , św ia t ło ,  winda). Wolne od  w sze l­
kich p o d a tk ó w  w ciągu 15 lat,. Koszt  b u d o w y  
m ie śz k an ia  m oże  b y ć  u regu low any  nie tylko 

g o tó w k ą  lecz i m a te r ja łem  budow lanym . 
Oferty  p roszę  n a d sy ła ć  do  Adm istr .  „Kurjera  
W ileń sk ieg o "  ul. B iskupia  4, p o d  „Inżynier*

HEMOROIDY!

M co r_______
*  n Ą s i c r e n o o

P r z y  i r w n i  T p / n  t c  « 01 " t  H O f l O i P A L I f ł C H
STOSUH 57* HĄ‘ąi V A B I Ć O L f i o. 3W-MIŁ60 V

1)(} a k t  K in .  N r .  62 7  1931 r.

Obwieszczenie
K o m o r n i k  S ą d u  G r o d z k i e g o  w W i ln ie ,  r e u - i t u  

I i - g o  e g z e k u c y j n e g o  z a m i e s z k a ł y  w W i h n c  p r z y  
u l i c y  O f i a r n e j  ip od  N r .  2- m .  27  n a  m o d y  a r t  
1)02, (10.3, 00 4  K. I*. C. o g ł a s z a ,  ż e  w  d n i u  4 -g o  
m a r c a  1!),'!') r o k u  o g o d z i n i e  10 -e j  r a n o  (.nic p ó ź ­
n i e j  j e d n a k  n i ż  w  d w i e  g o d z j n v )  -w W M n i c  
p r z y  u l .  J a g i e l l o ń s k i e j  p o d  N r  3  o d b i ; d z i e  s ię  
s p r z e d a ż  z p r z e t a r g u  p u b l i c z in e g o  r u c h o m o ś ć  n 
l e ż ą c y c h  d o  d a ik ó b a  W a j n b r e n a  w  o a o fc ic  op ieK .  
b o r y  W a j n b r e n  i s k ł a d a  j ą t y c h  s ię  z 2 - c h  p i a n i n ,  
o s z a c o w a n y c h  n a  ł ą o z n ą  s U m ę  zł. .042 .30  n a  za 
sp o k ó j* iu « *  i e r z y t e ł n o ś c i  M i n y  M az e l .

Pow yższe  ru ch o m o śc i  m o żn a  oglądai'- je«l 
wskazni vm tdrosem w dn iu  licytacji.

W i l n o ,  l i l ia  7 l u t e g o  1985  T.
K om orn ik  f— 1 I- iediaj.

NADZWYCZAJNA OKAZJAMI
2 3  ĉ a m ^c>*uików książki i b ib ljo tek D WflkffRz p o w o d u  o tw arc ia  p rzez  firmę •  ”  D A L l f l  
teł . 13-36 w W ilnie  l£6;ęgarni i a n ty k w am i  przy ul. W ielk ie j  38 (róg  S a ­
wicz).  Celem  za ek lam ow an ia  w c iągu  k ró tk iego  czasu  książki z d z ie ­
dziny l i te ra tu ry  au to rów  po lsk ich ,  rosy jsk ich  i innych, oraz  książki n a ­
u kow e j  ze w szys tk ich  dziedzin  wiedzy,  okazy jne  i an tykw ar.  b ę d ą  sp rz e ­

d aw an e  z* b e zcen  (od 10 gr. zan laat kilku z łotych).
P ros im y o o d w ie d ze n ie  księgarni  i z ap a m ię ta n ie  adresu .BSWSI gum..?]

OlIŁ (A
[W c j  n o i

B i  # " % # ! / 1 F  b e l g i j s k i e  G IL L E T. M O TO C Y K LE  )
M M I , ™  I  ^ 1 ^ ^  jY angie lsk ie  H. f ł .  D. s łynne  Cam- j

C en y  niskie.  —- w aru n k i

tER 'Cl:

a hafty. N a jn o w sze  m ode le  n a d esz ły  
d o g o d n e .  — N ajwiększy  w y b ó r  p rzyczepek .

G en e ra ln e  p rz ed s ta w ic ie ls tw o ,  
W arszaw a,  F o c h a  12v tel . 286 34. 
A g e n tu ra  na  W ilno  \ W o je w ó d z tw o  
W ileń sk ie  : F irm a CH.  K O Ł Y S Z ,  
W llflO ,  H ickłew iczd 4. t a lo n  W y s ta ­
wowy. C zęśc i  z am ien n e  s ta le  na 
sk ładzie .  W ojskow ym  i u rzędn ikom  

sp e c ja ln e  w arunki

Przy ZABURZENIAC H  w  TRAW IENIU. PRZEWLEKŁYCH,
UPORCZYWYCH ZĄPARCIACH STOLCA.OR l  PRZY NADMIERNEJ 

OTYŁOŚCI. STOSUJE SIĘ,BEZ SPECJALNEJ DIETY LUB- 
ZMIANY TRYBU ŻYCIA, ŁAGODNIE PRZECZYSZCZAJĄCE
„SZWAJCARSKIE GORZKIE ZIOŁA"

G Ą S E C K I E G O ( z  K O S U T K I E M J

l ) u  : iUI K m .  N r .  37  1 9 3 5  r

Obwieszczenie
k o m o rn ik  Sądu Gro<ł/kiego w W iln ie  rewiru  

If-go egzekucyjnego zamieszkałs w W ib i te  przy 
u l i ry  O f ia rne j  pod Nr. 2 m. 27 ma m ocy  art .  
(102. 303, 004 K P. G, ogłasza że w dn iu  I go 
m arca  1935 roku o godzinie 10-ej rano  (nie p ó ź ­
niej  jednak  niż w dw ie  godziny) ' v W iln ie  
przy  -ulicy Porlowt-j  poil N-r. 7 odbędzie się sp rz e ­
daż z p rze ta rgu  publicznego nu-hom ości  aiależą- 
eyeh io  Polskie j  D ru k a rn i  N a k ład o w e j  ,.Lux“ -w 
W ilnie  i sk łada jących  isię trzerh  s i ln ików  i roz- 
iuszinikóit1 oszacow anych  nu  łączną  Kicnę zł t>00 
na zaspokojen ie  wierzy-ldlności Do-na Kom aja .

Pow yższe  ruchom ośc i  m o żn a  oglądai pod 
w skazanym  ad resem  w dn iu  licyt»-ji .

Wilno, dn ia  I-go lutego 1935 r.
K o m o r n i k  (— ) l i t - d i i i j .

S I O S T R A ,
m łoda ,  in te l ig en tn a ,  go 
. o o d a r n a ,  k o c h a ją c a  b a r  
dzo sw o ją  p ra cę  p o sz u ­
kuje  posady  w szpita lu,  
klinice  lub przy  jednym  
cho ry m  b e ą  różu m ie j ­
scow ości .  — Przy jm uje  
p rak ty k i  p ryw atne :  z a ­
strzyki,  bańk i ,  dyżury 
i inne  zab ieg i .  O fe r ly  
ła s k a w ie  k e tó w .:  A d n  

K u r je ra  W .“ .S io s t ra "

M E B L E
fortepjan, po k ó j  P o ­
low y m aho n io w y ,  duża 
pa lm a,  sp rz ed a m  z p o ­

w o d u  w y ja id u  
ul. M o n tw iło w sk a  14— 1

Okazyjnie
sp rzed a je  się

motor oenzjnowy
4— 5 H. P. n a d a ią c y  się 
do  kina,  m a ją tk u  lub 
w arsz ta tu .  (D o w ie d z ie ć  
się: M ichał  Girda,  ulica 

Z a m k o w a  20

Potrzebny

lokal 15 pok.
p o d  b iuro  . O fe r ty  sk ła ­
d ać  do  W ileńsk iej  Izby 
R olniczej  — ul. Domi- 

n ikańaka  13

Do wynajęcia

lokal szkolny
na godziny p o p o łu d n .  

Z a w a ln a  2

S T U D J A
p o l i te c h n ic z n e  z a g ra ­
niczne  d ro g ą  k o r e s p o n ­
d ency jną .  R óżne  w y ­
dzia ły .  D yp lom y le g a l ­
ne. Informacje; Józef 

F ren k e l ,  W arszaw a ,  
Śliska 10.

B. NAUCZYCIEL 
GIMNAZJUM

ul. Królew ska 7 —  13
udzie la  lek c je  i ko epe- 
tyc je  w zakre s ie  8 kia- 
g im nazjum  ze w szy s t ­
k ich p rzed m io tó w .  S p e ­
c ja lność :  m atem atyka ,

fizyka, język polaki

D O K T O R

J. PIDTR0WICZ- 
JURCZENK0W A
Ordynator S7pit. Saw ici

C h o ro b y  sk ó rn e , 
w e n e ry c z n e  i k o b ie c e

W ileńska 34. tai is r e
P rz y jm . o d  g 5  —  7 y,

DOKTÓR

ZELD0WICZ
Chor. skórne ,  w e n e ry c z ­
ne. n a rząd ó w  m oczow . 
od godz. 9— 1 i 5—8 'w.

DOKTÓR

Zeldowiczowa
C h o ro b y  ko b iece ,  s k ó r '  
ne,  w en ery czn e ,  n a rzą ­

d ó w  .. o c zo w y c h  
on rodz. 12— 2 i 4 —7 w.
W ileńska 28. ;j|. 2-77

DOK róił

Ginsberg
C h o ro b y  skórne ,  w e n e ­
ryczne  i m o cz o p łc io w e
W ileńska 3, tel. 5-67
Przyjm. od  8 — 1 i 4 —8

DOKTÓH

Wolfson
C h o ro b y  skórne ,  weuc 
ryczne  i m o cz o p łc io w e
W ileńska 7, tel. 10-67
Przy jm  od  9— 1 i 4 —8

DR. MED.

C Y M B L E R
C h o ro b y  skó rne ,  w e n e  
ryczne  i m o c z o p łc io w e  

M ickiewicza 12 róg
T a ta rsk ie j ,  te le f .  15-64 
przyjm. od  9— 2 i 5— 7 ‘/ ,

DOKTÓH

M. Zaurman
c h o ro b y  w enery czn e ,  

skórne  i m o cz o p łc io w e
Szopena 3, tel. 20-74
Przy jm uje  o d  8 — 1 i 4— 8

DOKTÓR

Kenigsberg
C h o ro b y  w e n e ry c z n e ,  

. b o rn e  i m o c z o p łc io w e
Mickiewicza 4, tel. 10-90- 
Przyini. od  9 — 12 i 4—8

DOKTOR

ZYGMUNT
KUDREWICZ
C hor,  w eneryez , ,  sy f i l is ,  
skó rne  i m o cz o p łc io w e
la m k o w a  15, tel. 196T
Przyjm. od  8 — I i 3— P

L E K .  D E N T Y S T A

A. M I li K I ER
D y n ab u rsk a  4 róg  N o ­
w ogródzkiej  88. Przyjm^ 
od  9—2 i 4— 7, C h o ro b y  
jamy ust  , zębów , sz tucz .  
uzęb.,  m ostk i  i koronka- 

Dla k o le ja rzy  zniżka.

AKUSZERKA

Mana Lakierowa
Przy jm uje  od  9 — 7  w. 
ul. J. Jasińskiego 5-29
róg O fia rne j  (o b o k  Sądu)

Uwaga!
N o w o o tw ai t*

K A W I A R N I A
T a ta rsk a  12 — śn ia d a ­
nia,  o b iad y  i kolac je  
— sm aczne  i tan ie  — 
T a m ż e  po trz .  ke lne rka

Szczeciną
su row ą  i w łos ie  b y d lę ­
ce  o g o n o w e  zak u p u je  
Sortow nia  Szczeci ,  K ra ­

ków. ul Rzeźn icza  31

AKUSZERKA

Śmialowska
p rz e p - o w a d z i ła  s ię  

n a  u l. W lelkq 10— 4
t a m i e  g a b in e t  k o .d ie Ł .  
u s u w a  z m a rsz c z k i ,  b r o ­
d a w k i , k u rz a jk i  i w ą g ry

Z ukłao  F ry z je r s k i
Męski i Damski

JANKIELA
til. K a h v a rv jsk s  Nr 42. 
W y k o n u je  noiboty f a ­

chow o

Maszynistka
P O S Z U K U J E  P O S A D Y
jak rów nież  m oże  b y ć  
a n g aż o w a n a  do b iu ra  na* 
te rm in o w ą  p racę ,  w yko- 
nutę  różne  p ra c e  w d o ­
mu p o  b. n isk ich  c t n s c b  
Ł a s k a w e  oferty do  adm.. 
.K u r je ra  W ileń sk ieg o *  

p o d  .M aszyn is tka*
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